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K M  M I E M E  UDS GPBiCZ Diii POŚlWTEEiliM.

U te  l a t a l i  i Aćs-islsfrscyi: K r .  KresiczEtsli 30.
Telefony: Redakcyi No 24-64 Adininistracyi No 1G-72-

Rękopisów  R e d a k c ja  nie zw raca.

A d m in is tra c ja  o tw arta  orl g. 10—4 po poł. i od 5—7 
w ieczorem .

O głoszenia przyjm fcje się  do godziny 6-ej w ieczorem .

DZIENNIK KUOW
PISMO rOLITYOSBJ, SPOŁECZNE i LITERACKIE.

m ieś. kw art, pńłrocz. rocz. 
PRENUMERATA. W  k ra ju  1 -  3 . -  6 . -  12.—

„ Za g ran icą  1.50 4.50 9 .— 18.—
Za zm ianą ad resu  3 0  kop.

CENY OGŁOSZEŃ: Za w iersz  pe*itowy lub jego m iejsce 
p :zed‘tekstem  40 k., za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 43 a. 
od w iersza  petit, za każdy raz. W i uhryce Nadesła­
l i  i w  tekście  w iersz petitowy lub jego  m iejsce 1 rb. 
Zw yczajne m ałe: za te k s te m  od wyrazu po 4 k.. po- 
szuk iw an ie 'p iac .y  po 3 k., przed tekstem  podwójnie. 
D ołączenia po 10 rb. od ty siąca  i koszta pocztow e.

Mu mer pojedyftczy 5  kODr
P ro n u m e ra tę  i o g ło sz e n ia  p rz y jm u je  A d m ln is tra c y a .
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^ I b y w a f e E  Z i e m s k i
po d łu g ic h  c ie r p ie n ia c h  z a s n ą ł  w  L ogu dn*a SD>go h r -ie łn ta  1913 r o k u , rjrateJyw-

s z y  fo t 3 7 .
E b s p o r b c y z  --arlok o d b ę d z ie  s ię  «f. 29 -jjn  Ikwiełrtia z  L u lin iec  J o  P ik o w a . Z ło j e ­
n ie  z w h .k  v  ąrob~c«» ro d z in n y n n  w  r ik o ’ »i« d . 3 0 -g  * k w ie tn ia . (1 sm u tn yŁ ^  ty ch  
o b r ^ d a F b  ia w ia r la in ia ją  ^ g r ^ i e n i  w  g łą b o k iih  sm u tk u

♦ Ż o n a ,  sy?*, c ó a J ,  w n u k i  i r o d z i n a .
9138d r o b n e  z a p t - o a z e n i a  r o z s y ł a n e  n i c  fcę tfą .
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Niezrównany M c r i  jazdy, oraz niedościgniona siła motoru

M I N E R W A
(SAN: i 8878

0* .  H
i  SETTHCFERÓW SiETOWA

L  U 9 V A R A G A M I
no krótkich lecz C!ężkieh ćierpie:ni»Cb zw arta  dnia 23 go kwietnia 
j godr, 8 na 45 rano, o czem .aw iad tm ia ją  k rew  ych i zm-jo- 
m^ch, pogrążeni w  nieutulonym żalu R q ż  i a io a te c -
EkspostaCya zw łok z m ieSikan u W .-Pcdw tflna 14 na- naogilę As- 
ko da ra s '» a i ju tro  w  p [uiM /. ^łek dnia 29 go kw irtn ia  o ą. 10 r.

, k - v ^  v . ‘ ą j : - ' v ‘t  "v-.;

W  M A G A Z Y N I E
Domir H andlow ego

I I

P r a c o r n ic y  «fc&p 
w  g łę b o k im  J o lu

L u lin lec^ tch , pogr*ąJen<| 
z a w ia d a m ia ją  o  ś m ie r c i

9139

K rtszczatyk  3 l. T elef. >6 2^0. 

P r a  j  im ~ j a  o ią  p o  c e n a u h  
p r z y s t ę p n y c h  n a  P R C Ł -  
C H ^ R h i l lF  0 0  M0LE n a j r o z -  
m a i t a z e  f u t r a ,  r z e c z y  f u ­
t r z a n e ,  d y w a n y ,  p o r t y e i  y  

' e t o .  864 F .
V . ________________________ — J
Lecznica „Maryówka • pou Lwowam 

D - r a  J ó z e f a  Z a k r z e w s k i e g o
aezon od maj i  do październiki 
Przyjm uje chorych do leczeni* z 
wyU uczeruem  chorych umysłowo, 
gruźlicznych i odrazę budzących. 
Kuchni* i hygien* źyci* śc iśle  w e­
nie Dr. LaL-osna. P rospek ty  i wy- 
i*śnieni* odw ro trie . A dres: Lwów 

i 14 M .rtfów ka — T tle fo n  572. 8983

Wielki Hotel Słowiański

PRAHA
H otel n o e r o o d p e s ta u r o -  
nvan!f w  c e n tr u m  m ia s ta .
U r z ą d z e n ie  h y g ie n ie r n e
W zonwa c zy sta  ć, porządek, cisza. 
Wspaniała kuchnia tym doinowepo.

C e n y  n i e w y s o k i e .

Kijów, Włodzimierska Nr 36. 10 B ila rd ó w .
CD
co

8- mi© k l a s o w y  Z a k ł a d  H s u k o  w y  Żcńsfc?(C im nazyum ) z pensyonatem  i dw :eM i klasam i prrygotow aw c^em i

W o czo w e j
LUJÓW 'Jr.-^fodzim i-srsks. Hr * 7 . T e le f. 2 3 4 6 ,

Prugrflm g im n a z . z  w .k ła d e m  o jc z y s te g o  j ę z y k ,  i l ite r a tu r y . CGZNMIRY w r tę p n e  do k l«ai 
u stęp n e j, I, li, (li, IV, V, VI, VII i VIII od b ęd ą  s i ę  w  d/  2 0 , 2: 22-go m aja. Z a p is  u c z e n ie  c o ­
d zien n ie  w  t* iic * !a * y i Z ak ład u . _____    8968

LECZNICA Chiruigroźna i Terapeutyczna
(B ulw ar ^ ib itc w i U  4) 509

w ra z  z  i i r .b i i i a i e r .u i a i l i u i i i t i i  p f z ^ i i s d z .  i p s o w s i s  G ta b a d a i  d i a i f l ^ t y e z -  

od dnia I«go llpsa r, b. przenosi s ię
d o  N o w e g o  s p s c y ? J n ie  z b u d s w a n e p  g m a c h n  p rz y  ul- P u s z k iń s k ie j  fk  2 2  e.

Król Rtorwegii 
Kftsiąpca Tronu Ausfry*a ck«©̂ ę*

n a b y ł  w  1 9 1 3  r ,  2  s a m o c ł i o d y  M iN E ^ W A

1u  u  >» v

Ż e ń sk a  A akofa H andlow aL  W o ło d k ie w ie żo w e j
(z  p r a w a m i  s z k ó ł  r ż a d r w y c h  i w y k ła d e m  j ę i y k a  p c te k ie iz o

Sdlb p c l e k ) .
Eg7Łm 'i7 dla co^iw rtęfeująC yćfl 21 i 22 m a,’i. P rzy  szkole per*yom t 
Kijów. K uznifcirA  44. * 9 il7

  Dnia I-go maja —
M A G A Z Y N

Towarzystwa Inżynierów
S. B arsukow  i  S-ka  

? “;Z  ♦fefjPporezną 19, te ł 27-31
O trzy m an o  w w ielkiem  w y b o rz r ł jfa r ty s ty c z n ą  i s ty lo w ą

a r r ^ a t u r e
i f ran cu sk ich  fab ryk . Materyał dla instalaoyi
u $ a  Lampy blektr/czns

0  TOWARZYSTWO AKCYJNE 0

Z A K Ł A D Ó W  M A L C O W S K IC H
W inny i cm -w Jn le

L?.ne, rm aljow ane
jedyns, trwale i higieniczne

W  użyciu przeszło

benefiśnwe.

T e ® t i *  v ^ © l o w © u M r « i ‘ 3 .
D z i ś  P step M oskiewskiego J” i a b ^ r e t u

„M re^ pes**^ , Kowy program
A . C Z E C liO W . S z y b k a  ó m l e r ć  1 o ó s k a ,  Porw s- 
n i e E  iot>y Focwi«jzki, Chińskie bożki, T a ń c u  E. 
M A rS Z E W E J, C zsrcy  szal i in-oe. Jutro poźegnalm, 
w ystęp. P ropratn  W tfiszach. Początek o godżinie h 
i pól w. Szczegóły w  tfiszach  i p rogram zeh. C -m

8853

„ i o l o w i Y O w a ' 1 Dnia 4 , 5, 6 i 7 !R jaWystąp'/ Nadziei 60NC0TT!
R epertuar: 4-go m aja A. Ostrowski „ D z ik a  k o b ie ta .”  (W aria ł 5-gom*- 
j* G. Luderman „ W o lk n  m o ty l i ”  (Roz.); 5 go maju G. Ibsen , .N c -
e-8”  (Nora); 7 go mai a Beriou i Sir*on p .Z a z a ”  (Zaza). B liety nabywać 
można od . torku (In. 30 kwietola od 10-ej gpdtiny rano w  kasie teatru. 
C tny  benefisow e. 91 tyj

F irm a egz od r. 1882. T elef. Nś 11 -57.
P 'ó * n a  j a r o e ł a w s k i e  i k o e t r o m e k i e .  Bielizna stołow a i pościel 
najlep . w yrobu  w  Rosyi. bielizna m ęska, dam ska i dziecinna. W yjuaw  
śl bne gotow e i n a . anów ien ia . B i a t e  b a w e ł n . a n *  t k a n i n y  f a b r y k  
M o ro *  o w ó w . Kołdry, chustki, dyw any, chodniki, firanki, żaluzye 
tlu iow e 1 autom atyczne. Koronki, hafty i pończochy, p rześcierad ła  i ręcz­

nik ' do hydropatyi i t. p. tow ary.
Oddziałów nie posiadamy. Oddziałów nie posiadamy.

W ‘elki wy cór. Ceny ściśle undarkow ane i stałe.

Kijów, róg Kreszczatyku i Laterańskie] M 29.
W ejście frontow e od Kreszczatyku. 7659

Cenniki na w szystkie tow ary w ysyłam y n* żądanie.

7 0 0 0 0  " a wa°iS esJ , ch
Cenniki ze siczegółow . opisami 

w ysyła s ę n .  żąrtar ie. 
Sprxed»ó w lljsw ak im  Oddziale I e it j lsr y n h  hsm llaoj).

Willa „Wacda” doai polski
dla gości kąpielow ych. Sezon od 15 kw ietnia now ego Stylu. 

P ó w i e t l e n i e  e l e k t r y c z n e ,  c e n t r a l n e  o j r z e n  i l e .
Właścicielka ‘Selena Szozr p- B e e ,s,1>.

Od 15/4 do !5'5 Ceny zniżone.

G i s o r g i n w s k a  l e c z n l s n
T -w a lek a r z y  n p s c y a lia tó a  rr m ś c ic ie  K ijow ie. 

G ieorgiew aki z a u łe k  dom w ł. Br 9 , te le fo n  I7-S5. 
O d d ziel s ta ły  na  4 5  łó J e k .

Sanatoryjne leCz?n>e C h o ry h  w zakresie w szystkich Spe-' 
cyalności. G D.icety elektro-w cdoleczniciy . W anny słnreCzne 
i pow ietfzns. Przy lecznicy dw óch stałych lekarzy. O płata za 
Całe utrzym anie i opiekę lekarska od 3 — 8 rb . aa dobę.

P rzy  lecznicy a n b u l a . o r y u m  tRe*tarska 12). P rzyjęcia 
dla przychodzących chorych w  zak.-eiće wszelkich Łpecyalr.ości 
od,19 — 4 popołudniu codziennie. Badanie mamel., siuzby, szcze­
pienia, wf trzy kiwania. O płata za konsu ltac ję  60 kop.

S t a c j a  d e z y n f e k c y j n a .  D ez ,n fci.r.y i m ieszkań, loka­
lów , ubrań, przedm ioiów , sprzętów  dom ow ych i t. d. Po rzeczy 
m sjące uledz dezyr.fckcyi w  ksm etze dezynfekcyjnej st^eya w ysy­
ła  spseyalnego dezynfektora. B ezpośiedria  dostpwu rzeczy na fta 
cvę nie je s . dopuszczana. Zgło.ireniH należy u tdsyłać ooCż.tą 
(GieorgDwski zaułek 9) lub zgłaszać się te h fo n itz jic  17 55,

W a ru n ti drul.ow ane w yryła się na p ierw sze żądanie. 1993

mm i  O k ,  1
riSH A RBSCRIE pierwszor^ędnyck. fahryk, GIT A -i Y, b  AŁAŁAJKI, 
!WAf’i.*OS.t’.” Y ł S K R Z Y P C E , i  P  liTOFLIST i płyty. hU T Y  icjrozma"- 
szych w y }|f l i abonam ent nut. P o leca po cenach bardzo um iarko^snycL  

G łó w n y  » k ł* d  i n a t r u m a n t ó w  m u z y o z n y o h  i n u t

H. J .  JS H U R IŚ E &  w Kij OWifi
fresz-'ZRtyk 41 Bel-EPy.s. 585 O ddział w  Baku

W obec zbliżającego się o tw arcia w  m aju r. b. t t y n t a w y  m  K i jo i r le  
zw rac .m y  u-V!,e | PP» W y s t r  aroTw , W ł j t a r io l e l i  Z a k ł a d ó w  P r z e -  
u iy s ł o w y c h  i H a n d lo r  , o t ,  H e tc l i ,  P e n s y o n a t ó w  i 1. p .  na
korzyści, w ynikające z ogłaszania się w  rajpoczytniej. piśm ie polskfem„ K n ry e r  W a r s z a w s k i’*
które w ychodzi w W arszaw ie d w a razy dziennie: rr.no — d o d a te k  ba 

ranny  i w5eczo"em — w ydanie głćwrie.

Geny ogroszen:
Przed tekstem  

przed „Ne 
kroloyam i" z* 
w iersz po Rb. 
U—

P rz e i „W iado­
mościami bie- 
tącem i" i „T e­
l e g r a  m a m  tu 
w śród teksi" 
redakcyjnego 

po Rb. 2 .  —

'■- - - - - -  ' Ceny ogłosreo:
- p-aĄsŁ I

Aj „Reklam y * 
tekstem: w do 
datku p o ra n ­
nym  za wiersz 
1-czy raz kop. 
9 0  i k*żdy na 

f-̂ . —la s  5 stepnykop. 45;
ii w  w ydłn iu  wle- 

Czornem, za 
w ierśz 1 -szy raz 
kop. 4 0  i każ 
dy n ittę p n y  
kop. 3 5 .  
„Zw yctk]ne“ o- 
gło szenia za
w ierrz l-szv  rnz 
kop. 20  i ”każ- 
dy następny 
kop. 18.

otwarty 
magazyn

róg Dam skiego pl. 1 Kreszćz. około 
st. tram w ajow rj. d. Szlachty w n rjs t  

Ratusza 5194

Ostatn>enowoścj
na kostyem y i palta J e d w  tb - d o u -  
b le ,  wełns a n g , su łn o , płótno Mc- 
tozuwa, batyst. Satyna m arkizcu 
Pierw sze dwa m iesiące ceny fab ry c j

UftttWO OPAŁOWE. 
Skład S. PiolrcHfKlego

na Przystani. Telefon Zrm.6w
przy .'ił osob listowni) 4095
SANATORYUM D - r a  F 0 L F 4 K A .
ATa'.szawa AJ. Szucha 9. Chirurgia, 

choroby kobiet .* Pobyt w pok. w-suól- 
ts>. 3 -  oddziel 4 - 7  dzień. Ambu- 

itoryftn od ,12  do 1 . (Pracow nia
Rot ntgeni). . 5744

f i n t a n i s ł ? ¥  X t e r s B P v ś t ó
arzen ifs ' się na ul- W .-Podw alną 2 
■n. 5. Chor. kobiece i : kusz. ed  g 
- 4  telef 12-44. ________  7080.

„K uryer W arszaw ski" j*ko nsjw ięcej rorpaw szechnióny pollkf dzien­
nik n>jbard: ’n; się nadaie do Celów wsze.k.ej reklam y.

A d r e s  R e 4 a k c } i i A dm L nistpai^ i

Warszawa, Krakowskie Przetlmieście AOI

1 , 0 0 0 , 0 0 0
fc w ia fa w y c h  f l a n c ó w ,  roślin  dy­
wanowych i ozdobnych, kanny, geor- 
gmie. Nasicna wszelkie. F lance w a- 
zyw i iu w  zaki ogr. STE F A N A  

LESrSZA. B r .-B ta g o w ie a c e z e A  
a h a  (0 4 . Katalogi bezpłatnie. 7376

© d e s a
p r e i f : t 3 i i " 8 r a t ę  m &

' . i t a t o m s i K  ki>w$k i Si
p r z > j i a u j e

I t l ą m n l f t  I O z j k l n l i

A. Zwwrowicza
J « k f l « 4 K i r r k R |»  8  **

Jantpol - Wołyński
PreBH M natę 

p j f ł s f f & i k a  L ^ o . f ł l t , "

r izy jm a ja

$Hsszy3f» 4wtąck;



m r r n T r '" !—
O  £  I «  H « ...  1.. t
! l i t tn n n n t n w a iw  n n M tio n a ii

Niedziela. a, 28 i. irietnifl (1 r maja) 1013 V. ł *  I l r 
faaa^JimaMBhaWi

D O K I S - l f l t ó  flfY
t

l i  ̂ f  ł  1  1

K i j e w ,  K p e i z c z a t y k  2 7 .  T a l .  18- 3 4 ;

Pfoei ifk  Y-chunku bieżącym  5 —  6%
,  w *lsd y  term inowe 6 —  8%

Zależn ie od sum y i teinam i.

Załatw ia wszelkie operacye bankowe na najdogodniejszych

w a ru n ka ch . 74^ 4

f A b r y k A  T c k i u r y .  D a c h o w e j  1 F A r b  S m o l o w c o w y c h

5 . GOj ŻLW 5 KJ ECjO. ha W o ł y n i u

'O

< . ^ w S f ł ^ c i iT >■

Śę) '̂•$_______________ __ ____
«  '$ § £ ' flRMA ŁĜ yklOiŁ OD I87A P n -»-
ę  £  c E n n : : < i ,  o K A z y .  K o s p r o r y ^ y ,  g r A T i 5  i f r A n c o  

o  “ "FAbryKA nindziL r u J pcsiAdA SKłAaow sw ycb w y ro b ó w

,^3«rip€5jfC.3jK5^3*C^^C3eC3eC5*S:3*C J j r ^ > 8 C y t> 9 C ^ 3 » ? :» f X * r « J - V

SKtftfl FABnYCZHY 3090 '(009 *

■iej F a frr /k i *;

j j r ja w j ic j t a o t M C iM . w : >*c »crac?sc3«<:r>'»<>sct :»cbŁ::ł*ęgg

ŁJrząciza w

O D D Z IA Ł  K IJO W S K I j j

in fiy  na płacił W ysrawow^m

obok C ‘:sarsSti,ego placu, 
telefon 35 30.

FR?.YfM U}E N A

*vM in '
 ̂ Kreszezfc*yk Ai> 6 .  x

S U ^ j r M r “ ! ) i a K r : 3 « r . “ t j i c r ^ a * f ) K  x o « x h c ) k j « : ! ^

Na konie, bydło, ch lew n ‘ę, ow ce, ptactwo i w yreby przem ysłu
domowego,

B n in  2 5 -g a , 2fi*go i 2 7 -g o  m a ja  1113 r i l . i  .
P ftknieisze ikszy b«dą itcrwcyKiowatrę. 8133

v  CEN Y M E jSC  Z A  C A Ł Y  C Z A S : Dla koni i bydła: w  szopie po 
■5} -1 rublu, na .dworze P'1 50 kąp,, dla świń i o w e  • gomwj* Jtlrtka
K pb 3 runie; -«ia ptactwa za jfuuffdb pb 50 kop.; dla owo :ó v  ra 

kwadr. irsz3rft na stole — 50 kop., z ł  w odę >d sztuki 20 kop.

|  P o t a s  Wiflssnnego W m H le p  Jarmarku 2 5 - 2 6 1 27 maja r. b.
Sprzedaw ać s ą  DęilzO znaczn a partya bynl rasy OldenDurrluej 

J  i chlew ni Białej angielskiej i T»m\vortli Teleżynieckiej hodowli 
g  zaw odow ej K. D orożynśkiego. 8133 g

8 i x « K K > K : > 504 CJ»(3« C K  5*0 K?-*0 K 3*0 * C ®

Kamienrae-PockMi
V  r c A * M  Ji f% 1  * f  ( M a t n i a  < tr  ”1

Kśfcwsk:*
y ix jj» v jt( i  *53

jjf { .-fa tó -M Ift  f,Jt8§Kik52fty

K s i ę g a r n i a  P o l e k *  

W .  f ln t r a k lr p i .

O O E Ś K 1 I
ÓdeJk, r. w  saski Baiaisr 4t)

W ielki kurert nadmorski w  dużym parku ładnej zam iejskiej c z ę ś ­
ci' m. O desy dla chorych, cierpiących a? chi/roby W ęwnęfrzne, 
nerwowe, kobieęę i eh iru rgezn e. Letnia staeya klim atyczna dla 
rekonW lescent&W , osłabionych potrzebujących wynoCz < nku 
i wzm ocnienia s ł. H yd rop atyi, tlbstryzaęsya, rn,‘saż, *cijf łe  ni ir- 

skie, bm anowe, błotne, słoneczne i tpowietrkŁe tfóbńny, 
Prospekty i d ita liczn e infoi inacy e na żądanie bezpłatrtie. 
ijfcs  D yrektor usipator. D r  S .  Ż e b r a lr .

OB
« —«

0

Fortepiany i pianina
i .  B l f l h i i e r

w  L IP S K O
nagrodzone Aa różnych w szechśw iatow ych  w y s ‘ awącb ŁS-tOma p i«p sm »it; 
tu i nagroda,n. odznaczone zostały %v kbku bieżącym  »h w szechśw iatow e 

w ystaw ie w B rukseli p ie rtfr fc / ą  n«gk*uilq  Grand P ria.

repreztnlacya "Ki K e z n i o p t i
w  K i j o w e ,  I H E 5 Z m T \  K AA S 3 .  605
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Prenumerata i sprzedaż detaliczna

w  C u k ijp n i „ F p a n ę o is ”
p . U zi la ń s k ie g o ,

'iŁa.y JB
W  f  1 hnS f f l E n w  I t Ii

P *  : n n * - T a t < :  „ O a l ś n a l l i a  * t -

J o i ł n k l t J e ^ t a * *  - p i z y j a k c j h

'KSftKiał % 
nia ft i

W
I k m i m  

K r a j u  Z a n h o d n i n t .

— (o)—
Okazuje się, że n i  narodowościowych 

kuryach ópiu-te z im .itw a ar ,K ra ju  Zachoduirit* 
zupełnie Się udały. Csiła błu z«, z pow odu tych 
stołyjfitto**kieh ziem stw przed -paru lr ty  wzuie-

przypjflhjta wprawdzie w ięzienne jilkieś, sięch łe  
m ory, ale odurza on mocą sw ej wielkiej, naiw ­
nej prostoty.

Bo jakże to można łatw o takimi sposo­
bami r*ądzić ludźmi, ich pragnieniam i i na* 
więtiiośdam i, ich dążeniami i pfttensjram^

W ystarczy tylko w ydać ustawę nakazu­
jącą lu b  zabraniającą. A  penk: f r i i  ustawa ifrsi' 
sankcyę karną, więc rzecz Skończona. Ludzie 
muszą fh bić to, co im każe ustawk... T oż to

dzić dojściu do skutku ćfanej u stan y, to i hto 
to jest sposftb. Istnieje artykuł 87... W ięc u s u v ę . 
zawsze można m;cć: a wtedy spokój, Ludzie Się 
już nie kłócą, namiętności cichną, a gd yb y  nie 
cichły, to się je uciszy. I wtedy rząd, który 
wprowadził ustawę, ma zawsze raeyę,

O to u p r o s z c z o n y  rozum stanu re­
daktorów z rosyjskiego pólurzędowca. Do czego 
m ożna dojść przy takim rozumie stanu, tego 
,R o ssij**  nie rozumie. Na to ją już nie stać.

d- B.
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/Hak na
Radę Narodowąa

cion a, w szystk ie  p rotesty , o b aw y, dow odzcńra ta k ie  proste. A  jc£li otż ludzie chcą przcffzko 

i ża le , w szystk o  to  b yło  n ie j c trteb fie , nieuspra 

w ied fiw ion e i p len n e. C i, ćo  rarerdziłj, i e  

ku rye  n arodow cścloTre nie usunę w a łk i U5U o< 

d o w o ścio w e j, ci, co  w y k a zy w a li, że niespra' 

w iedliW t pcctetawjr r fc ttS k ifg o  sam orządu nie, 

m o g ą  u czyn ić  te g o  sam orządu racyon alu ym  i 

p ra w d ziw ie  d la  kro ju  pożyteczn ym , ci co do 

w o d tili, że sztuczn e usunięcie Żyw iołu p o lsk ie­

g o  ż  ziem atw a fcu śi s ię  ódW ć fattfM e z -ró  

w n e  a a  p ro d u k cy jn o śc i p ra c  sam orząd ow ych  

jak  i  uh n a s ‘r c jn  boIeKaie sk rzy k d so n e j, n a j-  

kuituralD iejszej części lad.ności kraj r, w szysey  

c i p ro testa n ci i o p o re n e i okazali s ię  n edaleao 

wklzi.cytni po litykam i i poprostu  n ie i r i i l '  ża 

dnej racy:.

R a c y ę  rcial rząd. O j  d eb rze  patrzył w 

p rzyszło ść  i dojrzał to, czeg o  nie um ieli 'doj­

rzeć  ótoi yprótcS  hń ci" i te y t y ć y
T a k  tw ierd zi ,R o s s iJa* w  artykule,

,Z :e m stw »  w  ^kraju Żm chodnim " pomi<"srczo 

n ym  w  n u m er’ e 2,283.
T m j n ó  w y m a g a ć , i-eoy p ó łflrzęd o w y o r­

g a n  tw ierdził, iż  rząd  n ie m iał, c z y  n ie ma 
ra c y  i. N s hrtaaeu p $ u rzę d o i» c ó w  wizdlklefecJ 

rod zaju  i gatun ku— rząd ma zaTrsze ric jrę  
T y lk o , że, d ow od ząc ra c y  i s » r g o  rządow ej^, 

p ro tek to ra, r ć tń i  półurzęrfow cy p o słu gu ją  Się 

s iRtflBerrtaw ' odtóefro^ m l, BkfdzSfj k b  m niej 
m ądrym ., sto so w n ie  d o tego, n a  t le  k o g o  stać.

F ołu rzęd o w iec  ro sy jśk i m a też d o sto so w a ­

n e do w łasn eg o  poziom u argua.en<y d la  obro  

n y  i p o ch w a ły  sw e g o  rządu
B o oto d laczeg o  s cka za ło  się, iż rząd  b y l 

d aleko przen ikli wszy od w szystk ich  tych  pro 

testan tó w  i k ry ty k ó w *

Ditrtego, że w ych o d ząca  w  W iln ie  po stę­

p o w a  i dcrndkratycZnU .W ie c z tr u a ja  G azeta*  

pisze, że ,n ie  b a fzą c  n a  w szelkie a n tagon izm y, 

n ie bacząc n a d ążen ia  p ew n y ch  sfer do Z H f ł  
n eg o  usun ięcia  z sam orządu p o lsk iego  żyw iclu , 

p raca  źfetnstw a —  mimo w szelk ie  b r a l i— przed 
sta w ia  rzecz dob rą, kulturalną, la jA c ą — jflów - 
ttle W dziedzinie ekon om icznej —  ■'rezultaty m c 
w ątp liw ie  d ód afn ie*.

T o  o S ria d c ze n ie  .p o ste p o w ó - deikokrtitycz 

n ej ,W ic c z e rn o j G k ztty *  jest dSh p ó łu rzęd ó w ca  

p etcrabu i ik ie g o  detr d a ją cym  argum entem , ŚWiad 

czącym  w łaśn ie  o m odrości rządu i o zun ełne, 
dosKom ńości W p row adzon ego n a  L łttoie i R tfti 

S tołypin ow ^ kiego sirm orządj.

,R :nssija* w ls fn ie  czek ała  ty lk o  tirkiega 
.w y z n a n ia 1 w ileń skiej ga zetk i wfeczwrnhj, aże­

b y  usun ąć pód ty m  w zględem  W S fellie  m ożli­

w e w ą tp łiw cści. I m e f* i.ry ,  Inne (,łosy n ap ra w ­

d ę nie m ają za a czen :a, w o b ec  tsik.ego o ś w ia d ­

czenia.
Ż e  dalej pro w adzi się w  tych że zien fiiW ach 

w ro g ą  przecia  ko polakom  p o lityk ę, że w  b ra­

ku odpow iednich  m iejscow ych  sił kulturalnych 
ro syjsk ich  trzeba u p ra w ia ć  im port z in n ych  gu ­

berni:', że z p o w ed u  te g o  braku w ł-śrrle p o w ­

sta ją  n o w e p ro je k ty  sztu czn ego  form ew tn ia  

ziem stw  czysto  ro sy jsk ich  w kraju  niezupełnie 

rosyjskim — o czem  nie m oże nie w :e d iie ć  oót- 

u rzęd o w y o rg a n  —  to *A tora  a rtyku łu -p . S y ro  

m iatnikow a w cale  n ie  w zruszn.
O a  w ie rz y  w  w ileń ską .W ie c ze rn tiju  

G a ie tu * .
.P rzy to czo n e  w / z n a n ie — tw ierdzi .R d W ija *

— jest w y  coce znam ienne. W sk a zu je  on o, że- 

w a lk a  n a ro d o w o ścio w a  m oże b y ć  prżekzkodą 
d la  społecznej p ra cy  kulturalnej ty lk o  dop óty, 

d op óki -praW* i  cbobriązki t a ż  Jej pósrcże^ ó ln ej 

n a red o w o ści n ie będą ckreśton e p rzez  u^ uw ę, 

dopóki p r e te n s je  p o szczegó ln ych  n arod ow ości 

n ie b ędą ujęte w  zupełnie okńcślone ram ki 

Jak  ty lk o  się  to zrobi, n am iętności cichną i lu ­

dzie ró żn ych  n n rcd o w o ścj sch od zą się sp o k o j­

n ie i zgod n ie b iorą się  do określon ej p r a c y ” .

C ii  to za  p rzed ziw n y kw iat, w y b ra n y  z 

bukietu b iu rokratyczn ej m ądrości! W e ń  jeg o

Lw ów, 9 m aja.

W  środę posiedzenie K ola sej mowego 
(we Lw ow ie) rozpoczęło się okcło 1 w  potu- 
dnie. Zebrało się stu k i t u  posłów, w  t-m  oko- 
lo So posłów  sejm owych a dwudziestu kijku 
postów parlamentarnych Przewodniczył d r  Leo.. 
Najpierw przemawiał p R utow ski i  wywodził 
że skiad R a d y  Narodowej pow.nien być law 
zmieniony, jb y  odpowiadał faktycznemu rozkła­
dow i sił między 'fctromiict*jami polskistui, przy- 
czetu jednek szacow ał te s ly  przez  pryzm at 
w łasny, wykluczający pewne promienie. Następ 
nie przefnavir,ł p. Tadeusz Cień^ki i zd«ł ob ie­
ktyw ne sprawozdanie z działalności Rą.riy Na 
rodowej Na tera (droczono obrady do 4 p o ­
południu, które rozpoczęły s ę pońow,iie dopie­
ro o g- 7 wieczorem.

P ierw szy przemawiał p. Stapińuki, k .óry  
N ajpierw -k tonie wiecow ym  krytykow ał do- 
tychw ?s ■>« ą działalność R ad y Narodowej, a po-1 
tera oświadczył, 'że m ógłby się zgodzić pa doi 
sze istnienie R rd y  Narodowej tylko pod tym, 
warunkiem, jeżeli m~ndaty do niej ro; dzirloro 
będą następująco: grupa krakoWsti a otrzymk 6 
m rn datójr, grupa autonom t;tów 6 m^cdktdw.

łe  c i la praw ica postanowiła głosow ać tak za 
rezolucją  JE, Abrabam owicza, jak . za jego 
w £iioirk’'eta udr a czającym  dfdyzye co do składu 
R ady F fro^ ów ej, ■ !

To podjęciu posiedzenia d-r Leo poddał 
pod głosowanie najpierw rezokicyę J. E Abra- 
hamowTćżń. Została e n *  przyjęta fiiemkl jed 
nogłęśaić.

Nsbtępnifi poddał d r Leo ped głosow a­
nie wniosek }. E Ab-ahi^aowicią, 
powzięcie decjr^ i co do 'klcdu ^ * d y  Narodo-ł 
wej do dąiśięjszego czWartku. W  ‘gfÓSOi. aóiu' 
wniostfc ten upadł 'W iększość, kfóńa gb prze- 
głosowała, w ynosiła zaledwie d v s  gło -y . P t  * 
kszało jię , że kilku c z lo iś o w  g ru p y  krakow ­
skiej gTóśojcało z ludowcami i demokratami 
bezprzVmiotnikowymi, a mianowicie pp. H »1 
ban, Hu pica, Jaworski, Jędrzejowie?, K o rytow  
ski W ltóld, Rosner 1 Sidinhaus.

N a to powstał d-r Giąbiński, stwierdził, 
że n ie ltórzy  członkowie grupy krakowskiej uie 
dotrzymali układu i ośw iadczyw szy, iż prote­
stuje przeciw  głosowaniu nąd składem R udy 
N trodow ej przed porozumicr.’® a się stronnictw,- 
gd yż'g ło so w an ie  takie byioby sprzeczne 2 do­
piero ćó powziętą przez przyjęcie reeoluCyi j  
E. A lrabam ow icza uchwałą, wyszedł z sali. Z  
nim w yszli także in ci posłowie ze stronnictw* 
narodc wo-dem okritycznego. Równocześnie po­
częli Wychodzić z sali posłowie z klubu cen­
trum i'g ru p y  autonomistów. W  aali powstało 
zamieszanie. Nawet d r Leo, zaw sze taki zim 
mny i nigdy się nie denerwujący, siał bez­
radny.

K siążę C zartorysli, imieniem klubu cen­
trum, ra io iy l protest przeciw podejm owan.u 
przez zdekompletowane Koło poselskie jśkich 
kolwiek uchwal co do sh kd u  R żd y  Narodowej. 
Dr. L eo  chciał zw ołać przew odniczących klu­
bów nk naradę, ale w  gmachu sejm owym  nie 
b fło  juz t a i  JE. Abrab»m owicza, ani dr. Glą 
bińsku g ó . W  sali w  połowie już pustej pano­
wał g" ar i zamieszanie. P. Stapiński zaczął 
wołać, »by przystąpić do g ło so aan ia  nad sk ła­
dem R uuy Narodowej wedle jego  wniosku 
P. Tadę sz C eński, jako orczes R ady Narodo­
wej, oświadczył, że żadnej uchwały o składzie 
'R ad yt Narodowej, powziętej bez porozumienia 
s ;ę stronnictw, a przez głosow anie tylko k:U. u. 
stronńlct v, nie m ógłby przyjąć do W iaacm jści. 
P. R rtow ski zaś zaczął wołać, aby , w yciągnąć 
konsehWencye aż do ostateczności* i przystap ćł 
da glbsbsrania uad wnioskiem p. W saunga,

Dr. L eo  raz jeszcze przerwał posiedzenie. 
Ż e  jednak było już wiadome, iż sk łania się d-v 
żądania ludow ców  i demokratów, by .sprasrę 
dziś ukończyć*, to znaczy rozbić R adę Narodo 
r ą ,  w yszli z sali przewodniczący klubu cen 
truin i grupy autonomistów, którzy tam jaszcz* 
pozostawali, aby strzedz 'egalności, or« z w ys. l  ̂
Iiiema,. w szyscy  członkowie gr^ py Irskow iikiey 
z w -jV k iem  Kilku.

_ , . _ - ,  _ 1 ii s- Gdy dr L eo  ponownie posiedzenie K t b
polska deinbkk-tcya 6 mandutow, ludow cy o t w o r z y ł ,  było na A l i  pusto i p jże

m ia łb y  m ieć w  p u y s z łc j_ i g d ż i e .  N k r o d o & j  l 3  ' WBaie w olO M k °  .*■*** *

Zwrot pokojowy. znów nić przyjazną z południową słowionszt. y- 
zną, jak  bywało za Milana, jak  jest zi> Fcrdy- 
nkhda. Są w ladóircści, fe  raka poi tyk* jrst 
rożwkżan* w W ieduiu, ale w  tym c lu  m isi 
s:ę  ztL r-n ć politykę % Zagrzebiu i w Budape­
szcie. N 4 ucisku słowian nie można biiAować 
przyjaźni z serbam i.1 Musi się zmienić sposób 
yządów w  Chorw acyi, mus: w  Bośni: 1 H erce­
gow inie zapanow ać s-an p r a ln y . Tynjtżaseto 
Au&tro- W ęg ry  stosują i*szczo cią£'e politykę 
rępic^yi, Ltora doprowadzą jeoynie dc daluze- 
“gó  rozgoryczeni*. Stan  oblężeni* w  ChOrWa* 
cyi zaprowadzony Jęli roku, w  B rśn ii i H erce­
gowinie od kilku ani, mus. ustąpić jasn a^ y- 
ckP j ńOrinitejfiii StOsubkurii. W tedy móże myśl 
>)orozi,raieGra się i polttyczrrcgc %yży>k*nia 
ostatnich zw ycięstw  dyplomatycznych zyska go- 
rętkzyoh zw olcuników .

O becnie u - porzadlu dziennym pozostaje 
jedynie rprawa A-banii,

Była chwila, kiedy A u stro-W ęgiy  miały 
popetejć b h d  historyczny Oto miały się po- 
łączy< z W iecham i dla Wspólnej okupacyi A l­
banii.

W łoch y miały zająć Albanię południową 
Austrya miała zatrzym ać Albanię jó łn te tią . 
W łochy w  V alonie, A u slrya  w  Durazzo i S»n 
Giov*ni di Medua. Taki podział Albanii w y­
szedłby z pewnością rfą korzyść Italii, ale był­
by jkieszczęśdkm dla Austryi. N ajtaw zięU zy 
w róg nie potrsfiłby w ym yśłeć nic gorszego dla 
Austryś. D ość spojrztć na mspę, aby się prze­
konać, ie  W łccb y ja z  usadowione w VaJonie 
naprzeciwko Brindisi, już nigdyby się stamtełd 
nie dały w yprzeć i posiadałyby sw oje Dardu- 
nele na morzu Adryatyckiero, a mając klucze 
od obydwu brzegów  m ogłyby faktycznie za­
mknąć d!a A usiro-W ęgier przejazd przez A drya- 
tyk, kJOiyby naprawdę wtedy przemienił s:ę ńa 
m a r e  c i a u s u m .  T eg o  A ustrya zawsze się 
bała. P/zecież wiadom było, że z ijęc ie  V alon y 
przez W łochy uważane było zawsze pizez 
A ustryę jako c a s u s  b e l i  i. A  teraz, w  chw i­
li krytycznej, k iedy na A uslryi skóra c ie r jła  mię­
ła Italia rająć V *lon ę w  porozumieniu z Au- 
Spryą i ty*n spt s ite m  przyjść w  posiadanie 
kluczów do Aoryatyku. Z *  taką cenę okupij- 
w ały Auitró-W ęg^y współdziałanie W łech.

T eraz powszechna jest opinia w polity­
cznych sferach, że nie przyjdzie io  okupacyi 
Albanii, że Austrya atfi W iccD y same n’ę bę­
dą m ogły podziel ć się łuptm.

Jest to wielkie d l*  A it ,y i  szcz-śćie, że 
w y  adki same tr tn ią  jej od popełnieni* naj- 
t",HKuźego łlęau . W łochy i Austrya może 
otrzym ają mandat europejski do zrobienia pc- 
rzącPtu w A lbanii i przeprowadzenia reformy 
adm inistracji pod konfrólą E ir.rpy, kle ‘to już 
2daje się być w jkłuczoneni, żeby można l^ fo  
dziś mówić o podziale Albanii, a choćby L a ­
w et ó podiia lr stery w pływ ów  na połuclŁiową 
i  północną zilbanię. Nrewątpfrwie pozostanie 
tSm ńk 'w jbiżeżu z i X e-e «iłoy w pływ  włoski.

, w -  « ■ , n - « -c  .a leistn iejącfcj*  Rą-Jy NrrocJoWej k o m is y i jr y  wróg. po łudd;«t) ei S ło w rą ó sżc z jzn y . R z ą d y
°  P  ró,nn-Łrb n a. ’ , tyrrcża Sowcj. W nlcs^k. te n  uch w alon o  je d u C flo - |n ‘»'Ky*I,ÓJir j  n ii.g yaro n ó w  w C h o rw a c y i pozo .

„ S  u  Mk d j  L qo s [ wk r dz i l  N e s ta ie rd z ił j e f e t ą  cd stra śzr  ą c y ń  d la  in n ych  puó/tfr prsy-
p n p o m m a i ,  że zm m py ŵ  jk U d o e  R a d y  N * . , d * * P o ś c i g ^ - -  G t &  m y S tW if  W d d t f ,  ja k  ń ie  nalfiży robić p ó lily k i. T o t e ż

^ E S J E S  J S S S r t T ^ k°  Ga ^ 0Z r f l£m ^  w c h ^ i ł i l .  so.rarriu nad ^ i o s k  em “  ‘ "
się  „ s z y s - L c h  stio n m ctw , a pov«n mo r h  pp. W J  b | ali czterd ziestu  tóecL
K rzeczim o w icz, dr. S ta rzyń ski, /Tadeusz C-en- % y
^ki, który napierał ataki p
Stani itk u g o  £a S o t y c h c z a f W  d z i- łd jo ś ć  J U ,} ”  ' :| V  L S s k i e f  f T
d y Narodowej, C ieflchi, M rruiow icz, E w S - b Ł
S ,  D ettlś& i i W asaug, który p o b aw ił n a - jSr6d H  5 '1 r-r , A • j  (w yrażam  pięciu posłów, a to pp. Halajfn, LIup

m te j i * « 4  R t ó - s k i i f t i u . ,pp. O łąn m sp tgo, K rzeczunow icia i Starzeń* * .  t . .
skiego, iż ich  ^ rjp y  na źad. ą zmianę skftłda ’ osiedzenie z w k tu ę to  o godzmre 2-j w
R ad y Narodowej się nie zgodzą i e w rtjk iłl- j  nocy- 
rym  uchwałom większości K oła się nie podda * W e czwartek przed południeir obradował, 
dzą, wobec br-ku porozum ienia wśród ; w  Sejm ie nad aytirkoyą khJb 'dymOkrktyc cnp-
stronnictw polskich w '  tiejsceprzestającej i s m ie ć n t r e g ^ r y  i klub cintram , a następnie odbylaj 
R ady Narodowej K cło  sejmowe wybit r a  korni-' ‘ ię  narada klubu dćm okratycźYio-narodo*egó,: 
tet tym czasowy, który obejmie p row ad zen iecen tru m  i autonomistów. Stwierdzono zgodność 
czynności R ady Narodowej, m rjących ogóln ej zapatryw ań co do zr-jść ua c tregdsfjszem posit- 
oarodew e znaczenie, a iiie związanych z w y jdicn in  K oła Sdjinowcgo, ki dalej, żs dotydiezńt)^ 
berami. K om iitt ten j k.ndsć się ma z 7 Człon * *  R ada Narodowa nadal istnieje. •
ków , po j;d aym  z uażdejgo scrannHtw*, * to 1 Po południu ogłoszono następujące oś wlfed-
g ru p y  krakow skitj, ą grupy aptonomisrów, : czenie:

,lub,i centruir, z demokrtK^i polskiej, z demo- 
krącyi naredowej, z ludow ców  i i  polskiej par- 
ty i poz^ępcwej*. (Doda': tu potrzeba, ie  ta
o s ta tn i  p srty* nie ma w  sejmie ani jeduCgo 
reprezentant*). i

Następnie pi lemawmii jg z C z e p p :  Ru* 
tow jki, br. Skar-tn.k, 'dr. L to , H uisw ald , i J E. 
Abraham owie/, który pestaw ił nkstępującą re ­
zo lu cję: ,K o ło  sejm owe uznaje W interesie
narodowym  za potrzebne utrzymanie R ady Ns 
rodow ej, opierającej się na port zumieniu w szy­
stkich Stronnictw*. Nadto postawił J E  Abra- 
hajpow>cz wniosek, aby decyzyę co 00 składu 
R ady Narodowej odroczyć do dnia następne­
go celrra umożliwienia porozumienia się stron 
m etw om . 1

Zarządzono przerwę, Łby stronnictw a mo 
g ły  się zastanowić nad gh sow an iem . Przerw a 
trw ała dość ć łjg u . W  kuluarach opowiad«no,J

, W obec faktu, iż ucbwk.a powziętą dzi­
siejszej nocy w sprawie zniesienia R żd y  Nkro- 
dowej i zastąpienia jej Kom itćttm  tymeżaso- 
wym , mającym prow adz'ć jej czynności znaczę* 
n i  ogólno narodowego, r nie dotyczące wyho- 
-ów , jest nielegalna, ąlDOwiem nie by 1 a p o ­
przedzona reasum cyą tichW«ły, pow ziętej bez­
pośrednio przedtem przez Koło sejm owe na 
wniosek E tsc. Abra iiamowicza, *  uznającej 
utrzymanie i nadal R *d y  N *rooow ej z a  po-, 
pdtrzebne, —  nie m ogą ani centrum, ani klub 
narodow o-dem okfafyczay, Ańi kółko aut&hóftm 
stów  komitetu tego, jazo  nielegalnie wybrane 
go, uznać i nie wezmą w nim udziału*,

Po* ój. W  ostatniej chw: i wszystkie p rzy­
gotowań a  w -jg rtle  wstrzym ane, Skutari przez 
Czarnogórę zw rócone i do d ysp o zycji Europie 
oddane, Essad-basza na lodzie osadźóny z swą 
papierow ą koroną. -Jaśni postawienie rzeęry ■ 
męska gotow ość do wałki i spokój p n y jo to  .. 
wań w ojęnóych, decyzira stanow cza przechył la  
s alę. A listiya  n 'e  narazi s ę na śmieszność: 
w ojny z Czarnogórą, w ojny o jakąś dziurę bał - 
ks ńską v? A lbanii. Oszczędziło się rozlewu 
krśW i ŚmieśSntfeći prowtidzeuia Iłrojńy AukCtó- 
W ęgier z bohaterskim kraikiem górali czarno- 
ę ó rs k k b . Eaffia Jysproporcya t ^ i- g o  przypa*;
Szczenią musiała W strzy&yw ać rękę w yriągnię 
‘tą z palcem ni* cynglu.

H a u t e  e n  c o u r a g e ,  p e t i t e m  b i e n  
u n e  e p ć e  a l i  m a i n  A ustrya osiugnęła. 
co zamierzała. Skutari oddaje król Czarnogór 
ski Mikołaj Europie do dyspozycyi, porritao, ie  
książę D*niło z w yżyn  tronu ogłosił miasto 
zdobyte za perlę i Istolicę królestw a Czarnogór 
Sinego— upokorzenie przykre. Przedmiot SpOiU 
m iędiy Czarnogórą a A ustro W ęgram i usu- 
fiitfty. T ak  samo drugi przedmiot sporu między 
Serbią a Austro-W ęgrarai usunięty. Serbowie 
ściągają sw e wojska z Durazzo, o któ-e tak 
długo i t*k bezsiłułecznie zabiegali, Serbia od 
morza odsunięta i całe w ybrzeże A lbanii p o ­
zo stan ę nadał nienaruszone. Jak to państwo 
,niepodli głe* będzie w przyszłości wyglądało, 
to jest jeszcze dziś nieustalone. Tutaj zmagaj* 
się najrozmaitsi.- p-ądy i tutaj naj jaskrawiej 
v.yłoni się prztc.wieńst«?o między m ocarstwa­
mi. A le spran a serbska i  czarnogórska ju>- za­
łatwiona, a bliskość koaf.iktu europejskiego u 
ruńięta N iew ątpliwie dyplom acya p ew o ły aa ć  
S.ę b ę& ie  na odniesione tiyuaify Ale z* naj­
większy uważamy, że dyplom acja inia'a prze­
cie tyle dobrego smaku i rozumu oraz prrewi- 
dyw enia, że nie dopuściła do w ojny między 
m ocarstwem A ustro-W ęgram i a góralam i boha­
terskimi. W  tym jest głów ne zw ysięstw o rozu­
mu pclityt znego.

Przecież nie z każdym przeciwnikiem mo­
żna staw ać na menaurze i nie z każdym wolno 
jest szafiUjącernu się szermierzowi skrzyżow ać 
szpady. S ą  pojedynki fcarfbiące. A ustrya była 
na n zjfpćszej drodze 'popełnieni* niehODorOWe-* 
go  pojedynku i w czas na tej drodze została 
wstrzym ana. T o  jest jej wielkie zw ycięstwo.

A ustrya może być zadow olona z Wy­
niku dyp oiratyczpycfa zabiegów  co do Sku- 
tari. Inna rzecz jak się przedstawiać będzie 
w  przyszłości siła p r z y c ią g a n a  A ustrc-W egier 
pa B ałkaiąęh. Tutaj bilaps zysków  i strat hę- 
drie zupełn e odmienny. A u s try a  hic clerzyi*’
*jię n igdy "SzczCkćltfiejśzą przyjaźnią indów sto-'
Śrikńskicb na Bałkanach. Rządzona przez nieth-' 
c ó r  i dyolcMnajęyę nieyfiecką oraz przez ma- Szkoły » ło ck :e i stara kultura w iotka musi po­

ciągać naród bez. szkół, bez 'własnej kulim y,
a jak  twierdzą znaw cy, bez własnego wspólne­
go języka A le ó w  itlei/iu Aibuhii do W łoch 
i  Au® rył już wr»Ic pietra mowy,

W  fem włfc^hie: widzimy g łów n y objaw
p o p raw ien ia  s ię  w zajem n ych  s ió ju n k o w  nrię- 
d .-yn rod o w ych  i szybkie zbliżlbile Się tło osta­
tecznego zakończenia w ojny bałkańskiej bez
wyW ofyW acia Jakicfc kot Wiele dalszych zawikł»ń. 
t",r óśajym miesiącu wojDy, po przejśtiu szere­
gu jYzeiiłkń i po szczęślm em  usunięciu przesi­
lenia serbsko-austryackiego, po załagodzeniu 
przesilenia czarnogórsko austryackietfo i w re­
szcie Łlbaósko-kusttyaićkięgo, ńk debódźi czrs do 
zbwarcia ostktecznego pokoju.

S  ło to pó ju d z ie .  Nii każdym  krtku  
w yłaniały się jakieś prz& iłenia A uatrji: to z 
R o s ją , to z S jrb ią , to z Czarnogórą, to z 
W łochami, w idocthćm  [~st jak  bardzo ta wojna 
blisko Sfcchcciiła A u sfryę i jak naim niejszy 
Uąd mógł był -pow odow ać fltybiJih w ojny

gyaj ów i żydów zro. gyaryzowanvcL zawsze oji ;J 
Zhaćzata s :ę nięzuW omóścią psychologii dov i*ń 
skiej i  w yst-p  iWał* niepotrzebnie, jako urodzo-

A u»tro-W ęgry są na południu znifnawidzonem  
mócarstwem. N ie widzim y powodu, aby tak mia­
ło pozostać w pizyszlości. A ustrya może ' po­
winna zm ienić teraz sw ą politykę w obec połu­
dniowej Słow iańszczyzny Nie tak łatw o w p ra­
wdzie przygzloby A u stro-^ ęgrom  uzyskać teraz 
sy n  pafyc na południu, wie źaterże rozum stm uj 
musi mówić dyplomatom ausftyackiir, że p c o i 
statniem zw ycięstw ie pod SktftŁri najw yższy czas 
Pa Wrócić. A uitro-^ Tęyry mają w iele powodów, i 
aby przez sumienną i św<adomą celu pracę dą­
ż y ć  do w ytw orzenia znoś rego stosunku i w spół­
życia  ekonom cznego z poiudriow ą Słowian 
szczyzo.,. W sz^k ostatni to d u ś teren z>»ytu;
d a przemysłu i handlu auSfryackiegO, h Ebdto ‘ europejskiej. Jesz.zc raz udało się ją cd 
jedyn y dziś sojusznik, jeżeliby przyszło do za-., sunąć.
eśfrżeh la  Stoaunfcófr z lń a y tn  p o łu an lo w y in  są-* N ie chcia ły  w o jn y  F ra n c y a  i R o sy a , n ic  
siadem  N ieraz przecie w  h is to ry i byw i-io, le . ;h c ijła  A ng lia , n . e  chciało  tió ip c rcz u m ie n ie .
p o  rta jzażariszych  w o jn ach , po  w iekow ej n it-  M in ty  obeKnić nadz ie ję , że po  szczęśliw cm
EfaWfbci z póW ódów  p ó l:ty iz o y c h  zaw iązyw ano  
sojusze i n aw e t w dzieliśm y, ja k  się  jiotem  w y 
w iązyw ały  p rzy ja źc ie . ŃiC j c i t  ti etnoźliwera, 
żeby te ra z  sk o rzy s tan o  z n a d a rza jąc e j się  chw ili 
i p ó  zLkw Idow aniti w szystk ich  p ie tc n sy i uo  po- 
łu d jio w c j S łcw ia ń szc z jz o y , 7 0  zw ycięstw ie cd -  
n iesionem  p o d  S k u ta r i ro zp o czę to  po litykę p o ­
je d n a n ia  i zb liżen ia i k to  wic m oże so juszu.

T ó  by łoby  p raw d z iw e m  ukoronow aniem  
prze* idu jącej po lityk i n a  po łudn iu .

H ou te  en  cou rage, p e tltc  e n  oien, u n e  
a  la  raaiii: A u s try a  tnoże zaw sze jeszcze 

p ró b ę w a ć  po lityk i kolęcia E  ig cn iu sz i S ab au d z ­
k ie g o , ab y  po ted i p iz e p ro w  adzić ro zu m n ą  ooli- 
ty s ę  (k o n °m ic z a ą  przez ć iis łe  n aw iązan ie  s to ­
sunków  h an d le  ./ych  i k u ltu ra ln y ch  z S e rb ią  

C zarn o g ó rą . N itm a  pow odu  -przypuszczać, 
że n ie n aw iść  ra so w a  w iecznie m usi trw ać .:
W łaśn ie  w  tem  przeb ija łby  się  w ielki ryś hi

D-zebyciu ty lu  p rzesileń  pokó j eu ro p e jsk i n ie  
je s t w ięcej n a  szW ana n a ra żo n y  i ó& tatecznic 
w szybkifń teifcpie n a s tą p i zaw arc ie  o g ó ln e g o  
p o k o ju  eu ropejsk iego .

Nastąpi w ttd y  okre: zbierania now ych
kil, gojenia ra n  i  szybkiego rozw oju gospod ar­
czego.

W- L-
*W<ńLV>

- - »toryezny, gdyby teraz po zw ycięstw ie dyplo- ? dycyi albańskiej. J A  się d ow iadu je  „ A v a c ti“
m atycznem  A u s tro -W ę g ry  p o trjf-ły  n a w ią z a ć jk o rp u s  sk o n ce n tro w a n y  w  B ari 1 u czący  40&

Zbrojenia r le s k ie .

Mimo zapewnień pokojowych —  W iochy 
dalszym ciągu przygotow">ją się do ekspe-
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ty*. łudzi, składa się z 10 pułków piecfccty, x 
pultu bersaglieri, 2 ta  wl.onów gi enidyerów , 2 
batalionów saperów, 8 bateryi nrtyleryi i 5 
szw adronów  k»waleryi. Kf.mendę objął gcne 
rai L uig i Nava, dotychczasow y dowódca 6 kor 
pusu, obowiązującego w Bolonii.

Pi-smo 
rząd grecki

Grecy w Mtct dorii
greckie „Thessplia* 

przestaje ściągaćnie
donos?,
wojska

że
do

Srlon ik. Obozuje w mieście i okolicy 80,000 
żolaierzy. W iadom ość o atarciu pomiędzy od ­
działem bułgarskim a greckim pod S tre s  zo­
stała potwierdzona. E w aku acja  Salonik przez 
w ojska bułgarskie została iednak doprows dzo- 
na do końca. Bułgarzy odeszli w  kierunku K :- 
likii zu.

Ewakuacya Skutail
„Tim es* otrzymał z Cetyni! opis posie­

dzenia rady min.sti ów czarnogórskich, na któ- 
rem król M ikołaj zdecydował się ustąpić ze Sku- 
tari. Król otworzył posiedzenie dłuższą prze­
mową, w której zuznuczjł, że nigdy nie odczu 
wał żyw szego bólu, jak w  chwili, gdy nie 
chcąc narażać kraju na okropne klęski, posta­
nowił spełnić woię Europy. Prezes gabinetu 
gen. M arfynowicz odparł, iż gabinet bierze nr. 
siebie odpowiedzialność przed narodem w  ra 
zie w ojay  z Austryą, k ió l jednak rzekł, iż je ­
żeli przed skupczyrą odpowiedzialni są mini­
strow ie —  przed Bogiem  odpowiedzialny jest 
on jeden, poczem, przyjąw tzy dym isyę Marty- 
now iciu, ze łzami w oczach uleży) depeszę ao 
G r e y a , w  której w yjazd  zgodę na ustąpienie 
ze Skutari.

Essad-baszi w Dirrazzo.
W iadom ość o najęciu Durazzo przez Es- 

sada-baszę potwierdza się. D o „Iadepeńdcoce 
Bełge* donoszą z Koi Eu, że pretendent albań- 
ssi doznał od zajmujących miasto serbów jafc- 
najserdeczn ieinegc przyjęcia. Komendant serb­
ski, pułkownik D irakrtw icz, kazał naw et woj­
sku oddać honory w ojskowe sztandarom al­
bańskim.

Grecy w Albanii.
Pisma włoskie zaalarm owane są ruchem 

wojsk greckich na północnem pograniczu Epi- 
ru. Corriere delia Sera* podaje \ łiadoirość, 
iż korpus grecki nie tylko DDsadził w ysepkę S*. 
seno, leżącą u w ejścia do zatoki W alońskiej, ale 
i miasto Colleni, zaledwie o 4 kilometry od sa­
mej W alon y odl*głe.

skiej ffifadzfcjfl technk.lrifcj fro ąp ą g  . Q ł-ąi ka»c 
nadsyłanie sw ych adresów w celu porozumie- 
ni* się z nami co do zjazdu koleżeńskiego, od­
być się mającego w dniu jubileuszu. Adres: 
Bratnia Pomoc. Politechnika.

—  Furdacya hV_. Skarblta.
Stan majątku wszystkich funduszów tw o ­

rzących znaną galicyjską fum ltcyę Stanisława 
tir. Skarbka wynosi w  zapasie kasowym
1,821,403 ker. 01 Im", w dobiach ziemskich 
2533,896 kor. 63 b a l , w realnościach 3 0 11 ,117  
kor. 48 hal., w ruchomo,śńach 1630 46 kor. 
23 h a l , w n a le ży  tu śc i » eh czynnych 1 007,926 
kor. 97 hal., w innych 59 933 ker. 44 hal 
razem 8 594 293 kor. 79 hal.

Stau bierny w ynosi 1 1.32,141 kor. 45 
halerzy.

C zysty strn  czynny w ynosi 7,162,152  
kor. 34 L a l , a w porównaniu z rokiem po­
przednim okazuje się przyrost o 53308 ker 
77 hr.lcrzy.

W  roku 1912 nabyła fun dacja majątek 
ziemski Grzęda pod Lw ow em  za 900,000 kor., 
który wcielony został do majątku zarodow ego 
fundacyi.

* raiw r t  m a m - n n

H ojn y  dar.

Kronika polska.
— W setną rocznic ą-
W ę  czwartek po południu pod K rakow em  

odbyło się poświęcenie tablicy pamiątkowej ku 
uczczeniu setnej rocznicy pobytu księcia Józef* 
Poniatow skiego w dworku „pod Lipkami* na 
Zw ierzyńcu. Na pośw ięcenie przybył* liczna 
publiczność z K rakow a i przedstawiciele insty- 
tucyi kulturalnych. T ab lic*  odlana jest z bron- 
zu i nosi napis.

„Ż -g o a ł ostatni raz Polskę, wyruszając 
na boje do Saksonii, wojsk polskich wódz na­
czelny, książę Jóref Poniatowski. Tu rDod 
Lipkam i* posiadłości w one eus ordynatowej Z o ­
fii z  Czartoryskich Zam ojskiej, 8 ‘ m aje 1813*.

U spodu tablicy widftieje c rzeł polski.
—  Bratnia pomoc.
T ow arzystw o Bratniej Pom ocy słuchaczów 

politechniki w e L w ow ie w dniu 22 czerw ca b. r. 
obchodzi jubileusz sw ego DÓłwieko*. "go istnie­
nia. W szystkich byłych członków, przyjac-ół T o ­
w arzystw a, oraz interesujących się życiem pol-

Akademia Um iejęniośc; w  K . akowie otrzy­
mała w tych dniach dla komisyi fizyograficznej 
niezwykle cenny dar. Pani M arya Kam ienie­
cką, wdowa po ś  p. Stanisław ie Kamienieckim, 
ziemianinie z okolic Bałty na Pod o1 u rosyjskim, 
ofiarowała w sp an id y  zbiór m etyli i innych 
o va d ó w , oraz bibliotekę prryrodaięzą nu w łas­
ność Akademii Zbiór obejmuje kilkanaście ty ­
sięcy okazów, przeważnie pochodzących z P o­
dola, znakomicie zachowanych i w ybornie na­
ukow o określonych; reprezentuje oa  też w ysoką 
w artość materyalną. Ś. p. S inistaw Kam ie­
niecki, dzięki z wielkiem zamiłowaniem prow a­
dzonym studyore, posiadł gruntowne wiadomoś 
ci przyrodnicze, wszedł w stosunki z uczony­
mi w kraju i za granicą, a umiał zbiór tak do­
brać i złożyć, że rst jego  podstawie można 
mieć w yborne pojęcie o faunie owadów Po­
dola. Rodzina ś. p. Kamienieckiego, powodo­
wana prawdziwie obywatefskiem  poczuciem, 
postanowiła uczcić p a Ł .fć  dziel ot go badacza, 
przez ofiarowanie jego zbiorów Krakowskiej 
Akademii, która przez sw ego delegata d ra Lud­
wika S ito *sk iego  odebrała te zbiory na miejscu 
i  do K rakow a sprowadziła. Będą one stano­
w iły niew ątpliwie jedną z ozdób przyszłego 
muzeum pizyrodnicztgo, m ającego powstać w 
nowym  gmachu Akademii.

c m  **Rta jusme-siiw ::■<

2  prasy m yjuuisj.
. 'r r r ^ ,  A->*.

„R uskoje Znamia* w yk rjło , ze Polska pod 
zaborem  ro sy i.k im  nie ma praw a n?zyw «ć się 
Królestw em  Polskiem. Zdaniem gadzinow ego 
orgąnu w „K rólestw ie Polskierti* biurokracya 
rosyjska zrobił*polakam i: litw in ó r, ,  mazurów*, 
a nrw et rosyan. T ylk o  rosyjski urzędnik z o- 
kręgu. petersburskiego mógł. zrobić, coś podob- 
nepo woła gazeta z oburzeniem. Dokąd że b e d z4e 
I r r a ć  tó zamroczenie umwsłów. „Rwskoje Z i a ­
n ia *  daje następującą radę:

„T rzeba wziąć do ręki podręcznik histoiyi, 
— zcCzjtać go dobrze i określi- »zy istot te  gri nu.e 
Polski w yodrębnić ją  js k o 1 W ielkopolską dzielnicę 
lub gubernię, a Całą pozostałość przyłączyć do Ro- 
syi, nazw aw szy prawdzrweirai imionami hi toryczne 
ml, a w ięc mazowiecką, jadźwfngo litewska, masko- 
podlaska, caełm sks, icsyjsk o  nadwiślańska, rosyj- 
isKc-białoehorwarka".

N i tem jednak nie ogranicz?ja się refor­
my proponowane przez „Rusk. Z  lam :*1 w 
Polsce. Czytam y dalej:

„Najlepiej ;aś wyodrębniw szy W rrlkopolske 
■-apropci.owsć ją  Prusom n zim ia n  z ł  P->dole 1 Ruś 
Czerwoną, pcśw ięcając w  tym ceiu i „ tr —towskich 
bitłocborw atów ". Jakko!wiek bronili oni d łl,go swej 
praw osłiw nej w iary (?) i m owy ojczystej, są oni 
teraz jtd ia k  f maty kami katolickimi i M ieszkają z 
tamtej strony Wisły*.

Pow yższe rozlrząsan’* „Rusk. Znam  * są 
kpinami i z historyi, i z ;  zdrow ego, roi- 
sądku...

p iycb o icg  Cznie jedną pr.rtyę, ,a m ianowicie tdi*:- 
nistmcyjną".

Stąd niew ątpliwie płynie obstrukeya, sto 
sow aaa naw et względem  więcej n ż umiaiko 
wanycn projektów irzeciej Dumy.

„G ołos M oskwy* pisze z  powodu rozpo­
częcia piać Dumy, że p itrw sza sesya była zu 
pełnie bezpłodna. I nic w Dumie samej należy 
szus. ć w ity .

Ostatnie D diedzenia R»dy Państwa w y k szsl/  
w yraźnie w  jakich okieślonych i jasnych form ułich  
kfyśtslizow»tTi się ideologia świaia biurokratyczne- 
gu W e wszystkich ostatnich głosowaniach tsźwię- 
cza^j zupełnie kategorycznie jedno h tsłr: ani kroku 
w kierunku potrieb społeczeństwa. W  tymże Czasie 
społeczeństwo uświad mia sobłe niemairj iasno, ż t 
w  warunkach współdzeinych krsj żyć nie może, że 
jego siły życiowe są sparaliżowane, że tylko w  roz 
w oju sił Społecznych jest rękojmia jego dalszego 
ru^hu postępowego.

jaSneu jest, że te d w i h a słi są nie do pogo­
dzenia. Pomimo zasłaniania się rządu głosowaniami 
Rady Państwa, stanowiącej na m ocy nasiej konsty- 
tuc/i Szbę praw odaw c-ą równoznaczną z Dumą. ja- 
Snem j-st, ze nasze izby mają różne fundamenty. 
Radą Państwa krystalizuje w  s&b e 2asady diam e­
tralnie sprzeczne z kry-talizowanem f w Dumie i 
dlatego zasłanianiem się Radą Państwa rząd nie 
może nikogo w  błąd wprowadzić.

C ała ta syiu^cya stan'e jatno w  Całej swej 
rozciągłości przed Dumą, gdy z tierze  się ona na 
sesyę jesienną, a być *-ożr, Se ila  programu nie 
,wó'C7ega lecz m ‘ ącego na celu dalsze odsunięcie 
społeczeństwa od żyw ej działalności w  dziedzinie 
budownictwa sw ego rząd me zna.dzie większości 
nawet w  czwartej Damie. i

jest to organicznie niemożliwe; rząd nie roi 
porządzą jnż ani jednym darem, którym m ógłby p»- 
C.ągnąć tych, k tó iiy  me utracili zdolności uważania 
się za przedstawicieli n»rcdawych ł dlatego nie- 
unikniefflą jest rzec.-ą zjednoczenie Dumy przeciw ko 
rządowi, jeśli będzie on pozostawać 111 daWnycb 
.Żorach.

W  len sposób zadaniem partyi ' podczas feryi 
parlamentarnych jest wyjaśnienie sytuacyi, jak-i się 
w ytw orzyła i przygotowanie do planowego zjedne- 
czeiila w  sprat ie zadań bieżących, aby przy pra- 
w odsw ezew  ich uf2eczywistaitn!u iść zw aitym  sze­
regiem*.

„Golos M oskwy* zapontocą dosyć tagli 
styćb frazesów stara się  udowodnić, ż.c winę 
!za dóprowi cl :ente krsju do sytuacyi bez w y j­
ścia ponosić powinien rząd wespół z R sd ą  Pap- 
ktwa, że np samą izbę wyższą niepodobna sa r­
kać, ponieważ jest ona często tylko wierną w y­

ko n aw czyn ią  w oli rządu-
Daleko w yraźu.ej tę samą myśl wypowia- 

’t l3 M enszykow. który z&znaczą .v ostatnim nu­
merze' „N ow . W rem i*, że rosyjska izba w yższa 
!£st wrganem zupelaie swoistym , jakiego nie 
uosiada ża len kraj.

„Izbie panó.y* w  RoSyi hrąkuje w ła śm : tego 
stanu, który ien  znśny pod nazwą panów na zacho­
dzie. - Rada Państwa odatego nie do winna być iden­
tyfikowana z lEbąmi wyżfTtflai za graricą  " Jest to 
„izba biurokratów", których jako stan urzędniczy 
_ trudpiścią tylko mtjżna nazwać „panami". Nie- 
przerwalna służba w  ciągu lic-nych pokoleń w y 
twarzała przyzw yczajenie do podlegania, a nie do 
panowanią. Na skutek dziedziczności przyzw ycza, 
jecie to zamieniło się n? iesiynkt bierności w ręcz 
P łieClw ny wiaonym  instynktem Woli i in icjatyw y. 
Niewątpliwą jeśt rzeczą, i e  fotelu w  Radzie Pań 
twa dosługują się  u nas nie najgorsi z wysokich 

urzędników, a r a d e j najlepsi, nłibafdziMi s apowni 
pon w ielom a względami. jvos>ecziia je tt wielka 
he7St.ońność wtodaona, zrównoważenie i w ytrw a 
łosć Charakteru, aby w  ciągu 39, 40 i 50 lat uoK« 
dzać i nie m ieć swoich zbyt drogich przekonań,1 
.dojących w sprzeczności ze zdaniem najbliższej 
w łsdzy. D trw luow ski dobór naturalny charakterów 
i teraperametitow w danvts wyoadku stw orzył w 
postaci Rady Państwa taką izbę, któf* reprezentuje

Statystyka
Durny.

Statystyka Dam y podług opraćowaaia kom i­
sarza Dumy br. Ferstna w ygląda jak następuje:

Obiećnie jest w  Dumie Państwowej 4^9 p o­
słów; 3 ustąpiło, a 4 wakanse przedstaw icieli W iel­
kiego Księstwa Finlandzkiego niezmiernie wakują.

Z  tej ogólnej liczby posłów: p-aw osław nych 
jesi 383, katolików —  21, protestantów —  13, ma­
hometan -  7, orraianc-grcgnryauów —  4, żyoów  —  
3 menonitów —  2, staroobrzędowców —  2; sch­
olarzy, ir.ołokanów i karaim ów po jednym.

W edług narodowości posłowie dzielą się jak 
następuje: rosyan jtst 366, polaków  —  18, nien.- 
eów  i rusinów —  po 9, litwm ów i tatarów —  po 
5: białorusirów  i ormian —  po 4, żydów  i mołdi. 
wian ów —  po 3 greków , estończyków, łoiyszow  i 
gruzinów —  po 2; turłemenów, lezginów, szwedów 
i karaim ów po jednym.

■Według wykształcenia posłowie dzielą tię  w 
następujący Sposób: z wyższein —  217, średniem —  
118; niższtm  75 i domomowem —  29.

Silachty  —  ai8, b. urzędnikózz —  160, w łoś­
cian —  77, przedstawicieli duchowieństwa —  45, 
kozaków —  15. O jób  m»jącyCh godność dw or­
ską —  24.

W łaściciele ziem scy stanowią większość po­
słów . L iczba ich wynosi 249, W łaścicieli m iej­
skich —  82, adwokatów —  35, lekarzy —  9.

D zizlłC zy miejskich —  92, ziemskich —  94.' 
Najstarszy 1 pośród posłów  jest po ieł t*u- 

rydzki szwed W. W iabsrg. Urodził się on w  ro- 
!ku 1836.

Najmłodsi Są posłowie: amurski —  kozak Ga- 
;mow i wołyński —  Leljanow. Urodzili się w  ro- 
Eku 1886. N togól zaś większość posłów  liczy od 
40 — 50 lat.

W  porównaniu z 3-cią Dumą w  cyfrach jest 
nieznaczna różnica.

Duma Państwowa liczy obecnie 31 komisyi, z 
których 8 jest stałych, inne są tymczasowe.

Niektórzy posłow ie Są i członkami 10-u komi­
syi, ltCz zato 8-u jest takich którzy do składu ża ­
dnej komisyi nic wchodzą. /

M ruk Rówieńskiego J-wa Rolniczego.
—  o —

Róune, d. 23 kwietnia.

Mało je3t na Rusi T o  w. rolaictych, któ 
reby czynny a obuty w rtzuHaty żys.p ! w io ­
dły; przeważnie działalhość icb (jj-iaukza sic 
do najkonieczaiejszych tunkcyi, aby przy jakich 
tik icn objawach życit* in stytucję utrzymać i od 
zarzutu zupetoej brzęzynności jej tz io n k ó w — 
uchrahić. •

Ż id n e  jednak z T o w u .zystw  nie zadrwiło 
tak dotkliwie z opinii publicznej, jak R ó w ień ­
skie. Po śn ietnycli początkach poczęło srybko 
chylić się do upadku, a w 19 11  r, po paro­
krotnych a bezowocnych próbŁch zwołania 
zgromadzenia członków — faktycznie istnieć p rzt- 
stało.

Dnia 8 stycznia 1912 r. zgromadziło się 
7 miu cdonków , w  tej liczbie piezes i jego

zastępca i złożyli s ^ c ją  w & 4 w  w ę w  ad ucc 
wybranej komicy i, zloronej z 5 c , j  csćti.

Po caloroczn yct pertrtktacyacb i szeręgu 
osobistych przekonyw»ń o obowiązkach i p o ­
żytku zbiorow ej pracy, komisya, zw k stcz *  w o ­
bec przypływ u młodazych sil, chwilę obecną 
uznała za stosowną ao zwoła ni a zgromadzenia, 
które się odbyło 23 b. m. i r a  które stawiło 
się 3 3 -tu z górą członków.

Po zagajeniu i v.yDorze przewonn.t1.4ct- 
go w  osobie marszałka saiachty p. Andro, Su- 
ży c :er R. Stodołskt— znany ze swoich prcc d u ­
żej wartości w dziale meSoaacyi rolnych i or- 
ganizacy. gospodarstw ryb ayen — odczytał refe­
rat o konieczności wznowienia działalności T o ­
warzystw a, które dziś większe jeszcze, niż kie­
dykolwiek ma a o  speiaienia z*ó*m e i wskazał 
□a szereg zj<) iń, które tylko siłą zbiorową w y ­
konać się dadzą.

Referent powołał się na rezultaty pkac 
Centram ego T -w a  R ola. w  W arszaw ie 1 uza­
sadnił potrzebę wpólnej pracy z ziemstwrm pc- 
w latouem , które mająę tak donic d e sprawy, 
jak tkoły, drogi, szpitale i t. d , mniej m eże 
poświęcić c*»*u sprawom roinym. R eferat byi 
p rzy ję ty  z uznaniem i w yw ołał dyakusyę. P re­
zes ziemstwŁ wspólną p^aeę oraz p o n o ć Leni­
stwa przyobiecał.

--yw o też dyskutowano nad nuektórymi 
paragrafami statutu T  wa, htćre w ym agają du­
żej liczby członków dla prawom ocności zgro­
madzeń, krępują prac* chętnyco, dzietnych 
i wybitnych jednostek. Spraw ę tę przekazano 
w całości przyszłej radzie T-w«.

O becpy na żebranin P/otr hr. C2onsovTii 
z Bołożówki oświacitzył zgromadzonym, iż ofia­
r u j  600 rb. na przyszłą s!edzfbę T -w a, co ra­
zem z dawniej złożonymi sU now ić Lędz^ rb. 
1,000. O F a ro d ą w ry  w yrpioao  podziękowanie. 
Po przerwie priystąpicno d> wyborów.

Przez aklam acyę na prezesa T -w a w ybra­
n o 'p  Andra, na wiceprezesa d ra T . Pfaftusa, 
ao rady pow ołane pp, Bieleckiego, ks. Adam a 
Lubom irskiego, Okolskit|rof C gariew a i Stu- 
dzińskiegc; na Ląndydatów pp. R. Siodolskie- 
go i P.. ^lAśzczyńjudego do k«miąyi rew izyjacj 
pp. Balińskiego, fcr. Czornow ikiego i p. Por­
czyńskiego

W  rzeczowej dyskusyi brali udział po. 
Ealir; ęi, Rutkowski, Stodołski, Ókolski, M adej­
ski i inni.

Po serdeczuetn przemówieniu znanego 
działacza nr. niw ie społecznej p. Balińsk.egc, 
po pr^grąmowem przedstawieniu prac, jakie 
oczekują T -w o  w  przyszłości— przez prezesa 
p. Andro j po wyznaczeniu przyszłego spotka­
nia na maj, opuszczono siedzibę K ooperatyw y 
R olnej* gdzie się odbyło zebrunit i gdzie cza ­
sow o mieścić się będzie biuro T -w a R oln i­
czego.

Smutne to, że dziś jeszcze ludziom doj­
rzałym trzeba przypominać potrzebę i w ykazy­
wać korzyści wspólnej pracy Dziś, ki_j(y je ­
dnostka g ;aie w otoczeniu nąjbł.żizen kiedy 
jspekulacya tak otoczyła rolnika, ze p i a : i  mu 
ńib daje żadnych korzyści, bo spekulant za 
produkty rolne ofiarowuje taką cenę, która 
zniechęca r  a-z et dzielniejsze jednostki dq p ra­
cy. kiedy żydzi ustalają pomiędzy sobą ceny
zw łaszcza na żywiznę, kiedy rolnictwo, jak n i­
gd y  dotąd, potrzebuje opieki, która dać może 
tylko silna orgąnizacya zaiutereao wt ■ y c  1 osó b —  
uziś jeszcze, trzeba' przekonyw ać i zapraszać 
obyw ate1', aby sie na naradę w oprawach w ła ­
snych z ci ć raczyli. ’ ' s

C zy na czas przez prezesa oznaczony
zbiorą się ponownie i czy się do wspólnej 
pracy wezmą, czy też nadal w pojedynkę ze­
chcą chodzić i na łos sw ój narzekać— zobaczy­
my to wkrótce

Elba.

Teatry
Warszawskie.

W  kwietniu, aa małym wyjątkiem, przez 
wiele wieczorów , n-pertuzr teatrów  w arszaw ­
skich był następujący: Rozm*itoś< i: „B yłe świat 
zadziwić* <L’epate) S»voira i Picardą; T fa tr  
Polski: „M iodowy o ie s  ąc* Bennetta; w O gro­
dź je Saskim: „Pani preze»owji* Henn«quina 
i Y eberą, wreszcie T eatr M ały w Fllbsm ionii: 
„K siążątko* R . Mischa.

W szyitk ie  wym ienione utw ory są tłuma­
czone i należą do typu sztuk lżejszych. Są to 
albo notoryczne fąrsy, albo zbliżone do fars 
t. zw . lekkie komedyc, w w ystaw ianiu których 
celuje w yśm ienity ayśęół^ grający przez sezon 
z ;mówy w teatrze w Ogrodzie Saskim .

T a k ' : grom aJ-ie błądzenie w granicach 
w yłącznie literatury obcej i to takiej, co jedy­
nie nieskomplikowaną wesołość ma nr celu,
I ozw alałoby na w w  oski o erszej Lteia turze 
sceniczn',j, o sztuce te«frąlaej w W ars tru ie, 
jej kierownikach i publiczności całkiem nie za­
szczytne dla tycli ostatnich. P cd k rfś ia n  wyr*, 
ien ie  „p o z w o liło b y ', bo w yśm ien te odegranie 
i to przy dobrze wypełnionej sab „W ielkiego 
człowićka do m słyćh ''in teresóy4 ; ń^ra1?IFch 
ryb* w Rozm aitościach i kilku wieczorów, do- 
św ięcanych ćd czasu do czasu po1 rtórzehiom, 
po raz nie w.em który, „Irydyona.* i „K rako­
w iaków  i górali* w Teatrze Polskim, przy do­
szczętnie wyprzeda cej s,"li, dowodzi, że pu­
bliczność w zrązaa s ta  umie się ppznać na rze­
czach istotnie wartościow ych i że teatry w>f- 
szawskie potraf ą zdobyć s ‘ę na wykwintne 
traktow anie podobnych rzeczy ,,że  wreszcie nie 
Drak w naszej literaturze scenie z je j  dziel' w ar­
tościowych, gcdńych w ystasien ia.

Dopóki WarBaanr* posiadała tylko dwa 
teatry—",W ie lk :* 41* opery i wielkiego reper­
tuaru (tragedyi i dramatu) i „‘Rozm aitości* dla 
aramatu, komedyi 1 t. p , dopóty krotochwila 
i w. drw ii musiały być na scenie ttj gryw ane, 
podobnie, op. reta, obok opery komicznej 
musiały być uwzgłędniune i na scence wielkiej 
Odkąd W arszawa pc siadu, epecyalne sceny 
i specyalne personele dla lekkiej i lżejszej mu 
zy---opfrety i farty, cdtąd z w ielkifj sceny 
operetę i znaczną liczbę oper komicznych usu 
nięto.

Zdaw ałoby się, że jest wskazane, aby 
i zesp fł Teatru Rozm a;tcśc; zarzucił, k k k i re­
pertuar, zadaw alając się poważuą komedyą 
dramatem i wo^óle srtuką poirażną N^wct 
kama nazwa „Rozm aitości* stsćby się winna

anachronizmem, utrzym ywanym  jedynie przez 
pietyzm dla chlubnej i datfuej przes. tości.

Jeżeli jakiś w y iaźn y  zw rot i cmianŁ; 
choćby na lepsze, dla ciężkiej i starej machiny 
iządow ej może być rzeczą trudną i przechodzą­
cą siły danego kierownika dramatu, ło w kro­
czenie na u j e ż d ż o n e  b e z d r o ż a  teatru 
nowego, pryw atnego, j„kim  jest T eatr Pulski, 
jest tem «3 z i woń j .ze, że w  tym kierunku spo 
tyka się wiaśnie z najsilniejszą konkurencją ze 
strony scen rządowych.

Brzv wystawieniu „Irydyona*, „Krakow ia 
ków i górali*, a nawet „N owych A .e n “ zda­
wało się, że p. Szytm an nadz swemu teatrowi 
ja jn e i wyraźne oblicze, że ma 011 pew ną w y­
raźnie w ytkniętą drogę, po której sw ój teatr 
poprowadzi.

W gpaniałe, imponujące dekoracje  i ko 
styumy „Irydyonr.* i „K rakow iaków  i górali*, 
bajeczne e fik ty  świetlne, artystyczne po malar- 
sku układane grupy, ruch, para i gest poje- 
dyńczych aktorów i grup, to wszystko zachw y­
cało i poryw ało witLa O sobiście w sposobie 
w ystawienia wymienionych, sztuk pozwoliłem 
sobie dopatryw ać połączenia środków, używ a­
nych przez tertry naturalistyczne, j«th prn&ra- 
ml czne dekoracyt. ściśle nistoryczny kostyuir 
1 t. p., zc szD chętnjm  koturnem i patosem, 
właściwym  szkolę klasycznej.

Dopatrywałem  się lu , s :inięj»zego, r lż  
indzie, u nus, uwzględnieni* rytmiki v słowie 
i geście, na tle naturalistj cznych cftktów  fizycz­
nych, ćóś, jakby wkióczfeuia na nową drógę, 
tnoże w łiśa ie  dui przyszłej polskiej sztuki scenicz­
nej najodpowiedniejszą B,i my naszej narodo­
wej sztuki scenicznej do dziś nie posiadamy, 
choć I rosyanie i nlemcy i ffnucuzi takową 
posiadają oddawna. My posiadamy tylko polski 
repertuar.

P rży  w yi"> n ir:u „N cw ych  Aten* prze 
ażnie hołdowano nctuializm Owi w guście Sła- 

nkław sioego, przynijm niej ze atrony zew nętrz­
nej i tp sztuce bynajmniej nie szkodziło. 
W  traktowaniu srtuki • widniał jednak siłnie 
picrwrastc’e polski, w postaci choćby humoru, 
a nawet czysto polskiej groteski p. Zelw erow i­
cza i ińnyćn.

W  w ystaw ichiu ^Miodowego miesiąca* 
c r iz  ibsenówskiegu „W ro ga  Ludu*, obok w y­
bornej g ry  i w ykwintnej m i s e  e n  s c e n e ,  
uie mo^ę dopatrzeć się żadnych u sło w ań  twórr 
czych i reformatorskich— w idię tylko, pomimo 
mocno stylizow anej d ekoracji aktu ostatniego 
„M iodowego m iesiąca*, nołduw arie natu­
ralizmowi, czyli kroczenie po dawno udrptŁ- 
ncj drodze.

T en  brak wjfraźnego kierunku w  fuuk- 
cyonowaniu Polskiego Teatru widzi dobrze kry 
tyka w arszaw ska —  nie w ytyka go  jednak dla 
dwóch przyczyn. Po pierwsze, bądź co bądź 
nie brak w repertuarze i wykonaniu tego tea 
tiu dążeń oryginalnych i twórczych^ a obok 
lego młoda placów ka kulturalna obarczona jest

Strasznym  w p rost haraczem . skLdanyru tea ­
trom  rząd ow ym  w p e sU c i ^  części dochodu 
brutto-. T a  ży czliw a  p o w ścią g liw o ść  p ra sy  nie

zostanie dokonana r<f irma urządzeń dekora­
cyjnych, oświetlenia i t. p.

Poza tą stroną Je.t haiczn- i budowlane

Sw oją  drogą zęspól Teatru Małego jest 
rałł.iem niezły, a pom ew ai jego  dyrektor jest 
jednocześnie ferow n ikiem  szkoły dramatyczne, 

pawipińa i wierzę nie będzie ham owała młode- dyrckcya przystępnie do r.iformy strony arty j t, zw . apłuacyjn ej, jest więc tęn teatr dl* wie- 
go entuzyasty sztóki scenicznej, jakim jest dyr. | stycznej. Pierwszym krokiem je st powierzenie I lu b. uezni dalszym  ciągiem  tej szkoły.
Szyfm an, w j cgo usiłowaniach w ynłlezien ia  dla 
sw ego teatru drogi i cryginulnej, i jusno na- 
kćeśiunej, i dta polrkiej sztuki scenicznej n tj 
właspW feej. T ę  wiarę gruntuje w e m n ie'U kt 
że kierow nik Teatru Polskiego sam uznaje po- 
tćzebę nadania swemu teatrowi w yraźnego 
i przede w szystkiem polskiego oblicza. Dzisiejsze 
wahania są w ięc tył d chwilowemi.

Olbrzym ie pówodzenle, jakiem s :ę Teati 
JPolsU "draży, nie pozostaje bez wpljfwu i na 
scenę rządową. Suma ktlkudziesiędó tysięcy ru 
bli, w ołreona przez ten teatr, pomnaża znacznie 
środki sceny rządowej i pozw ali na poważne 
nallS dy i melrorrcye-

Z  chwilą objęci» d yrek cji warszawskich 
tęa-row ńrądowych przez dzisiejszego prezes* 
p. M alyszewa, finansowy stan ich był daleki 
odt = wierności, ■ a byt opery pokkięj b.yl nawet 
mocno zagrożony- Sm uina sława ówczesnej 
ópery czyniła, ż< n a  , Lohongrina* nie kwapiłem 
się, mimo gościnnych w ystępów  znakomitej p 
W aydow ej-K orolew icz i  udziału jednego z haj- 
lepszych w Europie teno; ó w w agaercw shich, p. 
D ygasa. Dopiero zachęta ze strony osoby mia­
rodajnej zniewolił* mn.ę do wysłuchania arcy­
dzieła W agn era w wykonaniu warszawskiej 
ópe-y. Skw apliw ie i  ze skruchą przyznają, że, 
pomijając n aw et św iętae w ykonanie partyi Eiy 
i Lohenj;riaa przez dwie europejskie i zarazem 
pobkiei znakomitości; całość a przedewrzyst- 
kiem w ystan a , przeszły wszelkie moje oczeki-
w id ia  i stanowczo stoją na wysokości, naszej 
stęK c2ćej scenie właściwej. W  danej cnwili 
4yr<kcea przystępuje z całą ene-gią do reformy 
rządow ego dramatu.

Przedewszystk_em zostaći‘e uskuteczniona 
przeróbka sam ego gmąchu. Ko.Jztem 150,000 
jrdbtl, w czasie lat* roku bieżącego, przerobiona 

ostanie scena i garderoby, a w  roku przy 
szłym i' Widownia ulegnie gruntownej przebu­
dowie. •

Sceny obrotowej teatry rządowe nie za- 
prow niżą, ale wzsmian zoataoić urządzona sce- 
nją jiizesuw an a, czyli t. z w. reform owana, po- 
za aLjąea na szybkie zmiany dekoracyi w rcz- 

ytawet szerszym, niż przy scenie o t n

ńłnęj- , , ,
W  sccm e przesuwanej dekoracye wraz 

i lebiaml i t. p., ustawiają <ię r a  platformach 
;w*gbqetk£cb, któie w taczrją  się na w Lściw  
‘zeebę po rclsacb, a zbyteczne w  tenże sposób 
się U iuw tją. U rjądzeuie takie w ym aga więcej 
nuftjsca, mż scena obracan*, ale pozw ala na 
sw obedę aranżow ania różnych efektów, 
W spomnę zapadanie się osoo i przedmiotowi 
przez m ożność urządzania luk i licznych i 
dowolneiu miejscu. Jednocześnie z projekto­
w aną przebudową sceny „Teatru  R ozm iitości

kierownictwa dramatem uznanemu, wybornemu j Pisząc o teatrach warszawskich, me po- 
reiyscrow i, byłemu dyrektorów ' ficcny krakow d^bna zam ilczeć o t. zw. „M iniaiurich*. Jest 
sklej p. Solskię^iu, - to, podobno, na p"«wacl ich dw a i ooa, obok części kabaretowej, dają
dyrektorskich  P o z y sta u ie  d a  n ajw iększej sce 
n y polskiej ta k  znakom itej s iły  organ izatorsk iej, 
reżysersk ie j i artystyczn ei, ju ką  je st p. S a lsk i, 
b ezw aru n ko w o sta n o w i s p o w a żn y  i k o rzysin y  
ia b y te k , a uposażenie g o  w szerokie p etao  
u iocaictw a d a  sp rężystem u kierow olkow igrap.1- 
ność n ależytego  w yzyskanifc b cg atp ch  środ ków  

zo ą k o m k ych  ta len tów , w  ja k ie  T e a tr  R o z  nu 
itośc. obfituje.

Z d aaien  zn aw có w , ko ro n ą  re i w  my  i tr o n y  
artystyczn ej T ea tru  R o zm aito ści b y ła b y  w p ro ­
w adzenie w  czyn  d rw n o  gdziein dziej uzn an ej 
zasady, że w ysta?ria ;ąi;y sztukę r t ż y f t r  sam  
w n.ej gr^ ć w o g ó łe  m e pow in ien .

Charakterystyczną cechą dzisiejsrego s la- 
nu Teatrp RozmHii.ości stanow i nader liczne 
aagrojflzdzecuc znak omitych talentów aLtorskich, 
Ulea^ów takiej m isry, jakich W arszaw ie mops 
poŁ«zdrościć każda scen: europejska. Nie brak 
tą® rów nież .i w ysoce uzdoisionych reżyserów , 
obok niczńrernię bogatych środków m ateryil- 
sycb  Brak tylko kogoś, ktoby uaun*, chciał 
i mógł to w szystką  w lłśsiw . e użytkować, ktoby 
qałą spraw ą kierow ał 1 w  swem  ręku koacen 
rrow ał wsadzę, kierunek i ioipyatywę, T akiego  
liierownika artystycznego dramatu i kom edii 
zaarra, ehoćbj najaulturaloiej ssą inajl;eps«ą w olą 

w iorą ogarnięta, 4yi ekeya nie zastąpi* mając 
czas i umysł zaprzątr‘ęty ogólnym, kierunkiem; 
aż czteiecn teatrów na raz., obok soraw  admi­
nistracyjnych, finansowych i t. p.

T a kim  w łaśn ie  «.ier<ąwnjcieii», bez n aru ­
szen ia  p r a ^  in n ych  reżyseró w , ma zostać p 

iski.
A  l a  b o n n e  h e u r e .
A b y  zako ń czyć - z teatram i .rząd ow ym i, 

w spom nę, o z a s .k o irit 'j w arszaw sk ie; farsie i 
niem niej wy barnej oper ecie. O u ic  tę  scen y, p o r 
zoótające pud kierunkiem  p L u d w ik a  S liw iń  
ąkięgo, iposiadają i w yhrtpy ch arakter iep ertu - 
aru  i niem niej w y b itn y  cuarakter w y k o 01x41. 

G ło śn a  ś liw a , ja k ą  wię cieszą  obie sc e n y  
p oza W a rsza w a , zw a ln ia  m nie od tlizS zej 

cbarat*e>-ystyki tik o in y ch
„ T ia t r  M a ły * , m ieszczący  sie  w m ałej 

sali Pilnarm onii, a  po zostający  pod w odzą za 
siiizon ego  kńm edyopiaarza K azim ierza  L a le w - 
skiego, o k reślan eg o  cha akteru n ie posiada 
D eiś g rą  p o rn ograficzn e „K sią żą tk o * , w cżorąj 
daw ał „ R u ś * ” W ycp iań sk teg o , ju tro  ńie za  W a 
cha się z« gcać zn ó w  -jakiegoś.sr.tuczydła bez w ar 

ści, lub cennej p erły  p o ezyi d -am a ty czm j 
S łow em  gr_ się  taźa, co s ę d*, „a b y  handel 
Szedł*.

,edooaktowe krotochwile, wodewile i operety, 
po wtaczając przedstawienia po dw a i trźy 
razy. Nb tycn 1 cenach panuje nie w ybred­
ny podwórhowo*szantanowy b .m er i celem 
ich jest nie najw ykw intniejsza wesoiość, bez 
żądnej preccnsyi do kulturalnych ideałów.

J-st w  W arszaw ie jeden teatrzyk, 0 któ­
rym  prasa milczy, ą nai/ct w koląca inteligen­
c j i  się o nim nie mć wi. Jest to teatrzyk, 
mieszczący się pr2y ul. Kąliksta, w lokalu Sto­
w arzyszenia robotników  c ta e śc ijc n .

Przedstaw ienia w  tym teatrzyku o.Jbyw »- 
ją się v  nieoziele i  święta, gryw a trupa i  a u ­
torsk i pód wodzą zasrużonego Lierownika n ieg­
d yś tiu p y „M iłoiuiKów* p Kotow skiego.

Byłem  w tym teatrzyku dw * razy, mimo, 
ii. wprosi ooradzauo un ta n  zachodzić i od­
niosłem głębokie wrażenia.

Sala  .do ść szczupła i nie nader w ygodna, 
a prztpeloioaL, że nie da się wetknąć szpilki. 

A  i  duszno!
Na scenie g rrją  „Pan* G ciduabą*. W y ­

staw a ca*kiem przyzw oita, w ykonanie trochę 
amatorskie, ale poprawne i ssiucha się z przy- 
jem arśc.ą.

A  publiczność! T a k  sym patycznej, miłej, 
kochanej publiczności daw no ńie widziałcn

Fredrowskiego arcydzieł, słuchają przy 
ąl. < Kab-kśta z zapartym  odueebem, każdy 0017- 
cijr w jiw ołaje. hocseryczny śm itcb, każde szla­
chetne odezwanie się Rotm istrza i M ajora bu­
rzą ufcmsków. W  antraktach ożyw ione debaty 
eriądzy w idj*n»i.na temat sztuki i w ń o a in ia .  
W idać, że publiczność t  an i się szczerze, że 
ąm ży w y  kc-ntaat ze sceną. A  jak  słuchano 
„Trybun* Ludu* Bełcikow stiego, jskw chŁ-aTa- 
no »crie okresy kazśnia Skargi, żywcem  ząpo- 
żyfczone przez autora z icznych przemówień 
złotoustego kaznodziei?

D opraw dy dta tńkiej publiczności warto 
pracować! I d zirtó  s ę należy, że W arszaw a, 
aiiaało milionowe, posiadające taką sym patycz­
ną publiczność, do dziś na tearr ludowy się 
ńie zdobyła? Dlaczego np. p. Z d ew skj, za ­
miast b-zustanne; i 'rudnej w ada konkurencyj­
nej ze ącenami rządowemi nie stw orzy teatru 
bez konkurencyi, teatru ludowego? D laczego 
w ostatnich rzańreh jeden, tylko 'jeden za w o ­
dow y krytyk Lorentow icz pofatygow ał się do 
pom iecionego teatrzyku, czego rozaitatem  był 
niemal entuZyastyczny felieton?

T J &
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Z żyda prowincyi.
Łuck, w kwietniu.

Zataczająca coraz szersze kręgi w  K ró ­
lestw ie dążność ku unarodowieniu naszego han­
dlu i przemysłu —  żyw szego w  naszem społe­
czeństwie nie znajduje echa i analog cznej ak- 
cyi zgoła nie budzi. Podczas gdy kupcy w 
Łucku pod wrażeniem w arszaw skiego bojkotu 
postanowili w  tam tejszych składach żadnych 
nie nabyw ać tow arów , m y nie przestajem y w y ­
sługiw ać się żydo-n.

Gały praw ie handel m leczny jest w  rękach 
pacbciarzy; bardzo mało dw orów  samouzieinie 
mleczarstwo eksploatuje. S ą  dw ory polskie, 
gdzie cała praw ie obsługa żydow ska— gorzelnnj, 
jego  pomocnik, rządca, ekonom, a nawet nie­
którzy parobcy— żydzi.

Mamy ziem ian'polaków , jednostki zamożne, 
w ięc nie czyniące tego z potrzeby, u których 
żydzi— głównym i są p)enipct:ntam i. A  ogół 
bez chałatow ego faktora obejść się nie może. 
Faktor wuzystko ułatwia, począw szy cd  drob­
nych zakupów, do frymarki ojcowizną. O n zna­
komicie za pomocą podstawionych osób „jubi­
lerski" ten interes przeprowadzić umie.

W  Łucku cala praw ie m iejscowa palestra 
trzym a w  kancelaryach żydów —  dependentów, 
choć nie brak w ykw alifikow anych rodaków. 
W tajem niczeni utrzymują, u  przyczyną takiego 
filoaemny^mu jest specyalny ustrój żydow skiej 
koncepcyi, w yćw iczonej na rabulistyce talmu* 
dycznej. G rają  tu rolę jeszcze inne czynniki, 
do rdzenia paczące ogólny nasz układ ekono­
miczny, z żydow stwem  całą siecią krętych ogniw  
spleciony. B y  je przekuć na chrześcijańskie 
wiązadła, na to niezłomnych charakterów p o ­
trzeba. L ecz stajni A ugi *s> t nie w yczyści się 
odraza. Lzęściow o do tego dzieła zabierać się 
należy.

Najpilniejszą więc na razie SDrawą dla 
naszego ziemianstwa— jest zorganizow anie spół­
ki zbożow o-bandlow ej. Jakkolwiek już raz pisa­
liśm y o tern i odnaleźliśmy przychylne echo w 
korespondencyl z M łynowa, jednak g u r t  a 
c a r a t  l a p i d e m ,  n o u  vi ,  s e d  s a c p e  
c a d e n d o. Ziem ianie kowieńscy, o w iele od 
naszych ruchliwsi, podobną spć.kę iuż zorgar*- 
zowaii. CzemużDy i u nas nie miano pójść 
ich śladem.'* W szak nie brak c a  W ołyniu Judzi 
z kapitałem. Nie brak jednostek dzielnych a e- 
nergiczrych, któreby g łów n y ster sprawy w 
krzepkie dłonie ująć potrafiły. Brak może 
pierw szego impulsu, i ten dać powinno iu c k t  
T o w . rolnicze, poprzedzając go naturalni* od- 
powiedniemi studyami.

Studya takie prowadzone są ob;ciiie na 
Podolu i, j»k widać z referatu p. Gasztolda- 
Bukraby, ,handel zbożow y i zbadanie jego  sti-  
nu na Podolu*,") racyonalne uporządkowanie 
tej ważnej gałęzi naszego bytu, inaczej zbliże­
nie producenta do spożyw cy, a więc usunięcie 
kosztownej falangi pośredników, da s i ; usku­
tecznić przy uprzedniem urzeczyw .sinicniu wie­
lu postulatów, d c których naleią: 1) naprawa 
arteryi kom unikacyjnych w ogele i drog pod­
jazdow ych ku punktem węzłowym  w  szczegół-; 
ności; 2) budowa elew atorów  (spichrzów'; 3) 
założenie biura kom isow ego dla sprzedaży zbo­
ża i dostaw y w o ik óz i 4) zorganizow anie 
kredytu.

Nad p i e j - w Ł  tych dęzpdcratćw  zb y­
teczne byłoby srę rozprzestrzeniać. Zaznarzyć 
tylko należy, źe pon.ew aż napraw a jednej w ior­
sty  drogi gruntow ej kosztuje 15 rb , więc m i­
row i pośrednicy winniby w ejść w  porozumie­
nie z m r;sc >wą ludnością, r a  barkach której 
naturalna powinność drogow a sooceyw a, gw oli 
zam iany tej powinności na odpowiedni ekw i­
w alent pieniężny. Jest to cćd aw n a życzeniem  
w lośc an.

Nie trudc.o w ięc w tej mierze osiągnąć 
rezultat pożądany. O bie strony, zarow no wię­
ksza, jak i drobna w łasność, na tern zyskają. 
B o jeżeli obecnie na dystansie cd 5 do 10 
wiorst, w czasie bezdroża, obyw atele płacą od 
3 V 2 do 5 kop. od puda, przyczem  furman w ie­
zie od 25 do 30 pudów z wielkim trudem dla 
koni i zarabia cd 1 rb. 45 —  1 rb. 75 kop., 
na dobę —  to w razie uporządkowania komu- 
nikacyi, ten sam w oźnica przetransponuje 
60 —  80 pudów i licząc tylko po 2 kcp. od 
puda, otrzym a od 1 rb. 40 —  1 rb. 60 kop. 
L ecz n ś  dyatansi e od 6 —  7 wiorst będzie 
m ógł dziennie zrooić 2 kursy, więc zarobi od 
2 rb. 80 —  3 rb. 20 kop., czyli w  d w ó jn a­
sób, nie męcząc zbytecznie ani koni, ani siebie

Co do elew atorów , to, zdaniem p. B ik ra  
by, należy je budować w  pobliżu plantu kole­
jow ego. Na razie są one pożądane: w Zm ic-
rzyn-ę, W apniarce, K opajgrodzie, M ohyiow i- 
Podolskim, Derażni, Niemu o wie, Fłoskirow ie i 
Holendrach. Przy dwóch z nieb, w W apniar 
ce i Zw ierzyńce, należy utw orzyć hiura komi­
sowe, któreby od zaw ie-anych tranzakcyi p o­
bierały po 1 kop. o i  puda od każdego z k on ­
trahentów i które, ześrodLowując u siebie 
wszystkie wiadomości o urodzajach w danej o- 
kolicy i o konjunkturach europejskich, m ogły­
by wypuszczać i rozsyłać abonentom odpowie­
dnie biuletyny. T ym  sposobem biuro miałoby 
możność a  ‘ ej.icowe ceny przyprow adzić do je­
dnego mianownika i nie byłoby takich w ypad­
ków , iż w promieniu wiost 20 właściciele osią­
gają za sw oje produkty ceny, z różnicą 2.0 
kop. na pudzie, nieraz w jidn ym  dniu.

E lew atory i biura rozstrzygną kw estyę 
bezpośredniego zbytu zboża dla intendentury, 
a w razie potrzeby i dla ziemst i ziemianie nie 
będą podobni do owego w ędrow ca, co błądzi 
po pustyni bez kompasu i mapy.

Nadto elew atory ogromnie udostępnią 
kredyt, czezn znowuż ziem stwa pow iatow e za­
jąć się powinny.

Prócz spółki zbeżew ej ważną bardzo k w e ­
sty ą dla naszego ziemiaństwa jest urządzenie 
biura leśnego na W ołyniu. Iluż co żydów  u- 
tuczyło się na szlacheckich lasach. W jednym  
tylko Łucku jest bogata bankierów* K ,  w ła ­
ścicielka 100 nieruchomości w  obrębie sam ego 
Łucka, która olbrzym ią fortunę na Landlu la ­
sami zdobyła. Leśn ych 7 rzestrzeni na W o ły ­
niu coraz to mniej, ale te, których ręka spe­
kulantów jeszcze nie tknęła, stanow ią Dogzc- 
tw o, które, gdyby było rzetelnie eksploatowane, 
m ogłoby niejednego od m ajątkowej w yb aw ić] 
zagłady-

Nadchodzi lato, a z niem okres pożarów . 
Ciekaw ej ohserw acyi dokonali ziem scy agenci 
asekuracyin;, o czem donoszą „W iadom ości 
Gubern. Ziem stw a*. Dostrzegli oni najwięcej 
doszczętnych pogorzrli w tych okeheacb, gdzie 
dużo drobnych leśnych handlarzy. H andlarze

' ) „W iadom ości biura organizacyjnego z jiz-  
du otrębowego w  spraw,e uper ądkowania handlu 
zbożowego w południowej R osji", Nr. 7, 1913 r.

ci, przygotow aw szy duży zapas m atcryaiu bu­
dulcowego, nam awiają do podpalania sadyb 
włościańskich, aby tern predzej i drożej mate- 
rynl posiadany odprzedali. Ponieważ pogorze- 
le takie nabrały w  ostatnich czasach charakte­
ru epidemicznego, to aby im przeciwdziałać, 
ziem stwo gubernizinę zamierza otw orzyć w łas­
n y skład m ateiyałów  budulcowych na tych sa­
mych podstawach, na jakich p row td ton y  jest 
handel blachą dachową. Sprzedaw any tą dro­
gą  budulec będzie tańszy, gdyż ziem stwo ma 
możność na dogodnych w irun kach  nabyw ać 
poręby z lasów  rządowych.

Ruch współdzielczy ciągle się wzm aga w 
naszej gub. W ostatnich czasach mamy do 
zanotowania św ieżo powstałe kooperatyw y: w 
Derewiczach, pow. zw ianelskiego, w e wsi So- 
lje i Kroplwna, pow. żytom ierskiego, we wsiach 
K iszyn  i Łopotycze, pow. owruckiego. w  Ko- 
pytkowie, pow. ostroskiego, w re-zcic w takim 
zapadłym  kącie na Polesiu, jak w ieś C zorn yf, 
pow. łuckiego. N a m zpoczęcie operacyi Bank 
Państwa za pośrednictwem kasy drobnego kre­
dytu wydal pożyczuę 2000 rb K redyt dla je ­
dnej osoby unormowano do w ysokości 200 ib ., 
zaś pod zastaw  zboża, rękodzieł dom owych do 
400 rb.

W  tych czasach w  naszej okolicy doko­
nano dwóch znaczniejszych tranzakcyi m ająt­
kow ych, mianowicie: p. Ignacy Baliński sprze­
da! sw ój majątek Krupa, pod Łuckiem, A u gu ­
stowi hr. Ledóchowskiem u z Ostrowca po 6ro 
rb. za dziesięcinę 1 M fcołaj hr. Jezierski — d o­
bra Stedynie, pow . rów ieńskiego, Czesław ow i 
br. lbńskiemu po 90 rb. za dziesięcinę.

Pogoda tej wiosny była bardzo kapryśna 
?o  kilku upalnych dniach jesienne nastały chło­
dy. Dziś rano wypadł deszcz ze śniegiem. 
12 kanelnia b. r. w  O łyce i w F e liy  wypadł 
duży grad. Ogrom ne kaw ały zbiły rolę do te­
go stopnia, iż po przejściu burzy gradow e’ 
przedstawiała ona twarde boisko. Zdaniom 
większości gospodarzy —  plony teg mroczne za­
powiadają się pomyślnie.

A. W. R.

3£r:a»ka prowir.cyona!n2.

(Z pism i od korespondentów).
—  Zajście. „O dcsk. Now." notują oryginalne 

zajście w  B ałcie, które tu za wspomnianem pismem 
i na jego odpowiedzialność powtarzamy: „Na drugi 
azień W ielkan ocy —  w  Czasie kazanie, archireja w  
soborze —  w  kościele odpraw iało Się nabożeństwo 
i dzwony keścielne przeszkadzały widocznie sŁu- 
char tu kezm ia. A rchirej posłał do księdza z żą ­
daniem zaprzestania dzwonienia. Ksiądz odpow ie­
dział, źe obecnie odprawia nabożeństwo i nie do­
puści niczyjego wm ieszania się. W ów czas zjaw ił 
się stójkowy i zabronił dzwonienia w kościele. 
Ksiądz zawiadom ił a tym w ypadku swoją w ładzę 
duchowną".

—  ■Uwolnienie od grzywny. Redaktor „P o ­
dolskich Izwtestij* zwolniony został przez guberna­
tora od Stło iu b lo w ej ksry, ba którą był administra­
cyjnie skazany,

— PożaT. W j  w si Kniażę, w  pow. jampol- 
skim, o g :có zniszczy! doszczętnie mienie 36 gospo- 
d sizy . Straty obliczają na 60 tys. rb. Przyczyną 
pożaru była dziecinna zabaw a z ogaien*.

— Kursy umacniania jarów  Podolskie ziem ­
stwo gub. urządza w  r. b. kursy m iesięczne um ac­
niania ruuhomyeh piasków  i jarów . K ursy odbyć 
się m ają w Leśniczów ce w  pow . fu łckim  i w  So- 
kÓłcu w  pow. uazyćkiem  i rozpoczną się 1 maja.

—  Bobry początek. Spółka spożyw cza w  K o ­
chanówce przeznaczyła 400 ib  1 a zabiegi około 
poprawień.a w arunków  Sanitarflyci w c  wsi.

—  A reszt aferzysty. W  M ohylowie P odol­
skim aresztowany został znany dobrze na Podolu 
i w BeSarabii faLtor -  b ogaćz—Bokser, oskarżony
0 przyw łaszczenie 15 tys. rb., osiągniętych przy 
sprzedaży majątku p. K ow alskiego z m oćy plenipo­
tencji. Starania krew nych o uwo’ nienie go za ka- 
ućyą sp ełzły  na niczem.

—  Uczczenie zasłrą , W alne zgrom adzenie 
członków nsohylowskiego T -w a  wzaj. kredytu, dla 
zaznaczenia uznania zasług zm arłego niedawno 
Członka zarządu p. Stanisłav/a Przyborow skiego, 
pestznowRo jednogłośnie w y d tć  w dow ie po zm ar­
ły 1® 4,500 rb. jednorazowej zapomogi. W d ow ie ps* 
świeżo zm arłym  prezesie zarządu, p. Pistermarde 
postanowiono w ydaw ać do keń cajroku  pobieraną 
przez zm arłego gażę. T ę  jednom yślną gotowość 
T*wa, złożonego w  większości z lu d ii niezam oż­
nych do chętnego ofiarowania dyw idendy aa 
uczczenie zasług długoletnich jego pracow ników  —  
z przyjem nością -azn aczjć  wypada.

—  Kursy dla gospodarzy. Ziem stw o olhopol- 
Skie projektuje w  jesieni r. b. urządzenie w  Czte­
rech m iejscach powi-itu kursów dla go sp id arzy— 
włościan. K ursy mają objąć: uprawę roli, używa 
nie narzędzi rolniczych, hodowlę bydła, ogrodni­
ctw o i sp raw y w sp ółdzie lcie .

—  s ta ty s ty k a  spółek SDOżywczych. Podolska 
gub. kasa drobnego kredytu grom adzi obecnie sta- 
tystyc.n e dar.e o stanie spółek spożyw czych na Po 
dołu.

- -  W ybór członka zarządu. Dn. 24 b. m. nad­
zw yczajne zgrom adzenie ziem skie radomyskie^o 
pow. dokonało wyboru czw artego członka zarządu 
pow iatow ego ziemstwa. O brany został p, N esicr 
Tychij.

—  Na w ystaw ę. Do hu nańskiego ziem stwa 
napływ ają prośby w łościan o przyjęcie do ekskur- 
syi włościańskiej na w ystaw ę kijowską.

—  Pozwolenie na kursy, lfum ańskie ziem stwo 
otrzym ało pozw olenie od departamentu rolnictwa 
ti. urządzenie w  r. b. kursów  rolniczych dla w ło ­

ścian.
—  Pozwolenie na pożyczkę. Ziem stw o ber- 

iyczow skie dostało pozw olenie od m inisterstwa
1 spraw  w ew nętrznych na zaciągnięcie 200 tys. po­
życzki term inowej.

—  Tyfus. W e  w siM akaznem  berdyczow skie- 
go pow. pojaw ił się tyfus brzuszny, a w  Białej
1 Cholawlńcaćh —  w  tymże pow iecie —  tyfu s p la­
misty.

—  S ta tystyka  szkół w  gub. kijow skiej. W e ­
dług ostatnich aanych dyrekcyi szkól ludowych, gn- 
bern:‘a kijow ska posiadr 3 w yższe szkoły po<*z jtko- 
w e , 19 m iejskich Szkół 4-klasow ych i 17 —  2 k la so ­
wych; 152 —  parafialnych 2 k lis o w y c h  i 141 —- 
1 klasowych; 155 szkół w iejskich 2-k las ow ych i 117— 
r-klłSow ych; 38 oddziałów rzem ieślniczych, 6 rzą­
dow ych szkół żydo wskich i 131 żydow skich szkół 
prywatnych i taisaudlor.

O gółem  liczy  gubernia kijow ska 779 szkół 
Iudówyth (w  tej liczbie m. K ijów  —  124), do któ­
rych uczęszcza 94,177 dzieci (65,353 chłopców  
i 28,^34 dziewczyn).

Personel nauczycielski pom ics/onyćb Szkół 
składa się z 3,362 osób 11,351 nauczyć eli, 1,020 na­
uczycielek, 640 katechetów, 164 nauCzyicielirzem iotł 
i 18; nauczycieli gimnastyki). j

— Św iętokradztw o. W e  wsi pow. kijów. Au- 
drzejów ka niew ykryty złoCzjńca w yłam aw szy drzw i 
usiłow ał dokonać rabunku w miejscowej Cerkwi. 
S tróż Cerkiewny przeszkodził jednakże rabunkow i. 
S praw ca zbiegł.

—  Skarga z powodu powiększenia podatków. 
Pełnom ocnicy taraszćźsński.“go zarządu, taiejskiego 
zw rócdi się z* pośrrdnićtwem  gubernatora kijow ­
skiego ze Skargą ćo senatu na powiatowe zgrom a­
dzenie ziemskie, które pow iększyło podatki na nie 
ruchom rści m iejskie praw ie o 200 proc, Pełncm o 
ćnicy w  imieniu ludności proszą senat o skasow a­
nie pow yższych uchw ał powiatowego zgromadzenia 
ziemskiego.

—  Chrabąszcze. K ijow ski sprzw nik pow iato­
w y  2łożył gubernatorowi kijowskiem u report, w któ­
rym  komunikuje, że w  pow iecie kijowskim  pojawi­
ły  się chrabąszcze w  niebywałej dotąd ilości. Chra- 
bąszere niszczą lasy, posiew y w  polach, ogrody 
w arzyw ne i kwiaty. O ile  natycnmiaśt nie zapo­
biegnie się 2łemu —posiewy, ogroay I t. d. w  wielu 
miejscowościach będą doszczętnie zniszczone.

S p n w n ik  donosi, że największą szkodę chra­
bąszcze w yrządzają w e wsiach Litw inów ce, Ka- 
zarzow iczach i Glebów ae oraz w  m iasteczku Dy- 
merze.

W cgó le  Chrabąszcze psują roślinność w e 
wszystkich praw ie wsiach, znajdujących się w  pół­
nocnej Części powiatu kijowskiego.

Wspomnienie pośmiertne.
W  Fastow ie, pod Kijow em  zmarł w tych 

dniach D ym iłr syn M acieja Jahanow w  72 ro ­
ku życia, szlachcic z W ołynia, właściciel n ie ­
gdyś wioski Stołby. Z  wyznania unita wete­
ran z 1863 roku— za udział w powstaniu p rze­
był katorgę w A leksardrow sku, potem skaza­
ny na osiedlenie do N erczyńsk*, skąd k o rzy ­
stając z manifestu, dręczony tęsknotą za kra­
jem, pow rócił w sw o ji strony,

Jak wielu z tej epoki, nie znalazł już r o ­
dzinnej strzechy, ani krewnych. Nieszczęścia, 
jakie przesunęły się nad krajem, zm tn iły  sto­
sunki, ostudziły w rażliw ość ludzką i n s s :  idea­
lista spotkał się z bclefniejszym  nad wszystko 
objawem — z zupełną obojętnością wspólbiaci, 
dla którycn za wspólne ideały cierpiał, ponioał 
w ygnanie i w szystko sw oje utracił.

Zakłady dobroczynne D tg tcrew a w K ijo ­
wie, do których J a b a n o w e w i to ro w ało  w stęp  
j tg o  w yznanie, znalazł z p o w odu  sw ej prze- 
stło śu  zamkniętymi dla siebie. O calenie przed 
oitateczną nędzą zawcUięczał w końcu w spół­
tow arzyszow i w ygnańczej doli p. Illjaszewiczo, 
wi w  Fastow ie. Człowiek, to  obcy nam w y­
znaniem, lecz bluzki z uczuć nigdy dla nas 
niew ygasłych przyjął biednego w ygnańca w 
Sirych proy.Ecb, nie odmówił mu sw ej opieki aż 
do m ogiiy.

K u  uczczeniu pamięci zm arłego Jahanow? 
składam za pośrednictwem Szanow nej R eda­
k c ji  do dyrpozycyi pana Iiljsszewicza rubli 
dziesięć na krzyż mogilny dla jah anow a

Ti deus*. Huszcza.

Fundacja dla w a te ra ró -p c la k ó w .

W  kijowskim przytułku gubernialnym  dl? 
strrC ów  i knlek (l. zw. Kiryłowskira) istaleje spe­
cyalny oddział d la  „stypendystów  Tąna * Rybińskie­
go", w  którym  przebyw a stale 12 stypendystów , 
przew ażnie z pośród podof Cerów Zaciekaw ieni 
pochodzeniem owej fundacyi, zebraliśm y o niej n a ­
stępujące wiedom eśc!:

Zapis pow yższy sięga r. 1803. Da. 10 paź­
dzierniki onego roku w łaściciel tuejątku R ozw rżów  
w  pow iecie ralom yskira intć p in  łan Rybiński spo 
rządził testament, w  którym m iędzy innemi za lecił 
zbudować w  sąsiadującej z jego  rnsjątklew Slobo- 
dzie Zew ropolu  przytułek dla iuwalidów. Ne mo 
cy  testamentu przytułek ten m iał być przeznaczo­
ny sp ecja ln ie  dla „byłych  w oj oko w y eh z pośród 
silachty polskiej, wyznania rzym sko-katolickiego, 
którzy odznaczyli się w  w ojskach Jego Cesarskiej 
Mości*. O prócz tego testator postawił za wr.runek, 
iż do przytułku mogą b yć przyjm owani w yłącznie 
ludzie Cnotliwi i skromnych obyczajów, przytem 
nie postadająćy żadnych środkóiw utrzymania.

O prócz kapitału, ś. p. Rybiński zapisał dla 
przytułku 183 m orgów  (98 dzies. i S6j Jąż. kw zdr.) 
ziemi ornej.

Jednakże, w ob ec tego, iż osób, któreby odpo 
w iadały pow yższym  warunkom  testamentu nie m o­
żna było jakoś znaleźć, w ięc w ykonaaie tej części 
w o li zm arłego ograniczyło się na pobieraniu z po- 
mienionego kaw ałka ziemi dochodów, które w p ły ­
w a ły  do szkatuły ów ćzesaego „przykazu* dobro­
czynności publicznej.

W reszcie w ładze m iejscow e podjęty odpo­
w iednie Staian 'a, ns których skutek w  m yśl opinii 
komitetu m inistrów, w  d. 30 października 1891 r. 
Naj-vyżej rozkazano:

r) ofiarow aną przez Jana Rybińskiego d la do­
mu inw alidów  ziem ię w  Z ew ropo lu  sprzedać w raz 
z bndynkam i i uzys.tcny fundusz dołączyć do k a ­
pitału, zapisanego przez Rybińskiego na ten sam 
Cel;

2) z procentów nd pow yższego hapitiłu  utrzy­
m yw ać w  przytułku, należącym  do , prykazu* tylu 
szlachty dziedzicznej polskiego pochodzenia, rzym ­
sko katolickiego wyznania, którzy odznaczyli się w  
w ojskach Jego Cesarskiej Mości, ilu okaże się m o­
żliwe; o ileby zaś szlachty takiej, któraby chciała 
znaleźć schronisko w przytułku „prykczu", nie było  
na w idoku,— przyjm ow ać doń w łościan ze wsi Roz- 
w eżew a, gdyb y zaś i wśród nich nie znalazło  się 
potrzebujących takiego schroniska, to obsadzać wa 
kujące m iejsca o obami innych Stanów, które p o ło ­
żyły  zasługi w  wojskach Cesarskich;

3) pom ienione osoby, utrzym yw ane w  przy­
tułku, m ianow ać stypendystam i w łaściciela ziem­
skiego Rybińskiego*.

W  w ykonaniu przytoczonego rozkazu N aj­
wyższego Zapisana dla domu inw alidów  ziem ia w  
Ź ew ropolu została w r iz  z zabudow aniam i w r .  1896 
sprzedana z liCytaCyi za 1,705 rb . 50 kop. i fundusz 
ten dołączono do kapitału  im ienia Rybińskiego, w 
roku zaś 1904 w  kijowskim przytułku Kiryłow- 
skim nrządzono Specyalny oddział dla stypendy­
stów  lana Rybińskiego. Od tego czasu w  odśziale 
tym p r z e b y ta  12 osób, rekrutujących się przeważ-' 
nie z p o ś rć i  dym icyocowanych podoficerów  £ sze 
regow ców . Na utrzym anie ich idą procenty od ka 
p itału  imienia Jana Rybińskiego, wynoszącego obec­
nie około 83,230 m bli.

Zarząd K ola Kobiet Polek prosi nas c za­
mieszczenie odezw y poniższej:

W  dniu i-ym  b. r. w biurze K oła  K o ­
biet Polek (Funduklejowska 26 m. 1) roz­
poczynamy sp ecjaln e dyżury człookiń, 
upoważnionych od zarządu do zapisyw a­
nia kandydatek na letnisko dla. przepra­
cow anych kobiet. D yżury odbywać się 
będą we w trr ii, czwartki i soboty od 
godz. 1 ej do 2 ej po p o i, badan;a cho­
rych podjął się łaskawie, jak i lat poprze­
dnich, d-r Knotbe. Zaw czasu już zgła­
szały się do przewodniczącej sekcyi m iej­
skiej biedne istoty, spragnione chwili w y­
tchnienia na wsi, a od czwaTtku zaczną 
k e lita ć  do biura naszego kobiety w yczer­
pane Drącą t dziewczą>ka blade, anem i­
czne: uczennice gimnazyum, utrzymujące 
się z kcrrpetycyi, szwaczki, zmuszone sie­
dzieć całymi dniami schylone nad robotą 
i inne, a w szystkie n iespokojic, czy też 
dla nich znajdzie się miejsce. Obecnie 
określić nie możemy liczby letniczek, k tó ­
re w tym roku skorzystają z pobytu w 
pięknym Izabelinie, udzielanym na t;u  cel 
przez pauią A nn ę Żm igrodzką, ponieważ 
zależne to bedzie od uzbieranych fundu­
szów . W  zcsNym roku, w yjątkow o po­
myślnym finansowo dla K ola, wyjeżdżało 
36 letniczek i wydatkowano ogółem 635 
ruDii, czyli utrzymanie jednej osoDy przez 
6 tygedni z przejazdem kosztowało około 18 
rb. 'W danej chwili środki nasze są nader 
szczupłe,— pod* ieczorek, urządzony w O - 
gniwie, dał w ze& łym  roku 6oo rb. zysku, 
obecnie— zaledwie 11 5  rb , daleko więc 
jeszcze do zebrania dostatecznej sumy, 
potrzebnej do rpędzenia w ydatków  letni­
ska. Przedstawi*>ąc te dane do wiado­
mości naszych ta I >ntiń za pośrednictwem 
„Dziennika K jjo w slicg o * , zw iacam y się 
do wszystkich z scrdeczrem  przypom nie­
niem obow iązków naszych i zadań Koła. 
Jest nas dziś zsolidarvzow anych 260 
członkiń, a poparcie znajdujem y u całego 
społeczeństwa, me zakreślam y sobie wiel 
kich zsdań, nie możemy stw arzać insty- 
tu :y i na w zór istniejących gdzieindziej, 
ale stać nas chyba na utrzymanie zdrow o­
tnej i sym patycznej placówki, jaką jest 
Letnisko K cla  Kobiet.

G rosz do grosza złożony tw orzy sam y, 
a każde 18 rb. stanowić będą o losach 
jednej letniczki, W  gorących wyrazach 
Zarząd K oła Kobiet Polek prosi o popar­
cie Letnibka i o ofizry w  pieniądzach 
i odzieniu. Ubranie i obuwie dla letni­
czek należy skierow yw ać do przew odni­
czącej sekcyi miejskiej p, A ć n y  Czachór- 
skiej, L w ow ska 20 m. 7.

KRONIKA-
K a l i i i a n r k

Dziś e8 (r i)  Pawła.
I*tva 29 (ra) Pietra M.

WSChfcd łi*ńAa « godz. 4 « .  20 
Zmehtd Stefie* •  (V U . 7 m. 3;,
Dłnretó g* ;r, 75 m. 12
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Ś a ijd ;c k i.

— Walne zabranie członków p. T. G. 
Dziś, o g. 5 po południu w  lokaju Polskiego 
T -w a  G  mnastyczrrego (Lw ow ska N2 12 a) od* 
będzie się nadzw yczajne w alne zgromadzenie 
czionkć ar Towarzystwa., które, jako powtórne, 
będzie orawom ocne bez względu na liczbę 
obecnych.

Na zgromadzeniu tern b-;dą poruszone 
spraw y ważne, między innemi kw esty* lokalu 
1 w ybory now ego zarządu, pożądany więc jest 
udział jaknrjwiększej ilości członków. Nieopła­
cone składki członkowskie mogą być uiszczone 
przy wejściu na salę, w  myśl bowiem  § 25 
sta tjtu  członkowie, którzy r ic  opłacili składki 
nie mogą brać udziału w zgromadzeniu:

— 1 Kola Liłer. 1 Dziennikarzy Polskich
W Kijowie. Zarząd koła LReratów  i Dzienni­
karzy Polskich zawiadam ia sw ych członków, iż 
wobec niedojścia do skutku w alnego zebrania 
Kola w  d. 21 kwietnia, takowe odbądzie się 
dzisiaj o g. 5 po poł. w  lokalu Pol. T o w  
Gim nastycznego (Lw ow ska 12). Zebranie to, 
jako zw ołane w  drugim terminie, w myśl sta­
tutu k&ła będzie uważane za ważne n iezależne 
od liczby przybyłych członków.

—  Z Towarzystwa Dobroczynności. Pre­
zes zarządu zawiadam ia za nas-zem pośredni 
ctwem, iż posiedzenie p -ń  Kuratorek odbędzie 
się dnia 30 kwietnia r. b , to j. we wtorek o 
godz. i i - e j  z rana, a posiedzenie zarządu te­
goż sam ego dnia o g ed d n ie  8 ej wieczorem.

—  S e sy a  rau y  m iejskiej. W e wtorek dn. 
30 kwietnia rozpoczyna się kolejna sesya rady 
miejskiej.

Porządek dzięnuy obejmuje 75  spraw, 
aręd zy innemi o udzieler iu placów  pod budowę 
kościoła m aryaw ickiego, oraz pod gmach K ijo w ­
skiej szkoły artystycznej, o oddaniu w  dzieiźa- 
n ę  ogredu kupieckiego, o ustanowieniu taksy 
na chleb i bułki, rozpatrzenie oferty inż. Szklą- 
ra w kw eśtyi budow y nowej stacyi elektrycznej, 
budowa specyalncj drogi dla autobusów na 
zjtżdzie A łtksandrow sk.m , uregulow anie ruchu 
dorożek naK rcszczatyku, urządzenie oświetlenia 
elektrycznego na przedmieściach, projekt posta­
nowienia obowiązującego o dostanie i sprze­
daży nabiału; testament G. Giadyniuka; projekt 
wproctadzenia komunikacyi autobusuwtj: p ro ­
jekt przyłączenia letuisica „S  wiatoszya* do 
miasta, delegow anie przedstawicieli na „kon* 
gre» miast* w Gandaw ie 1 in.

—  Zjazd spdldk kredytowych. W  d.
4 — 6 m aja w lokalu K ijow skiej filii banku pań­
stw a odbędzie się zjazd pełnomocników K ijow ­
skiego związku spółek kredytow ych.

Porządek dzienny zjazdu obejmuje n astę­
pujące sprawy: zatwierdzenie sprawozdania z
opuracyi za r. 1912%.podział zysków ; przyjęcie 
do związku now ycn spółek i określeń.e w y s o ­
kości kredytu dla nieb; rozpatrzesie rezultatów 
rewfzyi spółek zw iązkow ych w r. 1912; re w izja  
credytów „w szystkich spółek związkowych; wy- 
bery jedaego członka zarządu i jednego członka 
rady związku i kandydatów; udzielenie pozwo 
lenia na zaciągnięcie pożyczę\] zatwierdzenie

programu działalności związku na r. 1913; z a ­
twierdzenie taryf dla operacyi pośredm czycb; 
nabycie domu oia zarządu związku; budowa 
przez związek elew atorów  przy stacysch kole­
jow ych; zbiorow a asekuracya na w ypadek śmier­
ci członków spółek zw>ązkuwycb; zatwierdzenie 
ogólnych zasrd współdziałania związku w na­
bywaniu ziemi przez członków spółek związko- 
wycb; zatwierdzenie preliminarza w ydatków  na 
r. 1913; spraw y bieżące.

— W sp ra w ić  o św ie tla n ie  e la k try czn e -  
00. Onegdaj właściciele oom ów obradowali w 
sw ym  klubie nad sprawą wykupienia przez 
miasto oświetlenia elektrycznego.

Jak wiadomo, rada miejska postanow iła 
dokonać wykupu przedsiębiorstwa kijow skiego 
T ow arzystw a elektryczaości i dlatego zrzekła 
się przj s u  gającego jej praw a żądania od T o ­
w arzystw a obniżenia opłaty za energię e lektry­
czną W  ten sposób T ow arzystw o pobiera ds- 
w ną opłatę, zarząd zaś m iejsd  dotychczas nie 
przedsięwziął żadnycn kroków przygotow aw ­
czych w  celu wykupienia przedsiębiorst wa. W e ­
dług obliczem * prezesa klubu właścicieli d o ­
mów G. Pozniakow a, ludność miejska przepłaca 
obecnie za oświetlenie elektryczne 274 tys. rb. 
rocznie, wobec zaś corocznego zw iększania 
konsum pcji energii elektrycznej o 20^, za lat 
5 przepłacać będz e 422 tys. rb.

—  A u tobu sy W K ijow ie. O negdaj pod 
przewodnictwem  bar. W . O rgis-R utenberga od­
było się posiedzenie komisyi tram wajowej, po­
św ięcone kw estyi wprowadzenia w K ijow ie 
komunikacyi autobusowej. Kom isya postanow i­
ła zbudować/zajezdnię dla autobusów przy  b u l­
warze Bibikows\.im (w pobliżu cyrkułu bu lw a­
rowego), warsztaty zaś urządzić przy A ’eksan- 
drowskicj szkole rzemieślniczej. Postanow iono 
rów nież zw rócić się do miejskiego wydziału 
brukowego z prośbą c naprawienie bruków  na 
Kreszczatyku i ul. Bezukowskiej oraz do za­
rządu kolei Południc wo-Zachodnich —  o upo­
rządkowanie placu przed dworcem koteiowym .

— Z kij. zwfątku spólfck kredytowych.
Zarząd do spraw drobnego kredytu zaw iado­
mił zarząd kijow skiego związku spółek kredy* 
tow ycb, iż na mocy zatwierdzonej przez mini­
sterstwo skarbu uchwały centralnego komitetu 
do spraw  drobnego kredytu; do związku mogą 
b?ć przyjęte dwie ppólki z guoirn ii czerninow- 
skiej— Siniawska kredytow a w powiecie sośai- 
ckim i Jadłowiecka pożyczkow o-oszczędnościo­
wa w  powiecie kozieleckim.

Jest to pierwszy w ypadek zezw olenia na 
przyjęcie do związku T ow arzystw , nie zn ajdu­
jących się w obrębie działalności związku-

— Przepisy oho wiązujące o szpilkach
do kapeluszy. Na ostatniem posiedzeniu m iej­
skiej komisyi tram wajowej, rozpatryw ano pro­
jekt wydania przepisów obowiązujących na m o­
cy których niew iasty nie posiadające na szpil­
kach sw ych kapeluszy t. zw . ochraniaczy, nie 
będą m ogły jeździć tram wajam i.

Spraw a rozpatryw ana już była up”zednio 
przez wydział praw ny zarządu miejskiego, któ* 
ry  wypowiedział się za możliwością w ydania 
tego rodzaju przepisów.

Komisya tram w ap w a postanowiła oddać 
tę kw estyę do rozstrzygnięcia rady miejskiej,

— Rczszerzenie szpitala. R ada szpitale
Aleksandrow skiego opracowała projekty budo­
w y  dwó b now ych paw ilonów  szpitalnycn dla 
3dd*iału położniczego (aa 160 lóżekl, oruz dla 

oddziałów cuirurgiczntgo (100 łóżek) i g in e k o ­
logicznego (50 łófek),

Obecnie oddz aiy pow yższe znajdują się  
■yr opłakanym stanie z powodu nadzw yczajnej 
ciasnoty lokalów. Cddztai położniczy urządzony 
został w  r. 1893 i obliczony był zaledwie na 
500 pacyeatek rocznic, w roku za 1 91 1  liczba 
urodztń w oddziale tym dosięgła 4 483. Jtdeo  
z pokojów oddziału cnirurgicznego przeznaczo­
ny był dla 5 zaledwie caorych, stale zaś ime- 
śzi się w nim 43 pacyentów- czasami zaś n a ­
wet 50 Bardzo często wprost na podłodze na 
2 m at-i acach kładą po 3 chorych.

K osztorys budowy obu paw ilonów  obli- 
czono na 931,533 rb,

Projekt pow yższy zostanie rozpatrzony 
na jcd itm  z najbliższych posiedzeń rady m iej­
skiej.

—  N o w y mieslą^izwk. Profesor „naryskiej 
szkoły magnetycznej* Z . Bisskij zawiadom ił gu­
bernatora kijow skiego iż zamierza w ydaw ać 
i redagow ać »  K ijow ie miesięcznik w  jęryku 
rosyjskim  p. t. ,W iescr.ik m gaetizm a*.

—  R ezu ltat & ksp!oatacyl. W  ciągu m-irca 
19 13  r. koleje Foł. zachodnie sprzedały bilety 
1.152.437 pasażerom, z czego osiągnięto 
1.275,172  rub. 65 k. dochodów. W edług taryfy 
wojskowej przewieziono w ciągu miesiąca 
3 4 4 4 7  pasażerów co dało kolei 11,34 6  rub. 
84 kop. T ow arów  małej szybkości przew ieziono 
ogółem  70.584953 pudów za có w płynęło do 
Kasy 5 293 871 r. 47 kop Z a  przew óz nieroga­
cizny, bydła i t. d. osiągnięto 1,0 4760 9 rub. 
04 kop O gółem  w  m ircu  do kasy kolei w p ły ­
nęło 7 628 000 rub. a od stycznia 1913  r. 
ogó*em 22.242 000 rub,

—  P rz y r r ó c a n le  i p o b łą d z e n ie  k r e ­
d y tó w . Centralny zarząd koleiow y zakom uniko­
wał naczelnikowi kolei Poł. Zachodniej iż ko­
misya budżetowa Dum y Państw ow ej pow ięk­
szyła kredyty: na rozpoczęcie budow y dw orca 
kolejow ego w Kijow ie z 250 000 rub, do 
500 000 rub. i na przeprowadzenie now ej linii 
kolejowej na dystansie Posterunek W ołyński—  
T eterów  (linia kowelska) z 50.000 do 250.000 
rubli.

OrOBISTE.
Na stanowisku szefa biura w szechrosyj- 

skiego TowarzysLwa cukrow ników w  Kijowie, 
znjmowanem popizednio przez ś. p. W incentego 
Szulc-M oro, został zatw ierdzony p. Tadeu/z 
Fudakow fki

—  N A SI AU TO M O BILTŚCI. W  ŚwiatoSzyąie 
r  rogu ul. Południowej i t. zw. „trzeciej pro iieJci", 
kierowany przez M. Buiiona samochód w całym  
pędzle rkjechał n? powóz, którym jechał d r 1. Byk 
z żoną. Pow óz się przew rócił, a w szyscy  znajdują- 
Cy się w  powozie odnieśli silne no:iuczeuia. W ino­
w ajca w ypadku odm ówił i i*n i-  się do policyi ce 
lem  spi ania protokółu i po krótkiej rozm ow ie 
z >. 3 I przybyłym  na m iejsce w yoadku spraw ni 
kiem w skoczył do samochodu i szybko odjechał.

—  Z A  DOM SC H A D ZE K . W czoraj kijowski 
sąd rk reg o w y skazał .aa 4 m iesiące więzienia, nie­
jaką P.ajenkDwą za utrzym ywanie domu schadzek, 
w  którym brały udział nieletnie d ziew ct& a, między 
innemi 15 letni a córka oskarżonej, która na m ieście 
z rozkazu matki ukazyw ała się w  mundurku pen- 
syonarki.

—  PO D  K O LAM I TR A M W A JU . O n egdii 
wieczorem  w  Puszczy Wodnej tramwaj Nr 746 
przejechał A. Neszczrtnyja, odcinając mu stopę lc- 
Wf-j nogi. Okaleczonego w  Ciężkim stauie odw iezio­
no do szpitala K i-yło w skiego.

—  S A M O B t)fS T W O . W  domu Nt 178 przy 
ul. W . W aisylkowskiej pow iesił się 58 Ktni A. 
S/Czcrbsifeow.

1'rzyCzyny samobójstwa nieznane.
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—  P O K Ą S A N Y  P R Z E Z  IIO T A . W  domu 
Nr 50 przy ul. M rźto rsk ie j kot w ściekł się I poką­
sał swego pana P. fazewciuka. Kot* zabito. S iew - 
C2uka ssierow tno do instytutu bak ter jic logicznego.

—  Z A Y  ALEN IE  SIĘ S U F IH L  (te ; g Jaj 
w  parterowej oficvr.ee przy ul. Wdłfslfliej Nr 64 
zaw alił się sufit Na szczęście podczts katastrefy 
w  demu nie było nikogo. O f, cynę opitczętowano.

—  U W O L N 1EN £. W czoraj po zapłaceniu 
grzyw ny w  kw ocie 200 rb. wypuszczono z rvrkułu 
sjał nkijowsktego redaktora garety „Gołos T tu d & ‘ 
p. Kowalską.

— K R A D ZIE ŻE. P rzy  ul. W łodzim ierskiej 
Nr !Ó obiadzie no przez otwarte okno mieszkanie 
S. Mogilnickiego na sumę 223 rb.

Na terytoryum  w yfta w y z jednego z pawilo 
n ów  i kradziono m ateryał budowlany, należący do 
p -te s ębiorcy Bronśzteina. Z łodziej—jeden z robo 
im ków —z e s u ł aresz on any.

W  łaźni Michelsona na roga PuSzkibikiej 
i K arsw fjow skiei ok.adzicna L. S ztriiz ia a .

W  dim u Nr 31 przy ul. K iryłow skiej okra­
dziono slrych z bielizną ptzy  mieszkaniu W ładi- 
mirskiego.

W  tramwaju na W . W asylkowskiiej skra­
dziono poitrucn.tkę z pieniędzmi doktorowi G jld- 
sztcinowi.

Bronili oska rżónychł; TtgHa— adw. przvs. S. oraz temperament i muzykalność (Lissę i Skria- 
Gorbunow 1 M. GoMsifojn (z Peferiburga), W oro- ],■

(- 7 > z «■ 9
z n a a pa pat. wleCz.

58 90 93
740,4 741-3 742 3

100 95 <$2
P łr , PłnW - P łc 2

10 10 10
2,5 0,6 0,3

Biuletyn kijowskiej rtacyi meteorologicznej

P eI* 27 kwietnia ;io  maja) 1913

Temp. paw . w edł. Cel*.
B *ra» etr p ic y  C° w  mm.
Stap. wilgotności w  prać.
Kier. 1 szybk.wiatru twatm.)
Chmur. w edł. losto p n . syst. 
llokć a p a d tw  w  mm.

ad {• 9 ej w lert 
do f ,  9 ej wiedz

Najw. temper, pow ietrz* w  eiata da by , 10 4
N ajrił!»za . . . . . 4,3
Przeciętna temper, paw . w  Ciąga dęby , 8,0
W icla l. przed temp. paw . w  ciągu duby . 13 5

O góln y stan pogody w  R o s y  i europej­
skiej s  ran a  na podstaw ie telegram u głów nego 
O bserwatoryum  fizycznego:

O pady notowano w  centrum i w połow ie po­
łudniowej Rnsyi Europejskiej; temperatura w yższa 
od noi mi Inej w  pasie północnym i na prłudnlowym  
wschodzie.

Pogoda przewidywana: Cieplej w  pasie połu­
dniowym, um iarkowane ciepło na wschodzie i n i 
północnym  W6chcdzie, ciepło w  pozostałych tejo- 
naeh; opady miejscami na północnym w schoduc 
i ca  skrajnym p o łu d n io w y* wschodzie; Sucho w  po 
zostałej Rosyi.

nina — ?Hw, orzyr,. W . Matusiewicz i pom. adw. 
przys. W . W ysocki.

Powództwo Cywilne artelu icpierali adw. 
przys W . Nermtti i M. A w d  uszenko.

Obaj oskarżeni powtórzyli w  p g ó liych  zary- 
ssch Swe zeznania, z ło icn e n> śledztwie pierwiast- 
kowem. Następnie zbadano 21 świadków, których 
zeznania niew iele nowego dorzuciły do przytoczo­
nych już szczegółów.

W ieczotem  rozpoczęły sie rozpraw y stron. 
O północy, po przemówieniu w ieepio  u  ratora, da’ - 
s y ciąg rozpraw  odtociona d> g 12 w  połudate 
dnia dzisiejszego.

Z t£«tru i truzyki.

Z  sądów.

Sprawa Ingala i  Woronina.
W czoraj V I w ydział karny kijow skiego Sądu 

okręgow ego rozpoznaw rł z udziałem sędziów p rzy ­
sięgłych głośną w  swoim  Czasie spraw ę właściciela, 
kantoiu bankierskiego Aleksandria legała 1 kasjera 
kijowskiej f:lJ ban*.u Zjednoczonego Piotra W oio- 
n na, oskarżonych o dtfrandaCyę i fałszerstwo.

Przew odniczył w iceprezes sądu A . Szczerbak, 
oskariat wiceprokurator P  SawiCkij. Publiczność 
zebrała się w  sali sądowej bardzo licznie. Ofcuj 
oskarżeni przez Cały c:ąg śledztw a pozostaw i u w  
więzieniu, skąd prłyv.iezieni zostali w otccieniu 
straży.

OkolicrnośCi spraw y przedstawiają się w  n a­
stępujący sposób:

Dnia 29 gc kwietnia 19121 starosta „m oskiew­
skiego gostinnodwortkiego aitelu" T . Michiejew, 
będąc przejazdem  w  K row ie, o tr z y m ł o<l swego 
pomocnika z M oskwy telegram , Iż Członek artelu 
W oronin popełnił zn tczrą  defr^uJaCye w kijow ­
skiej filii banku Zjednoczonego, w  której z reko­
m en dacji irietu  pełnił obowiązki kasyeia. W iado­
m ość o defraudacyi pochodziła od jakichś żydów  7. 
Kijowa, którzy po p .zyb yciu  do M osżw y zsb oxu - 
niKtowali o te a zarządow i artelu za pośredaićtwcra 
adw. przys. W arszaw skiego, proponując jedaceze 
śnie 25 proc. zdcfraudowi nej sum y za umorzenie 
sprawy.

O trzym awszy tej t-eści telegram, M ichtcjew 
niezwłocznie przystąpił d o te w izy i kasy banku Z je ­
dnoczonego, przyczem  okazało się, iż brakuje w  
m ej joó.ooo rb. Natomiast znaleziono w  kasie 5 
czeków  na taką w iaśnie sumę, opatrzonych podpi­
sami „I. Ginćburg" i „A  Iiorm an", bez dar" i nez 
Stempla u wyaanin pieniędzy.

Podczas badania co do pochodieuia ow ych 
czeków , W orcm n przyznał się, iż zlcfra u d o w ał po­
w yżej wsnomnianą sumę, przyczem  ośw iadczył, iż 
picniąd.e te w  różnym czasii w ydał w łaścicielow i 
aantoiu bankiersirlego A leksandrow i IngałowI, któ 
ry  na jegr- prośbę, w  celu zamaskowania defrauda­
cji, w ydal mu eze*i.

Aleksander lngał potwierdził s ł o w a  V.Toroni- 
na, dodafąc, iż podpisr ł włar-ioręćznie czeki w  imie­
niu osób nieistniejących. Fakt defraudacyi 106,0 m 
rb. poi wierozeny został lów n ież po przcjr.eniu 
ksiąg i dokumentów bankowych podczas śledztwa 
jierw tastk weego. Z a D o m o f ą  ekspertyzy kaligra­
ficznej stwierdzono, iż tak tekst, jak  l podpisy nu 
w szystkich czekach uczynione zostały ręką logata. 
Zbadani podcza* śledztwa świsdkowie, SrulO w czn- 
row  i S»muel Liberman, którzy pracow ali w  knn- 
to .ze bankierskim Iogałs, zeznali, iż z jego  p-dece 
nia niejednokrotnie byw ali u Woronina, któremu 
w ręczali czeki, otrzymując wzam lau gotówkę.

W cu cc  tego 1 idzaju danych In gtł i W oronin 
pociągnięci zojiali do o^pow^dzialności karnej pod 
zarzutem dcfratićacyi i f. łsicrstw a.

PudcraS śledztw a W oronin przyznał się do 
defrsndacyi 1116,300 rb., zaprzeczając jednak posą­
dzeniu go o udzitł w fałszerstw ie cienów . Jedno: 
czesnie wyjaśn ł on, i i  obowiązki k asye ia  pełnił on 
w  przeciągu bl. ko 3 lat; od r. 1910 zaćzał on da- 
w jć  legatow i w  formie pożyczek pieniądze ban ko­
we, otrzymując w zattian  czeki z podp’Stm Ing&ła, 
który początzow o regulow ał swe rai hunki. W krót­
ce jednak baLkier przestał płacić i w  sierpniu 
r .  1911 isuma długu dosięgła ęóoco rb.

Obawiając się, aby w  razie rew izyi nie zw ró ­
cono uwagi na okoliczność, iż w szystkie czeki, przy-
te-n na t_iK w ysoką sumę, w ydane zostały p r z e z l T "  ‘  «m va. rrroozę
jedną osobę, Woronin prosił Ingsła o w ydm ie cze- s a f J d ykcy i dał nam  p. D. recytuj*ąc
kó sr w  im icriu innych osób, co tez .en ntezwłocz “ s* u - -  Ł -------- —  '
nie uczynił. W  lutym r. 1912 dał on Ingałowi je  
szCze r,ooo rb. i otrzym ał od niego dla zamasko­
wania dtfraudaCyi 5 cześów , podpisanych nazwi- 
ska-ni Giccburgow ej i H>rmanowej. W edług ze­
znań Woronina, laga l w iedział, Iz otrzymuje pie­
niądze bankowe, jak  również t tem, iż wydaje cze­
ki dla zamaskowania defraudacyi. Jeduakże on,
V.oronln, n.e prosił bank:era o wydanie mu fa ł­
szyw ych czeków  i nawet nie m iał ńo ęcia, iż nie 
są one auten tyczA

Ingał rów n:eż przyznsł się do winy, tlóma- 
CząC S-ę, ż początkowo a e wiedział, iż Weronin 
daje nau :e s . 0je  p ie iiąd ze i przekonał się o ten? 
dopiero, \ tły kauyrr zaczął nju w y a a w tć  Coraz 
większe1 Sumy. W  c« lu z a ta iskow, nia defraudacyi 
na prośbę Woronina w ydał mu 5 c iek ó w  na icó  
tyz. ib., poJptsuiap j e w jim iślonem i naawiska*); 
w  tym celu prosił ou siostrę,która nic nie wtedzia 
‘ i  o op eracjach  z V orouinet*, o ctw arcie rachun­
kó w  bieżących n* im < Gm zburgowci i H otm aro- 
w ej w  W oizsko Kamskim o nku handlowym i w k i- 
jowskiem  Tow arzystw ie wzajemnego kredytu, co 
też ona ućzyaiła, jLła laiąc w  jednym  z banków 
otrzymane od Ingał* 125 i b ,  w  d ru g i*  zaś- roo rb.
Zd.mierzi ingala, W c on.n n-e prosił go o v ydawa- 
nie fał z y w jc h  czeków  1 w ogóle me wiedział, iż 
czeki te me są autentyczne.

Podczas badania dodatkowego Incał oświad­
czył, iż nie przyznaje się in i d» u lziału w  Jefrau- 
dzCyi vVoruuina, punieważ nie wiedział, iż dawano 
m c pieniądze bankowe, ani do sfałszowania c i e ­
ków, gdyż podpisując je  cudzemi nazwiskami, nic 
widziut w  lc »  mc wystęonego.

Na podstawie powyższych danych W oronin 
oskarżony zt stał o defraudacyę w  porozumieniu 
z I i g t ł e *  jłćgoo  rb i namówienie h-gała 1I0 sfał­
szowania czikÓAf, In gi! zaś — o współdziałanie

Foncert p h ' Krei kra
YV g ro -ie  współczesnych wirtuozów sm ycz­

ka p. Fritz K re:slcr (którego drugi koaceit od- 
b jl się w d r. 25 b. m ) zajmuje stanowisko 
w yjątkowe. Technika tego skrzypka jest posu­
nięta do tych granic doskonałości, na których—  
rzekłbym bez obaw y w ygłoszenia paradoksu —  
przestaje ona być dostrzegalna. Po to, aby 
w należytej m ierzt ocenić jej mistrzostwo, trze- 
bfcby użyć pewnego wysiłku woli, zapanow ać 
nad ogólnem wrażeniem artyzmu gry, skupia­
jąc sie chwilowo wyłącznie na objawach tej 
techn ki — inaczcj bowiem najświetniejsze d ow o ­
dy biegłości lewej ręki skrzypka oraz lotności 
jego smyczka, gotow yby ujSĆ przed uw agą iłu* 
chacia, tak naturalną w ydaje się ta łatwość, 
z jaką p Kreisler pokonywuje największe wU - 
ściwe jego  instrumentowi Ludności techniczne. 
Doryw czo notując, uderzające s»rą doskonało 
ścią pociągnięcia jrg o  smyczka, musiałbym wy 
różnić wspaniałe spiccata (w fi nule koncertu 
Mendelscbna) i staccata''(W B .lCcheriniego „A* 
legro*) A le  największą zaletą tego sm yczka 
jest niewątpliwie olbrzymi, skończenie spoisiy, 
a do najsubtelniejszyth efektów dynamicznych 
naginający się ton, który wśród wykonanych 
przez p Kr. utw orów znalazł sźorckie pole za­
stosowania w takiem Andante z koncertu M ir  
delsohna, w Sulzera „S arab an d zie ' i Dw orża- 
ka jC an zcnrtte indiennt*.

Intocacya g ry  p. K r. czy to w akordach 
i pasatach, czy w  m tlodyi p jedyńczcj, czy w 
podw ójrycn prowadzonej Eut»cb —  zdumiewa 
zawsze jednaką nieposzlakowaną czystością.

P a :ą*m ęly  prztz p. K r. stopień wirtuo- 
zeryi sam przez się jest tar znaczny, ż<: n ie­
jednemu Sirzypkow i starczyłby za tytuł do pu­
blicznych w ystępów  i do stawy. Odnośnie do 
p. Kr. jest on, jnk to zazna czyłem, czynnikiem 
poirocniczym , przeznaczonym  do tem doskonal­
szego ujęcia i uwydatnienia strony artystycznej 
i stylowej.

F. K r. zdaje się w yraźnie ciążyć ku kla­
sycyzm owi, n s  jego  program ie Mendelssohn i 
Dw crżak reprezentowali najm łodsią . grneracyę. 
A le też i sposób interpretowania przęz p. K t. 
starożytnycn m istnó w jeat- żak nadawyczujhy, 
iż nieobecacść m odernistów nie daje uię z b y ­
tnio oJcżuwać. » - 1

A rtyzm  p. K r. potrkf. wlać żytrego ducha 
nawet w takie utw ory, które w ydają się być 
jeno zastygłą pamiątką przeszłości; jego talent 
w slrzrsza  c i ły  urok odległej twórczości, której 
motywem przewodnim jest niegłęboki w praw ­
dzie, *le niezmiernie szczery sentyment. Dzięki 
w yjątkow o subtelnemu frazowaniu skrzypka ka­
żde żdaliie muzyczne nabiera w jego  wykonu 
niu szczególnej wagi; d^ęki tejże jego  zdolno­
ści ograny koncert M citU issohna tchnął m iej­
scami ifrckiem świeżości i oryginslności.

Na z»k ńczeLic p. K reisler urarzyl pu 
bliczność m istizowskiem  wykonaniem  trans- 
krypcyi na tem aty starych tańców  wiedeń- 
skicb.

N.e/ły t a cgól ukompaniater p Merwolf 
kilkarotaie gubił tempo sw e g o  partnera, co da­
ło się odczuć .z właszcza w coćzie części pierw- 
•z j kcnccrtu Mendelssohn a.

Koncsrl Adama Didura
W  dti. 26 b. m. w  sali Klubu K upiec­

kiego dał s ’ę słyszeć wszechświatow ej sław y 
śpiewak p. Adam  Didur.

Nie pierwszy to raz p. Didur jest naszym 
gościem— to też w swoim czasie znalazła sie 
na szpaltach „Dziennika" szczegółow a o nim 
recenzya. Fenom eni lny glos śpiewaka w  tym 
stanie pełnego rozkwitu, w jakim przedstawia 
się on obecnie, stawia p. Didura poza o b rę­
bem wszelkiego współzawodnictwa: o ile n.oja 
znajomość innych wszecfcświatowo znanych 
„basów " jest wyczerpująca—-rzec m ogę btz z a ­
strzeżeń, żrf ped względem iście spiżowej po:ę 
gi głosu w łaściuej p Didurowi, żaden z nich 
nie zdolałny dotrzymać mu placu. Rozległość 
skah oraz lów now ażn a wartość jej registrów  
stanowią niemniej ecm;ą w łaściw ość tego ma- 
teiysdu wokalnego, niż moc jego  brzmienia 
Lżzięl i zaś w ybornej szkole śpiewu gatunkow o 
przepiękne file  akustyczne płyną z krt?ni śpie­
waka ze swobodą niezrównaną. W idoczny po­
stęp daje się zauw ażyć w ekspresyi śpiewu 
?. Didura, coraz bardz>'ej w ycyzelow anej i pla 
stycznej, w wyrazie dramatycznym, ze szcze­
gólną sną zastosowanym  ptzez koncertanta 
w takim „Monologu* z „B orysa G 'd u n o w a \  
lub aryach Z „Mefistofelesa* Baita. Próbkę do-

z

Pianistka miała zupełnie zasłużone pow o­
dzenie.

W  tym samym wieczorze brali ud ciał p a­
nowie: skrzypek p. Bieganow ski, który w yko­
nał „V alse  capria" W ieniaw skiego w ególe 
średnio, wiolonczelista p. Szkw or (bezbarwne 
„Cbaut sans parałeś* N. T u ikoaskiego) i p IIo- 
rodeclti, który bardzo dobize prowadził partyę 
fortep anową w trio Dworzaka.

N. Szy-tticz-
Teatr Sclow Cow a „Gościnne w ystępy kabaretu 

„Nietoperz".

R osyanie posiadają w yśm ienity dramat 
w którym, obok otygtnalnej tw órczości 1 t k a ­
ckiej, pctraf.lt stw orzyć swoją, sob!e rylko w ła­
ściwą szkolę aktirsko  sceniczną. Opera rosyj­
ska rów nież w ysoko stoi,

A le  lekka muza, opereta i farsa jakoś 
nie mogą się obyć bez zbyt dosadnej, a często 
ciężki, j, a naw et trywialnej ekspresyi.

T o  też dziwnym zjawiskiem jaskraw o cd 
bijającym s:ę o i  innych przybytków  scenicznej 
w esolcści, są dw a teatry ro syjsk e , pośw ięcone 
muzie w eselej— petersburskie „K rzyw e zw ier­
ciadło* i moskiewski „Nietoperz "

O ba teatry uprawiają wykw intną we 
solość.

„K rzyw e ź» ierci-d ło “ hełduje objawom 
bardziej rosyjskiego humoru. Przew aża tam 
Juśliw a r ity ra , sarkazm i karykatura.

„Nietoperz* nosi cechy bardziej zacbo 
doie. N.e brak i tu zaprawionej sarkazmem i 
ironią karykatury, choćby np w zakoli zeniu 
„Diadi W am *, według Szekspira, Maeterlincka, 
Andrejew a i innych. A le  przeważa usiłowan.e 
krążenia w regionach niefrasobliwej wesołości, 
wolnej cd  żółci i z ło ślirn fe i.

T o  też produkeye „Nietoperza* niemal 
wyłącznie opiera ? się n i utw oiach obcych, 
p rzew ażn e francuskich jak „T rzej m uwkiete 
row ie*, „Serenada Mozarta* a „Z drada*, jest 
utworem nitm.eckim.

Nie brak w prcdukcyacb „Nietoperza* i 
momentów poważniejszych, że wspomnę pięknie 
inscenizowaną i wygłoszoną „P cezyę prozy* 
T urgeniew a p. t. „Jak piękne, lj*Ł$ św ieże były 
róże*.

W ogóle produkeye „Nietoperza* 
smaczny, k u lb fa ln y  ch aialter.

Na pierwszym  występie ..Nietoperza* te­
atr SM owcowa był przepełniony.

S t

noszą

PRZYJECHALI BO KUOWA;

h'oM  Franęois: pp. Leon Rcut; P aw eł Ałtu- 
fjew; Jan B eteżecki z Lucka; Kazim ierz Brudzlecki 
i  O.iesy; Włady-sław W iszniow tki z H u*ania; D j 
witr W eirlch; tierpiusz G-ek; MieCzvstaw K o b jliń  
ik i z gub. kijowskiej; W ładysław  L rczaiow ioz % 
pow. bob'ujłkieofo; K oD*tanty Miedp/iediew; Wsi- 
ę łą w  Pietrcw ; Edmund S ;» rf z W arszaw y; W łady- 
s .a «  jurjew icz z B e r s -; M.ko’ aj ldois: j.-wicz; K la ­
ra A rii iM  £ W arszaw y; (j Artiufel.

. Hotel Jirimtog*:. po. M koiaj Isaj‘ew; Paw eł 
C vie tk cw ; A leisan d u r Skoropis-Jonueh jwski; ]a- 
tu»z LutyóSKi z W arszaw -; Dio lf Newec; W iktor

K ocnarow iez 7 O k u ćy ; A . iTerrlgradowa.
Tlottl a:, pn. W łodzim ierz Radiwa-

nrwski, rz, r. s t ; II Ele*, rb. n ie r- ; 1 ’ek: ander 
Datiaii; W iktor Olszewski, t.ź,; P aw eł Dikow, p-iłk ; 
]>. JtkimCzul:; A leksander W.aganow, kun.; E. Czeo, 
kup.; Furd ynrnd Rupreuht ż W ilna; N. Neuman; 
W aleryan Borodajewski.

Hotel UMocrsal: pp Jikób Cyprys; Tatjana 
Łaszkowa.

PaUzst-łiStel’ pn. Mr Ida”ta tr , kup.; Marek 
Tewzue* k i'? :  jakóo G .ystoun , kup.; B. Rozccfeld, 
kup.; Eugenia A w crbnct; A Gilis, przeravsł.; I. Ku- 
perstein. k u p ; Leon W eism an, k u p ; D. Kassel, 
k u p ; I. JłkoJaSflh, kup.; Józef Szychm anter, kup.; I. 
(j nb», K up; M, Lewków, W oj;.). Padw a, k u p ; B. 
oiiw ka, s tu d ; M W itkind, kup.

( trand- f i l  tel Imperial: pp. Grzegorz Marian- 
hof, ku p ; W-chał Ruszał, fabr.; O. SzwarCman, 
fabt-.; L . Guzików', fabr.; A l :ksanćer Iwanow, ob ; 
Z. Monoćzon, fa b r; A. Ltw itin, kup.; N. Zalcman, 
k u p ; Aleksauder Rcjtman, ob.; Grzegorz SzcjnCwit, 
prawnik.

Hotel Hoeyi : pp, A leksandra Dosrejewa, ait.; 
P. Laszko, af.cer; E m eniusz R ybczym ki, u rz; Kon- 
stauty D rluchanow , cfiter; MiChsł Sm irnow oficer;
F ryderyk Mejer, monter; A lfred  R ajch aan , kup; 
W. Porochownik; M ik o ła j  Bogolubow, urz ; W łodzi- 
nalerz Kiasnov»; A Litwinow, of.Ccr; Teodor Kub 
sk , a tt;  Fugem a A grikow s, a r t ; M atya Błgdano- 
wa, a r l;  Mikołaj Laskow ski, oficer; Aleksander 
Gromow.

. Hotel Pruqa\ pp. A :eksarder Czerniak; Miko­
łaj lo łc z a n c w ; Mary a Kr awcznk: Michał Krawczuk; 
1 aw. 1 S ie p it liw ;  Aleksander Gracj .óski z Peters 
burga; Aleksandra Jąszycka z Orła; Sergiusz 
Strieim.

pewien w p ływ  w ia d o ffo -ci o obecnym stanie zasit 
w ów , który dotychczas uważany jest naogół za bar­
dzo dobr y

W  portsch południowych uspcsobien'e bez 
ożywienia; żądauia z zagranic'/ bardzo nieinac^nt, 
Ceny praw ie bez zmiany. W Szczególności w  Ode- 
s 'c  z ckseorleta nader m ałoCzycr e, młyny również! 
czynią zakupy powściągliwie; średnie Ćcny byJy w  
cjagu tygodnia: w yborow a pstcuica- ozima 1 .6  :8 
kop — 1 rb. 29 k o p , ulka —  1 »b. ł8 kop., żyto 90 — 
91 kop., owies r rb.— 1 tb. 01 kop., jęCzmPń n i 
naszę i kaszę , 85 87 kop ; kukurydza sta-a do

k o p . r-owa suszona—83 kop
W  M kolajow ie z jęcztŁieu^m  spokojnifj, z 

pozostałem! zbożami usojsobicnie SDokojnc, lecz 
stale; ceny w  ciągu tygodnia: girka, ulka —  1 rb, 18 
kop., żyto 86 -8 7 k °P i jęczm ień pastewny 85L2— 
B7 kop.

Naradą. Dn a t2-go maja o godz. i-ej po p o ­
łudniu w  K kalu  kijowskiego T-w a rolniczego (Lu- 
tcraóska Ns 11) odbędzie się narada, dotycząca z»- 
iniCyowanej_ prtez rosyjską iżbę eksp3riov.ą ankie­
ty w  sprawie i O zwoju krajow ego przem ysłu * ię -  
fn tg o  w  związku z e«sportem produktów mięsnych 
za granicę i odnowienia traktatów hin dlow ych  z 
Niemcami i Austrc W ęgram i, jsk o  też w  spraw ie 
założenia w  K ijow ie biura dla utrzym ywania sto 
S u nku t' Szwajcarską ko misy ą hodowców bydła i 
Innemi instjtuć.yaTii i osobami, zajmnjącymi s ę 
Sprzedażą bydi» rasowego.

Na naradę p ow ieszą  kijowskie T -w o rolnicze 
zaprasza przedstawicieli m iejscowych o ig  nizaCyi 
społecznych i osóby zainteresowane.

O F I A R Y .

wielkim k<tmorem aryę teporella z M ozartow - 
s^-e?o „D en Juana*. Szczerze odczutą inter­
p retacją  cakgc, szeregu piosnek p. D. zlo iyl 
dow ody, że i dziedzina liryki (pomimo w yb it­
nie basow y charakter jego  głosu) nie jest mu 
bynajm niej, obca,

O  akcyjnie p o d ejm o w an y p rzez pub liczn ość 
P- D . odśp iew ał niezliczoną ilo ść  n ad p ro g ram o ­
w ych  num erów , w śród  k tć ry c h  zn alazło  się 
kilka pieśni polakich.

W  konccrctf wziął udział dobrze znany 
K ijow ow i s.rzyp ek  p. Bobkowski, który w yk o ­
na! u taorj Szop la , Czajkow skiego, W ien iaw ­
skiego, Hubaya, Fibicba 1 in.

W. I .  D.
Z  koncertu na letniska.

Oddział koncertow y na wieczorze 22-go 
' wietnia w „O g n iw ii"  na korzyść letnisk przy 
Tow arzystw ie Dobroczynności był „małym 
koncertem* p. G ausow ei; maiym —  co do ilości 
odegranych utw orów, koncertem— co do treści.

Co s.ę tyczy treści, w jsia rczy  przytoczyć 
t ikie ja z w  sta, jak Liszt, Czajkowski, Grieg, 
Skrab.n, S:ndiug i tawi w ybór wym ownie 
św iadczy o poważnych wym aganiach i nieprze­
ciętnym sotaku artystki.

Cuociaź program, w ykonany przez pia­
nistkę, nie jest w ystarczający dia wszeebsttou-

N  A d *  n i s t r a ć y l  „ D z i e n n i k a  K i j e w a k i e g a "  
fłe ż jlh

Na szpital rz kat w  Kijowie: pp. Ludwiko- 
stwo Hteccy (w pierw szą bulcsną rocznicę śm ieici 
ś. p Stauj iława .Syi,o ć iy ń 5kieffo) 3 rb.

Na Tow. Polsk. kolonii let.i: p. B r itek Ż e b ­
row ski s  rb.

Na Tow pom stud pni. uniwersyt. k ijo w sk : 
p. W ł. Hulan<cki (oamięci B ili)  to rb

Na letniska d li  przepracowanych kobiet przy 
Kole Kooiet: p Bohdatsowa Bernsiow icza 5 rb.

Na krzyż mogilny dla Dymitra Jalianbwa, w e­
terana 1863 r. zmarłego w Fastowle: p. Tadeusz 
Huszczo (do d ysp ozycji p. lliiisze w ićza ) ro rb.

Kronika ekonomiczna.

o rj ocen y  j j a rty s iy  iznych d^nycb, jed n ak  i 

w  zamaskowiiiiŁi ćefr.u d acyi i f lilszow a tie  w  po | " B,.‘ .C°  P G .luSow a w y k a za ła  g  OSO
rot umieniu z W on w tu-m czeków  na bin k Zje dno i r .° z *le} *  SWV  F ł >-‘ przyjem ne
czony (art 13, 1681 i 1692 kod kar.). nie, p a lco w ą biegłość

1 silne u iltrze- 
1 n tezaw isł, ść H M lifig ),

Rynki zbtżow e. W  ciągu ubiegłego tygodnia 
na rynkach zbożowych naszego k r a ii  panowało w  
dalszym Ciągu usposobienie m ałoczyane, z powodu 
nader s łt t  go zapotrzebowania towaru; pomimo tc 
Ceny naogół pozostają na Stałym stosunkowo po 
złomie, z powodu w yczerpani* się zapasów  i braku 
ziarna w  lepszym  gatunku, Z  ozimą snChą psze­
nicą nieCo mocniej, z powodu zażądać ze strony 
m łynów; na Stacyach kolei Fołudniowo-Zachodn^h 
Cena suchej pszenicy ozimej do 1 rb. 10 kop.; śred­
nia 1 rb .— 1 rb. 06 k o p ; ftanko staCya K ijów  1 rb 
09 kop.— 1 rb. 17 kop.; na wilgotny towar naDyw- 
ćów  niema.

Z iy ttm  spokojnie i m»’ oCzynnie; Ceny pozo­
stały p-aw ie bez zmiaoy, na stacyacb K o l e i  Poł.- 
Za, h. za tow ar folw arczny płacono 78 —  So kop., 
w  K ijow ie ( d w o r z e c )  ■ d o  83 kop,

Z  osrsera spokojoie, zauważyć można było 
pew ne zapotrzebowanie na 2tch>dni’  granicę i do 
Królestwa; ceny na S U C y a ć h  kolei Południowo-Za 
chodnich 7 5 -8 5  kop. za owies folw arczny i 75—78 
kop.— za włościański; ftanko stacya K ijów — 83 - 90 
k o p ,  zależnie od g a t u n k u .

Z  jęczm ieniem  pastew njm  było usposobienie 
Spokojne, lecz stosunkowo Stałe; na stsCyach ję c z­
mień folw arczny dobrze oczyszezjn y 8j - 8 j  kop , 
włościański do 79 —8 j kop.

W  ożywionom zapotrzebowaniu proso na na­
sienie; proso folw arczne na stacyach do 90 kop,, 
w łościańskie— ua 85 kop,

Z grochami bezczynnie, ceny bez zmiany.
O transakcjach n t lboze przyszłego urodzaju 

praw ie nie stychuć; w edług wiadomości pryw at­
nych, żh p 'zyszłą  pszemCę oziruą dawano 90 k.^p —
1 r b ; w ogóle tak sprzedawcy, jag i nabyw cy wstrzy 
mu ą si.; od tranrakCyi na zuoża przyszłegu urodza­
ju; jak  s i; zdąje; poza niczbj-t osobliwym i wynika 
mt tego lodzaju t-an z.kcyi w  roku zeszłym , na po 
w ściągliw e stanowiiko stron w yw ierają  rów nież

01  t P t
taraburshi^

W sprawie ewakuacji Skutari.
W ie-ień (AP). „CorrespoDdence Burcau* 

donosi z Cctynii, tż rząd czarn ogórsti zapro­
ponował swojemu delegatowi w  S an  GicvanD.i 
di Mcdua zaspokoić żądania admirała angiel 
skiego w sprawie dnia i warunków oddania 
Skutari.

Cetynia (AF). Zgodnie z protokół* m, 
podpisanym przez admirała dowodzącego eska­
drą m ocarstw i czarnogórskiego pełnomocnik* 
Plamenacs, czarnogórcy ukończą ew akuacyę 
Skutari dn. 1 maja o g. 2 po południu.

Austiya a Włochy
W ied e ń  (AF). Pólurzędow * „ W ;ener AU- 

gcm eiae Ze?tung*, jiszą c  o stosunkach austro- 
włoskieb, twierdzi, iż Albania j is t  poręką 
związku austro-wiotkiego.

Pomoc dla Skutari.
W iedsń  (AP). W czoraj przybył do Sku- 

t*ri austryacki okręt „Skutari* z zapasami ż y ­
wności i środkami leczniczym i'

Ktir (AP). Egipski Czerw ony Półksiężyc 
w ysyła oddział ao Skutari.

N. wy czarnogórski gabinet ministrów.
Cetynia (AP). O głoszony został skład 

nowego gabinetu. Prezes rady m ia-strów 
ta-nister w ojny generał W utoticz, minister 
spraw zagranicznych —  Plamenac, spraw We­
wnętrznych —  Gunicz, finansów —  Popowicz, 
wyznań —  Miuszkowięz, sprawitdHwości— W a- 
fci.cz.

Bułgarska taryfa cslna.
KonstantynODbl (APj. W ł-dzi bułgar­

skie w K aw ale  i Dedc A g acz nie chcą wpuścić 
do portów towarów zagrunicznych. w  rzcze- 
gó ln cś:! —  m f  y. Podobno środki owe zo­
stały przeds ęaiziętt w celu nałożeni* po za­
warciu pokoju ceł na tow ary zjgrao iczn e  pod­
ług bułgarskiej ta r jfy  celnej.

Obawa rzezi cbrztśc<f ;n.
Ufirda (AF) Z  okręgu N estorisn w Tur- 

cyi otrzymano zatrw ażające wiadomości o go­
tującej r ę  rzezi chrześcijan przez kurków w 
Tucbmse, Tia.ri i A bassir. 600 mieszkańców 
Tuchnzy okrążonych zostało przer kurdów. S ą 
zabici i ranni. Ijtnieje ob?w a rzezi powszecn- 
ncj w związku z niepowodzeniam i na B*lka> 
nacb.

Konferencya paryska.
Paryż (AP). „T em pi" donosi, i r  otw ar­

cie posiedzeń konierenc/i paryskiej, mającej 
rozw ażyć kw estye finansowe, zw iązane z w oj­
na. na Bałkanach, zostało odroczone na kil­
ka dni.

Głosy prasy czeskiej.
Praga^AP). „N arodzi L isty* protestują 

przeciw finansowemu popieraniu Albanii, nie­
dopuszczalnemu z powedu położenia fin. nsów 
austryackieh; skuU.em zaspokcjcnia planów  al­
bańskich będzie woina austro wioska lub zaję­
cie V a lon y  przez W łochy, w obec czego morze 
Adryatyckie zostanie zamknięte. Pismo twier 
dzi, iż budżet państw ow y A ustryi wynosi wraz 
z ukrywanym  deLcyt;m  16 milionów koron.

Gdpowiecź państw  bałkańskich.
Ateny (AP). Odpowiedź sprzymierzeńców 

na ostztnią notę mocorstw w ręrztn ą  zo3tanic 
28-go kwietnia.

W Serbii.
Białagród (AP). Prasa pow staje przeciw 

sądowi rozjemczemu w “ prawie rozgraniczenia 
serbsko-bułgarskiego, obaw iając się decyzyi 
niepomyślnej dla Serbii.

Ofiary wojny.
Białogród (AP). Przybył tu pociąg sani­

tarny z 450 chorym i i rannym i, przewiezionymi 
z Durazzo do Salonik na okręcie „Petersbuig*.

Pożar Skutari-
(LttaiO (AP) Podług otrzym anych w iado­

mości, w Skutari spłonął wieli? Lazar, z zapa­
sami dyw an ów , m ateryi jedwabnych, srebrnych, 
złotych i blawatnych tow arów.

Ipudak handlu.
Saloniki (AP). Na linii kolejowej Saloni- 

ki-Konstantynopol ruch tow arow y ustał z u ­
pełnie.

Powrót wojsk serbskiuh z pod Adryanopola.
Scfła (AP). W ysłan o do Serbii ostatnie 

oddziały wojak serbskich, które brały udz.ał 
w oblężeniu Adryanopola. Ogółem przew iezio­
nych zos.ało 562 oficerów i 38.0.*5 szeregow ­
ców.

W sprawie zawarcia pokoju.
Stif.a (AP) R ada ministrów rozważuła 

odpowiedź na propozycyę G re y ’a w sprawie 
pjcipisinia akredytow anych w  Londynie przez 
przedstawicieli stron walczących prtlm iinaryOw

pokojowych. R ząd bułgarski zan ierza prosić 
mocarstwa, aby w yraźniej określiły granicę tu- 
recko-bułgarską, wym ieniając punkty przez ja ­
kie ma ona przechodzić, a to w celu uniknię­
cia nieporozumień podczas ostatecznego za- 
twierdzeLia granic.

tsp rze c ze n ie  pogłuskem -

Petersburg (APj. M 'Sja bułgarska don o­
si, że pogtosli rozpowszechniane w Bi«logro- 
dzie o jakichś now ych układach pom > Izy Buł- 
garyą a Serbią o podziale terytoryów  zabra­
nych, są bezpodstawne.

Ze S ta n ó w  Z jed n oczm ych .

Waszyngton (AP). Am basador japoński 
przedstawi! protest formalny przeciw prawu 
kalifornijskiemu, dotyczącemu nabyw ania w łas­
ności ziemskiej przez obcokrajow ców.

W aszyn gton  (AP;. B i l  o r tfo rn 'e  taryfy 
celnej został w niesiony do senatu Senatorzy 
republikanie rczpotzęli natychmiast taktykę ob- 
Łtrukcyjną.

Sacramentj (AP). Do senatu wniesiono 
projekt praw a o spisie zam ieszkujących w K a ­
lifornii japończyków  01 az o grom adzeniu clarych 
co do ziem będącej w ich posiadaniu.

K o h feren cya  fra rc u s k c -n it  m iecka.

Berno (A?) 33 niemieckich i £8 francus­
kich posłów oraz 10 senatorów  francuskich 
oświadczyło, i i  życzą sobie w ziąć udział w kon- 
ferencyi francusko-niemieckiej, w k w osty: p oro­
zumień.

K a ta s tro fa  lotrftcza.

L cs Angtblos (AP). Lejtenant C lai pod­
czas probnego wzlotu wpadł r a  drzewo i za­
bił się na miejscu.

K ról h in p c ń s k i w  P sr jż u .

Paryż (AP). K ról hiszpański i P oin caić 
wyjeżdżali do Buc na m anewry aeroplanów. 
Wieczorem król w yjeżdża z powrotem do H isz­
panii.

W y s ta w a  ? r ł y s t y u n a  w  Berlinie-

Berlin (AP). D oroczną w ystaw ę afty* 
styczr.ą w Berlinie w roku bieząc/ro, jako 
jubileuszową, otw orzył cecarz W ilhelm  w obec­
ności cesarzow ej i ;siążąt

W sp ra w ie  porczum iei U  czt sk c-n itm leckisgo-

Frsga (AP). Posłow ie niem ieccy do sejatu 
czeskiego w ydali odezwę do w yborców , w k tó ­
rej wskazują, iż działalność sejmu czeskiego w  
obecnej sytuacyi jest szkodliwa dla ludności 
niemieckiej. Nadzieje na kompromis niemiecko- 
czeski, w obec postępowania czechów, znikły 
zupełnie. D alszt rokowania są bezceloaue.

P ożyczk a  ch ińska.

Pt kin (AP). R ządy m ocarstw w yraziły 
zg rd ę  na em isję  pożyczki przez konuoreyum 
pod warunkiem, iz em isya pcżyczLI austryackiej 
dokonana zesranie po upływie 3 miesięcy, na. 
co przystał rząd ihtńuki. W obec tego kwestyr. 
pożyczki została rozstrzygnięta twierdząco.

3 iRłnia tfu żb a  w o js k o w a  w e Francy!

Psryl (AP). K om isya do spraw w ojsko­
wych parlamentu przyjęła projekt 3 letniej 
utuiby w ojskowej.

L o tn łc iw o  w o js k o w e  w  Niem ezsch-

E tłllfl  (AP). Dekretem cesarski m utw o­
rzone zostały oddziały floty powietrznej ze sta- 
cyami w Juhtnnislhalu i Putzifu.

S tra jk  tó m ik ó w .

K a to w ic e  (AP.) Na zebraniu delegatów
górników , którego przebieg był nader burzliw y, 
pos.auow iono przerw ać strajk górników  g órn o ­
śląskich, w o  d c c  tego iż nie m a  on żadnych 
szanr pow odzeuL.

O d ezw a d u c h o w ie ń stw a  luterańskletyc-

BerlJn (AP.) Znani przedstawiciele ducho­
w ieństw a Juterańskiego og!cs'li odezwę, w któ­
rej występują p izcciw  nowym  zbrojeniom w imię 
braterstwa w szystkich luuów i narodów .

Ka Dalekim W schod zie

H ukdsn ( A P ) W obec nastroju pełnego 
trw ogi w Maudżuryi Południowej, w  związku 

e wzmocnionym i uchem monarcbistyczDym 
craz szeroką a g iu c y ą  antypaństw ow ą party i 
cacyon alistyczn ej, 20-t dyw izya przeznaczona 
zoatała do ochrony kolei pekiński -mukdeńskiej.

Urga (AP.) N arad* dostojników m ongol­
skich w ypowiedziała się ogromną większością 
g łosów  za zupełną niezależnością M ongolii od 
R osyi i Chin.

rr.ukdati (AP) T -w o  kolei południowo- 
mat(l.'ursk?ej ze ruszystkiemi przeds:ębiorstwami 
poddano japońskiemu ministeryum kolonii.

K a ry  prasow e-

P etersb u rg  (AP). Petersburska iz ia  sądo­
w a skazała redaktora „R ieczi*, Elkiną, na 
grzyw nę w w ysokości so o  r b , wskutek oskar­
żenia przez byłego p rezjdsn ta  miasta K ijow a, 
P rocen tc za umieszczenie depeszy, glorzącej, 
iż Procrnko skom prom itowany został wskutek 
rew izyi, dokonanej na rozkaz N eudbtrdta w 
w b u rze  kijowskiego przedstawiciela firmy 
„Lilpop*.

P etsrsburg (AP). Redaktora gazety „D k ń * 
skazano na 5>o rb. grzyw ien za artykuły w 
Nr. n o :  „Petersburg, d 26 kw ietnia*, „M ały 
feljeton. Metamorfoza O widyusza* craz „L ist 
do prof. Paw łow a*.

S p ra w y  fin landzkie.

Petersburg (AP). Sąd okręgow y skazał 
burmistrza i ratnmnów m agistratu taw astgus- 
kiego na 6 miaclęcy twierdzy, za p izjciw d zia- 
łanie wprowadzeniu praw a o rów noupraw nie­
niu rosyan w Finlandyt.

Httlsingfors (AP.) D yrektora banku w 
Tam etfors.e Idmana. skazano na uwięzienie 
w domu poprawczym  na lat 10.

N id u życii. na kom erze-

O desa (AP). W  związku z w ykrytem i na 
komorze celnej nadużęciami areszlow any został 
etspedytor kom ory— Fichtenholz do czasu w nie­
sienia kaucyi w sumie 30,000 rb.

Z kom isyi.

Putersburg (AP). K omisya do reform są­
dow ych rozpoczęła badanie projektu o wpro­
wadzenie w życie praw a o sądzie miejscowym. 
A rtykuły, które zostały rozw utone, przyjęto w 
redfcicyi rządew ej. Kom isya zgodziła s:ę na 
zachowanie w gu&erniacn, w klO/ych w prow a­
dzony zostanie sąd m iejscowy, naczelników  
ziemskich oraz w yraził* życzenie, ażeby p rrw o 
z du. 15 czerw ca 19 2 reku o przekształceniu
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sądu miej^cc-rego zostało wprowadzone w  46 
guberni .rh  R , syi Europejskiej i okręgu doń- 
stim  nie pńźąit-j aniżeli d. 1 stycznia 19 17  r 
przy niez* łcczu*ui alepszeoiu E ateryaln ego po­
łożenia sędziów miejskich.

Konfiskaty.
Potortjburg (AP). Został skonfiskowany 

numer 134 „Russk, M alwy* za urtykuł .O ch ro  
na W ołgi*.

fctGSk.va (AP). Skonfiskow ano Ks 97 
„R ussk Sfow a* i pociągnięto redaktora do od- 
pow i:działności sadowej za artykuł: .C io s  dla 
M oskw y*.

Konkurs.
Pfctsrsburg (AP). Ministerstwo w ojny or­

ganizuje w cztrw cu w Petersburgu konkurs 
aparatów  lotniczych, przystosow anych do po- 
trz*b w ojennych. Na m g ro d y  asygnow ano 5 °  
tys, rb.

Awaiitjrriiczy oficerowie.
Petersburg (AP) 2 oficerowie w centrum 

miasta zaczepiali przechodzące kobiety. R o z­
drażniony niepowodzeniom jeden z nich pde- 
rzył ODnażoną szablą jedną z pań, Masłową. 
Z  trudnością udało u.ę aresztować oficerów 
i (d-taw ić dc kom enfantu y.

Różne.
P etersbu rg  (AP). O głoszony został w y ­

dany przez m inisterstwo finansów rozkaz N aj­
w yższy o emisyi przez bank włościański 4 ej 
seryi 41/1-procenlowych obligacyi na sumę 
100 raił. rb.

F etarsburg (AP). Lotnik w ojskow y, p o ­
rucznik ModracO, który dokonał we czwartek 
wzlotu z Gatc2yna do Petersburga, powrócił 
wczoraj aeroplanem na aerodrom gatczyóskj 
W  czasie wzlotu lot iik osiągnął w ysokość 1,000 
m etrów. ,

Petersburg, (AP). G łów n y zarząd poczt 
i telegrafów  wniósł do Dum y projekt p od ­
w yższenia pcusyi urzędników poczt i tele­
grafów .

Berlin (A?). K olejow e biuro inform acyj­
ne kupiectwa berlińskiego przyjęło ctl stużb.ę 
urzędnika, m ów iącego po rosyjsku, specyalistę 
w kw estyach taryfow ych, dla dostarczania da­
nych, dotyczących rosyjskich taryf kolejow ych 
przy komunikacyi pasażerskiej i tow arowej.

G ie łd a  R e t c r i b u p a k a .
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Usposobienie z waloram i spokojne, ale sta­
łe; z papieram i dywidendowym i na początku mo- 
Cne, w  daljrym  Ciągu z niektórymi słabsze, ku k o j­
cow i giełdy zw iększył Się popyt na akćye ryblnskie 
i władykaukaskie; z prem iówkam i 3-ej em isyi zniż­
kowe.

d l E Ł D A  Z B O Ż O W A .

(Telegram  specyalny).
Czy stopo!.— Usposobienie słabsze. Żyta suche 

w  nat. n 6 jit8  zoł. —  69—71 kop.; ow ies suchy 
w  nat. 70172 zoł. —  s8--6o kop.; -Bąka ż>tnia —  
7.25 kop.; gryka —  80—82 k o p ; groch m łynkowany 
80— 82 kop.

F.ybińsk. —  Usposobienie Spokojne. Pszenica 
roś.:— j? rb.; żyto w  cat. 118 zoł.— 7.20 kop.; owies 
zw yczajny nadw ołłański —  510 kop.; kam ski— 470 
kop ; kasta gryczana — i t .30 kop; groch p a ste w o y- 
9.50 k o p ; mąka żytnia nadwołzańska— 8.50 kop., 
ki.msk.i- 780 W io — 8 rb.

Odesa.— Pszenica t>lka —  118  kop.;"żyto— 87 
kop.; owies zw yczajn y— 98 kop.; jęczm ień pasrev.'ny 
— 79 kop ; kukurydza -76 kop.

ketersburg [Holenderska). Usposobienie spo­
kojne. Pszenica sam arka— 1 2 7 — 128 kop.; żyto w  nat. 
i*7  irąłi-84 kop.; ow ies n adw nłżsniski-82-84 kop; 
w iacki— 82 84 kop.; zatnoaliewski — 89—91 kop.; 
groch pastew ny— 1 r b ; kasza gryczana— 1,16 kop.

Z  -ostatniej c n « :i i .
fO d ^ h o r m p w le r tió w  w ła s n y cft < Age>n'yi 

P ew łubuw rie)).

Ewakuacja Skutari.
C s t y r . l a  (W/.). P o n ie w aż n iebaw em  sk o ń ­

czy s!ę e w a k u a c ji ,  S k u ta n  w e  środę będzie

nddane prz»dsU wicidom  m ocarstiA ’. obssdtcn e 
w ijskicm  mięci tynarodc w cm.

Pożar Skutarl-
C t/ łlla  (Wł.). Aresztow ano w 

albsńczyków, podejrzanych o podpal 
ru W ielu żołnierzy podczas gaszenia 
stzlo poparzonych,

M ocarstw a a T urcya.

W iedeń (Wł.). ,S u js l łv js c h t  C jrrespond.* 
pisze, że R osya w yw iera nacisk w K onstanty­
nopoli?. aby rząd turecki domagał się utwór®  
oia Albanii autononicznej pod zw ierzchniew em  
T u rcyi oraz m ianowania księcia tureckiego na 
tron albański. O a  zachowania się Turcyi zale­
ży stanowisko mocarstw trój porożu mienia w 
rokowaniach pokojowych, oraz u jzielenie T u r­
cy i pożyczki.

W iedeń (W ł)  P ółurzęiow e koła w iedeń­
s k i  twierdzą, że ambasadorowie aus.ryacsi 
i wioski w Konstantynopolu otrzym ali zapew ­
nienie w ie& icgo wezyr», że rząd turecki za­
chow yw ać s ę  będzie przyjaźnie względem żą ­
dań W ioch i  A ustryi

Pr: e w c ż e a  e w ojsk-

Konstantynopol (W ł.) Rząd układa »:ę  
z okrętami rreckim i 0 przewóz wojsk Dżawi- 
dt. beya i Essada-bższy z Albanii do A zyi 
Mniejszej.

Notnlnacya arcyb iskup a w a r s z a w s k ir g o .

Warszawa (Wł.). W czoraj, według do­
niesienia Jcorespon lenta .  Kuryera W arszaw ­
skiego* 7. Rzym u, papież podpiaał Donnaac;,ę 
na arcybiskupa w arszaw skiego ks Aleksandra 
Kakow skiego. Bulla wystana zostanie nieba­
wem zw ykłą drogą do Petersbjrga.

Hojiia uf ra.
Warszawa (Wł.). D oktorow a Bronisła­

wa Paw tow a z Grabow skich Sierngowsko zapi­
sana 50 (ys. warszawskiemu T -w u  lelrarskkmu. 
Odsetki przeznaczone są na pomoce murkowe 
polakom pracującym  w dziedzinie biłfrogii i 
m edycyny doświadczalnej.

Z jszd  k?hitłt.

Kraków  (Wł.). W ieczorem  rozpoczął isię 
zjazd kobiet, które przybyły licznie z K rólest­
wa i z Poznańskiego.

.H eichsp ost* w  obronie nared.-dem okratów .

W iedeń (W ł.). gReichspost* zam'eśzc.za 
list, który, wykazując m ożliwość przejścia 
naród.-demokratów członków K oła Polski* go 
do obstrukcji, ostrzega, aby stronnictwa tego 
nie d oprowadzono do rozpaczy.

f  s4i>ól Manuel.
Btirlln (Wł i. Eks króla pc-riugab-siegi 

Manuela nie zaproszono na w e;ele córki ce 
carskiej, ponfew tż rrąd Dcrtugalski do« iódl, iż 
Manuel uczestniczy! w  ostatnim buncie prze- 
ciwrządowym  w Portugalii.

K ^t is tro fa  na mprzui

Londyn (Wl.). Z  B a tiw ii na w yspję Js- 
wie donoszą, że pod Tandzong-Priok zatoną) 
wśród skał parowiec holex,deiski. 80 osób u- 
tonęło, 43 ocalono, 17 zginęło bez wieści.

Kore3pondencye z W a rsza w y .

P stsrsb lirg  iWł.). .R u ssk . Mołwa* daje 
początek szeregu korespondencji z W arszaw y, 
w celu obznajinienia społeczeństwa rosyjskiego 
z nastrojami polskiąii. Autor korespondeocyi—  
polak, charakteryzuje rozdrażnienie, panujące 
W społeczeństwie ptlskiem , w yw ołane polityką 
tnitjńcową oraz walką z innemi narodowości 1- 
mi: rusinami, żjpdim, i litwinami, wrogaoii p j-  
laków', Iftórzy szukają poparcia u rządu i znrj- 
(iują takowe- W  końcu autor pcdkreślą nader 
negatyw ny jpps^ nęi polaków względem redak- 
ęyi projektu samorządu miejskiego w K ró ­
lestwie, przejętej przez R adę Państwa.

• , Rus. M ołw a? cytuje artykuł .T e m p s a *
0 sprawach polskich i dodaje, iż zaślepienie 
polityczne rzekomych patryotów  z R ady Pań­
stw a j o t  ha rękę okrajaym elementom gęlicyj- 
eufm, .go tow ym  do zw iązania losu polaków 
z potćodzeniami polityki zewnętrznej Austryi.

D areczn y oWad.

Fftttrsburg (W ł). Odbył się doroczny 
obiad byłych posłów do 1 ej D jm r. Obecni 
byli posłowie polscy Parczewski, H irusew icz
1 Jaroński

P ro jek t u s ta w y  p r m w e j .

Petersburg ( W l). Rząd wniesie projekt 
ustaw y prasowej przed d. 5 m rja. Nacyonaiiści 
wskazują, iż projekt pow yższy bardiu podobny 
jest do szulginow skięgo.

W y a lą p te r ie  Sezon ow a.

Petersburg (Wł.). Sazonow  ^wystąpi w 
Damie d. 8 maja.

Z kom fsyf.

Petersburg (W ł.) K o m isy a  b udżetow a ukoń • 
ezyłi* ro zw aża n ie  p o szcze g ó ln ych  prelim in arzy  
budżetowych.

Pbtersóurg (W ł.) K o m isja  budżetowa 
uchyliła ponow ny projekt asygaow ania surn 
kursom wostarg jwskim.

WyalaMe 6e’Lassyggfi.
PetefSbliriJ ( W ł ) G ’Brien dc L assy ’ego 

w ysłsno na rob J y  kolei amurskiej.

Dukćta Du.nyi
Petersburg (Wł.) N * wniosek psźlzicrn i- 

kowców, termin ob znaj mienia się ze sprawo- 
zd an em  budżetoaem  będzie zmniejszony z ó d 3 
3 dni. W obec tego da. 3 maja D m  rozpoci- 
nie dyskusyę w sprawie budżetu.

N a d e s ł a n e .

Sprawozdani* K^sewe . B r * ta k ] P o m a c y  S  P .  
P. K.* za rok 1912 — 13.

Rachunek dochodów i  wydatków.
DOCHODY:
Ssl^o na 1 marca 19 2 r. 1893 rb *3 kop., 

% za rok ubiegły 91 rb 58 k o p , składki członków 
355 rb. 97 kop., grzyw ny 4 rb 40 kop., ofiary 2Ć9 
rb 53 kop., na dcchód z balu zeszłał-oczne^o 45 rb. 
40 kop., zabawa nr wrotnisku 592 rb 60 k ę p ,"  bal 
techniczny 1194 rb. (U w ag-: w płynęło do kasy 
1194 r b , r_ia w płynąć 218 rb. —  razenr 1412 r b ), 
inne niestałe ńćchody 313 rb. 10 k e p , zwrócone 
nożyczki: a) przez byłych  Członków 721: rb., b) 
przez obecnych poż. terminowe 836 rb , spisano z 
rachunku pożyczek z powodu śm ierć’ 1x75 r b , su­
my przechodnie 41& rb. 20 kop, Razem 7877 rb. 
84 kop.

W Y D A TK U
Spisano na kapitał żelazny 246 rb. 98 koD, 

Spisano na kapitał stypendyalny 11 rb. 50 kop , 
spisano na rrCbunek Czytelni i b hlioteki 340 rb. 72 
'  op., spisano na rachunek czytelni i biblioteki ko 
ti.isjw y 33 rb. 98 kop., za korzystanie z biblioteki 
70 rb. 80 kop, w yd atk i kanczU ryjne i administra­
cyjne 72 rb. 18 ko”'?., wydatki nadzwyczajne 32 rb, 
60 kop,, pożyczki czło n kow  a) na w pis 2708 rb., 
b) inne 1459 rb. 70 kop. (Uwaga: pożyczki bezter­
minowe 3239 r b , pożycziii term inowe 928 rb., ra­
zem 4167 rb.), spisano na rachunek otooisty 29 r b , 
spisano na st^ tę z p«wodu śmierci dłużników 
1I75 sumy przechodnie 410 rb 20 kop. Ra*«*pi 
6661 rb 6 6  kop. SaM o na 1 marca 12,6 rb. 18 k.

Bilans zam knięcia na 1 m arca IDlÓ. r.
£ J A N  CZYNNY:
W  T -w ie „Samopomoc" 1752 rb. 99 kop., 

gotówką 1696 rb. 76 kop., Blankiety wekslow e 1 rb. 
10 k o p , Macki 8 rb. 97 k o p , w eksle A  Z a k rzew ­
skiego 1078 rb. 73 k-,.p., w eksle Członków 22877 r b. 
" 1 koo., r a  racnuntu dłużników 436 rb. 35 kop. 
Razem 27S62 rń. ę i kop,

S T A N  BIER N Y:
Racnunek kapitału żelaznego ić8 zrb . 98 kop., 

rachunek kapitału Sty ptndyalnęgo 254 rb. 30 kop , 
racnunek czytelni j biblioteki 231 rb. 07 k o p , ra- 
chunei kap.tału obrotowego: a) do rozporządzenia 
<2j6 rb i 3 kop., bt na racbunau po; yczei 22887 
b. 70 kop,, rachunek Zakrzew skiego 1078 rb. 73 

kop., lachunek dłużników 436 rb. 3 ; kup., rachu- 
nes w ierzycieli 77 rb. Raze^a 2786: rb. 51 kop.

Prezes: W . Bajer. Sekre.ar2: Jan UbySz
Skarbnik: Józef Rogowski. Członkow ie komisy! re­
wizyjnej: Tadeusz Dąbrowtki, Tadeusz Gxrt kowsui, 
Karol Szania wski.

mef~* »•

Tania Kuchnia
K O U  KOMF.T POLEM —
F u f l d u k l e j 3 « * k a  Hf  2 3 ,
■ ■ • w  a  riw idrińou. ■ '

Z ałożo ra  w  Calu, by. 
żBłndżież ucząca się 
i ladzie praCy, nie m a­
jący  Czasu na p row a­
dzenie kuchu: w domu, 
mogli być pewni, iż 
dostają jedzenie staran­
nie przygotow ane na 
mtiśłe . po cenie kosztu.

SflENU
I.

Zupa szczaw iow a.
R osrł
Pierożki

II. 7574 
Flaki —  R jsb ce rf
Sz tc lo  po w ęgiersku 
Bitki po w iedeńska 
r is ro żk i z se ra  smaż. ze śmlet.

\h.
Kartofie. Wakaron S ałata.

.Cały c b :ad 3 3  k., pół obiadu 
£ 0 . Cały obia t w  nhou-mencie 

miesięcznym ii rb. SO k.

7 klasowa z Jl 4 h f i m ) A 7 t i t r m  v  W arn ?iw ie u w ,  
wydzia-eo n ^ r O n O M l l u Z d y l l l  PoL.a 36 J, w ł. E g ­
zaminy wstępne od 1 4 raaja do 15 czerw ca cc. w torek i śro­
dę i 26 sierpnia n. st. Na w ydzia4 agronomiczny przyjm uje 
się bez egzam inu ucznió w, pa Skonnżeniu 4 kl. szkół średnich 
Język angielski i łacina dla życzących Popis 20 Czerwca 
L ekcye rozpoczną się 23 sierpniu u. st Program  n? żą lunte

C i e c h o c i ń s k i  Z a k ł a d  K ą p i e l o w o - Z d r o j a w y
powiat Nieszaw ak i, gub. W arszawska; 

jest otwarty od dnia 8 (21) maja do dnia 8 (21) września Włącznie.
W ody Ciechocińskie fu r it r - fc i-o w o -s ło n *  szczególniej są pożyteczn": w  ciernie-' 
niaćb: skrofulicznych teim atycznych i artretycznych, cliorcbach kobiecych
i nerwowych, przew lekłych zapalońiach kości, okostri" 1 s vaw ćw , w adliw ej lub 
zwolnionej priemfanie materyi, otyłości, chronicznych chorobach skórnych, p ;ze- 
w lekłycb  uatarach górnego odcinka dróg oddecho^yrh, niektórych cierpieniach 

żcłądkowo-kiszkowycli, chorobie angielskiej i wielu Innych.
Zakład  pa&ada -11 źródeł z rozm aita koncentracye. solanki od G*«s do Vąg (ąrM  
zyjskie 8 do picia zaw ierające 1,23 jtdnostek eaidincyi ntdtoaktywnej), W  C ie­
chocinku raotna przyjm ować kapitte: solankowe, tiorbwmó?ve, Kwasotzęglowe, 
elektryczne, świetlne, pow iU rzne, łaźnie, tu szim ttf inh^l icye, oraz zabiegi 
hydiopatyczne. W  W arszaw ie, przy u l.cy Hr. B e-ga Ni Z, otwarty sklep dli 
dfiaiicznę.i sprzedaży gazowanej solanki ćo  picia (Utccho iiiiki Kłssingen), craz 
Ico n iezeg o  szlamu, ługu i borowiny, służących do przyrządza-la w  domu s . li­
cznych Ciechocińskich kąpieli. 9151

P i e r w s z a  w  k r a j u  S p t o y n l a a  F ^ b r y k s

K ó T  a W e r  i w

HB i S«*ka

ST0KHAłł
z n a k o m i t a  i p ^ ż y l a c z s a  

N O W O Ś Ć

,&S wiejsliiago gs.^DdarsJffa-

S z c z i g i ł y  n a  i ą d i s i e .

CL'V»VNY AGENT

Ant. TIU F1EKC21JEW
R ostow a n a d  D . 91YJ

Pocztow y zau itk  30 d. w ł.

K sr sz a w a  Ł a cb a  II, t t l  82<93. ź£arxatfi S ło ta  23 . telw 212-80.
* Polecam y w ozy bclejne, saskie, pólt. raczne i koła no w ozów  i pojazdów znane już od łat k lkunastu ze Swej 

rzeczyw istej tpwałośui i róiynoczeasie zawiadamiamy, że sprow adziw szy zaow u ,̂w tym roku -sta.niej kenstruk- 
cyi specyak.e ma»zyay dr. wyj obu kół, przy z as osuwaniu których p-ac 1 ręćzaa jzst wykluczona, jesteśm y 
tesss samem b iz konkurencji i w szelkie zk ecu ia  w ykonyw am y obecnie w  ornaćzonym terminie. Zwraowr-y 

juw agę Sz. 1. t ctów, że kużde koło nas:e nosi na piaście stempel marki fabrycznej. Na żądanie w ys iłj  się 
i cenniki gratis i franko, l i w a g a .  Prosim y o łaskaw e obejrzenie naszych w yrobów  na w ystaw ie kijowskiej.

:-M t 3 .11 WPąl •

p O T R Z - f i l i l  B « Ł h * lte p  1 ruiy

0 ih l i f i łn L " J  r ^ m b ł n i l r f t U f  **a n* celu zobrazowanie życia polskiego i litewskiego vr przeszłości opc-
O i U I l j t  l u j  p C S łU l^ illlrtU ff w iedziantgo przez św iadków  naoCznyCn.

SiófiutjKa pamiątaików obejtale obszar Całej dawnej RżeCzypospolłtcj Polskiej.

Biofiotdża psmięfai&ów

Bibiieteka pamiętników
ja!co wydawnictwo peryrt<iycznc w yche.izi raz na m lesiąCw  forjwaCie książ 

-J >J. .w . JlłU  ^*3 I ł i i j t l l lm U łf  kowyrn, objętości 200 —250 str. druku z licznym i portretami i ilustracyaml.

Biblioteka pamiętników

Bibiioioka pamiętników

U' ■ -722k)r-'

|/ o n d y e  f i  na lato p ośi. osnbs z 
w yższ. . w yksz, (spac. h lst, lit. 

j. t>ow s ż )  znsj. f r . niem., au?., 
■vqs. I \vy.*W muz. Sw iótoslaw ska 9 
Uf. 10 M. Fdltańska lub, w  reJakewi 
..Dziennika". 8967
ł b n d j r a y l  i u  la to  n a  wsi, poszuku- 
| e  pauuzyc  e lk a  m uzyki, m ~że ta k ie  
p rzygcdow ac z kia'*, p rzedm io iów  do  
itl»S siższych. Warunki skrorrn -. 
K ijów , DmitrowSŁa N r 23 -a. 18 ^ .162

Z p o j r o d u  w f ja z t f  a do sprzeda­
nia handel w in w  Centrum rńia- 

sta W  -Wasylkowska 18 m -2? 9099

■ i a n d y c y i  n ń  l a ł t r
aa w gi,w  ncyw at. domu, poszukuje 
student pfilitecb., doświadczony pe- 
i a g o j . W śrumd sk rom ne. K ijćw , 
Dinltrowska 2 ’. m. 18. 9112

B e l o ‘ k»katkjal*.> teoretycznie 1
p r  .'yeztiiu obeznL.'y z g o s p c  

dais\w ęri ro ln ’m, z kilkunastoiet/ńą 
praktyką poszukuje posady na letnie 
miesiące. W ym agania skromne. Ł a s­
k aw e plerty przvjmuj«: R.yszc^ów ,
kijowska gub,- Prycki, Czarnowski.

, 9127

da czytelnikom  pełny wizerunek eza-sów i ludzi w  oświetleniu ^działaczy 
odmiennych stronnictw i różnych poglądów .

każdy pamiętnik opracowany będzie przez jednego z najwybitniejszych his­
toryków  i uczonych polskich i opatrzony treściw ą przedm ową.

row.-ny F o n sa ijn iiz  hi^eoim yi 
b . r r f z ,  c u r r ic u lu m  v it a e ,  k i ­
p ie  ś w ia d e c t w  tst. cic-d adr.: 

Kijó w. Kresz- 
czatyk  42 

9078
Biuro Ractt^e

maszvuy, matorv. 
lokor o > łe potn y  

szyny, arm jtu i,,, 
i u y ,  w ag m iki 1 >■ p. p o lrcan  i ku- 
[u  e. Kijów, K re ziZŁtyk 4 l nt. fil,

9 .u?

W A R U N K I P R Z E D P Ł A T Y : w K ijow ie rocz. rb. 8, półrocznie rb, 4, kwart 
b. 2; za gian ićą r»Cz. rb. 10, pół ocznie rb. 5, kw attalnie rb. 2 50.

d l a  p r e p i  t n e r a f ó r ć w  „ D z i e n n i k a  K ijo ta ra k ie flo ^ i [rocznie rb 7 
półrocznie ru. 3.50, kwartalnie rb. 1.75. . .

P ren u m eratę  przyjm ują: A d m in is tra c ja  „ B i b l i o t e k i  p a m i ę t n i k ó w " ,  W iln0, p rosp ek t S to  Jar­

sk i Nfi 2 8 , o ra z  A lm in is .ra c y a  „ D z ń e n n ś k a .  K i j o u i i k i e g o "  w  K ijo w ie , K r e sz c z a ty k  Ns 38
S s M e B ó ł j W )  p r o s p e k t  ma ż ą d a n i *  b e z p ł a t n i * .  5600

SLAWUTA
\V L uii j .cytn się dem u Kościelna 8

o ln ija u ji sis Im  b k l i
z piwnicami, zdatne na m agazyny 
lab  biura. L okale mogą być urzą-l 
d:or.e stosownie do żyCzsń w y n sj- ' 
m ającego dc jesieni tego roku. 9780

Rr z t j d o a -r o S n ik  znający Puchal- 
te iyę  s konom iczco gospadarCzą,

7. długoletn ą praktyną i pow ażrejai 
r^lerar-cyam. pism^nnenii i osotis- 
tem: p,.!ecu’ąCtmi poszukuje posady 
o i jo wiedn ej z uczyniatuetn fami- 

Znanym jesi w ydział han­
dlowy. przyjąibytu posadę k*-syrra 
v,- p.W  .ji.ym  tnaiatku. AdreS: W in ­
nica pedolsk. gub. Rusko P rzem y sł- 
Handl B in z . Kunisd Zieliński dla S.

9086

Klimatyczna Stacya Lić.ia
Z a k ł a d  K u m y s o w y  i W o- 

d o l i c r n ń c z y .
( S ł a c y a  H r ] - ' B r z ó s k o - K i j o w s k i s j ) .

Sto Ma izy, o lb iz jm ie  lasy lgflflRt, w szelkie urządzenia hydropatyćzne. 
Kue.unin ped dozorem lekarzy; internat, kąpiele w  Horyniu.
W szeiii e dr godności na miejscu.
Ceaw b ard zo  d o t t ę g n s .  S i c z s g ó ł « a d n r « t n ą  p a o z t p .  S e-  

{z u n  o d  2 8  w a j z  « o  14 y r s s ś n i z ,  K*| j  d a  s , : n t g i i  m ie j s o n .
A d itio w n c: D c . W ie r z b ic k i  w  S ł a j z u c i e .  L ekarze zakładuEH . 

l o b n y c k l ,  T .  D z i e r z b i e k i ,  3 .  T u z ,  I. W ^ gan ow rzik i. 9150

Jesienlą
ALBU3I U \  £ \A C  U .

Dla prenu neratoró w „D n ie n n ik a ^ K iio w fe k .”  po ceuie zmZouej

*  6 5  k o p a

Z w racać się należy da Admiiii*wtraoyi „O ziannlkc Kijuw- 
I pkiepo. 8 1 3 2 ^

Oegla ogniotrwała
w yższego gatun ł.ii fab ry k i „ i t m i e .  
o h ,*  ’ J .  U ta a z jy n a  g o tow a róż. 
nyrb ronu.arów . P rzy jm u ją  ohst: 
aralizy i cen. na żądenie. Adres- 
poczta W o ło d  irk» k ijow sk ie j guóer. 
,v. Łechaczyrfea, 448q

S e o in s t r a  l a .  iJ s z e z jfB S k !
■^'.-Żytomierska N f 6 5 m. 19 przyi- 
muje pryw at le robotyt 8751

I Ort AdtEinistrafjyi.
CM* . firaąwmie:. , P d »
rtka .ILJjnwśżitsKFi-* *abf*U  «• w t 
•rJUzffS' &k)pĄ »d*lelSzyćfc M j ń k  
jts leg ^ ó y ffe  w d u ś *  jiif.i,
•.inw, 1I4 1 yrySawż*

mi i 1 M u k l i s ł

F
■*:1 ).ta lyikp <r* I f *  pr«w*U(jr«

r J u
'os»a*

m m i  p o L S K i
P -ff Ftiritksa Kcn#2*B»3c».

i  tomy, 30 HuStraCyl Illulcza, dui.i 

fmSiki t «u

W id ii '71. C s ł  . d.U
„DaioaiBlka Kljawłkl s^»*l

—  » b .  I  kap. c a .  — ■
(w  widwbnęj wprętwic)

, =  Ukirm hikm  =

Rys hlstfcryćyny do połowy X V II w 

3 *

Sprawy leśne. w yrąb i
-1 j  -------------- k a rc /o w a-
ole Jasi), piow . w e w szysf, u rzęd ac f 
u k  widacya i zastaw  mająUów. Geo- 
męt-a t:*kz»tor W.-Frankowski. Pi- 
Cbsłowuska 9 tel, 25-80. 8911

Karlsted-IesM
Dom Polski

Mbrihlowakiej
wr w il l i  D u n z c r E d u a r d  KnollSŁrasse 
Nr )0((4, W A w a z y i k i l k a  H ę i tu .  
C ały rok otwarta. 8961

t t tu k s i  ’ S*fc* V)*
t w  *3UT««lrik):

:n jjkt^wimHii *» S y la ia j  z  m l i t z  

s iw o  1 « t p l t ł d a s i  k a tz U w  »i*c 
sy łh i

F fśn u z se ra tę  j ogłwBrenia du

„ S i a n i u ?

k**yjiwij0
• jv -

k s f f g a r .  i -  Z a w a d z k ie g o

89.3 ..
tcrw.-alKat-lodo-brooio-Szćzawy o

żelazi^te P eA » y i> n * <  ,  p o d
B o a k ą "  położońy w śród lasu szpilk ''sasajft
kowego, 50 pokoi, ogrzewanych sy- jŁ Ś r a S ' 
stwn«m ..Sirifci. dwuoletrowŁ sa la-lfe l?  tiifJA M yste tnam  „SirhiŁ", dw uo lę trow Ł  s a la - |  
k u ch n i. w zorow a, dye ta  Indyw idu- 
lizow ana  pod  n ad zo rem  lek a rza .

3 > a  iS s if ic i i m tO T łz ih ż y
Tpt»y:iiRt p rzy  penSyoaaCie „ p a d  
JŁ ath f*  B n a g ą 11 p rzy jm u je  d z ie ii 
sam e o l  cz te re le tn U b  O p iek*  1; 
k a rsk a  i w ychow aw cza, na żądać, 
nauk*, k o n * e r8 acy a , m uzyka, gitii-
nastvkf. S peóyalnóść: O dżyW i'ińie|
w ą tły ch  dzieci Rrosnury do n ab y ­
c ia  w  k sięgarn i Idz ikow sk iego . P rc - 
spek ty  p e n sy o n z 'u  i in te r ra m  grh tis 
w y sy ła  y /łasc ic ie lka  W o U łe rA w a .

Kijowski Zarz^fl 

Misjskl zawiada- 

roia:
H H B m h I S s s it t I  TAlc-
M M  hsm Rfirm iaskr:

1) Dnta 2 go maja 
w  komisyj zarządu 
Iłcytacya n« do-
stzv ę produk46~v 

./ kolńn aln ych  i
żywnościowych dla 

m iejskiego szpitala . A leks and f-óyai 
#kirgo na I tok. W srunkj [w  kan-
celaryi szpitali do g 'l pr południu
2) Dnia 3 maji_ w ^gmachu szpitaia 
Aieksrpdrow skiego Imytscya na 
sprjedaź różnych starych przedmio­
tów: n aczy jia  żelszp go (i em alio­
wanego, psłam anycb łóż :lę, części 
kóf z lanego żela w , i ur w od rcu go- 
w ych, starej bieiizr.y i itiaej stsrzyzny.

Dodaje słę do ogSinej w iadonoś-

! § 5 .  w  K y a w -  

skiego Zarządy Miojskig- 
gaigperasusKasy Miei- 
skibj Z T i ; ^  od ća, 
4  m ja  ils dn=a 2 w zg ś -
w|n r  J, ^rrminoMfe opU ty j 
wli* l i  Ui wyph-tjr przenieś to tir 
są a a  poniedziałki. 9 173

iPł« -.pooejiwfijc s ę . Wś«5.It-lęj
rooLty, w cha łuąeej w zakres 

ogrodnictwa, j«ko to: sporządzeń e 
p .a tó w , rakładanie o g rjd ó w , ub ie­
ran ia balkonów żywe.n! kwiatam i, 
kJ omby i w ogólt wszelkiej praęy, 
wfhod>ąc<“j w  zaUres fichu. Pesia- 
da chlubn* swiadzoswa m aże na 
wyjazd. O letty: ,D 2ienn'k Kijowski" 
W. B. dla ogrodnika. 9133

ij.-a  y jm t f j ę  dzieci nz pełne u>r.y- 
m .n ie, 1 dobra opieka od 6 lat. 

N owa DarmCit W pkiąloa  8 m. 3. 
W arunki w  Kijowie, P rorezna 18
m, 12   9116
P i e l ę g n i a r k a  doświadczona pó- 

szi..;uje pracy-, rrraie w yjeebsć. 
O bserw aforny z»ul. Nr 1 ra, 4. 9140

Do  ła tc C a u ii fotograficznego W . 
M ęćzyfsktego pc trzcb iu  ies re- 

tuszet ka polka ' 91314

B o s i - u k u j ą
■ dzieCKa.

niańki wo jednego 
W  -Podwalua 17 m. 5.

9154
p o s z u k u j ę  m ie jsca  n r
r  m ow-go gospodaistt 
kr-wieczyzną. R ckou en  
mów znaeych. Oferty; 
Kijowski" i,la H. K.

D u k o g i  uD sp rzddan  a ga tu t 40W 
W  fran cu sk ie  szczen ię ta . S te b n  
med. w y su w ie . F c n d u k le ^ w s l
2„L tn. 3 91,

j f u p i ę  iu f.t  "-zy  kolei. Adres: fi 
•V  Jów, W łodzim ierska 4 m
I rotas iwióz.

N idw o i b u n a w ca  f. jL -'

1W M  f
Kreszcz. 44, tel.414

o?rpmny wybór 
lo t o g n i  zagrar.,
sjfau6u*„PraB Ł
do gazów, wszc) 
kiego rodzaju nz- 
pojów doinoriytn 
s o» s-l. i m. 
s a y n k i  iro im m e 
<?o rohienia I®- 
• 'ó w . 9 i 59

H, afupo „Zv< |r ail W arszaw a,
W idok 5. N au czyće l uaiw ersylet 
niemiecka konwcrsaćya, 4 letnie 
świadectwo. N auczycielka franCusf a 
niemiecka kunwersacya, ntły.yi a 
wyższe, druga doskonały n:em :tcl i 
Er„nCuska Paryżank* „brevet“ dru­
ga dobra m uzyki1, świadectwa. N en - 
ka dobry sngielsni. P^eblsnka .')71-.t- 
nie świadectwo 7 9152

T t o n r y  na wsi ćP -w y n fjęc ia  »a la- 
4 *  ta ,  b ib  ko k c lt i ,  lasu, rzes i. 
Szczegóły: C udaów , W iszn iaw stti.
■ ^  -  9147

C p ę * e c lz $ i paTąjji 4 S  okuło 50u
^  d z ies ięc iu  d o b re j ziem? w  C zer- 
ksskim  oow iet ie , kyow sk ie j g u b ,  ,3 
ano rsiy  ud k o l t ;  i puk row n i Darnzo 
dPgoJrfe w au m b i. D atale listow nie: 
Ki|ów. pcste.resi-anie N.r 2411, 9U8

D o  s p r z e d a n i a
około  'it its /z ls ira i z d w ca ta  fróntznii, 
z dochodem  <io 40C0 rłr. vv rew irze  
P łask im  p r - y  Drait rw skim  zzu łku .
W iadb ton fć  szczegółow a: S to łyp i 
nowskft 31 m . 12. • 8W I

B k a f a *  0 <3 r t e Ł 3 w

P rzy jm u je  5484

p ien u m era ię  aa  „D ziennik K ijo w tk i 
K SIĘ G A R N IA  1 C Z Y T E L N IA

R .  B r o d o w i c z



Niedziela, cl *3  fewrtriia (11 tn*ja) >913 r. Kr 11 r D Z I E N N I K K I J O W S K I
iiwiLnUrn-M-iiTiiruriiinn w-ffirurnn

Ocet 
Lakiery

K f e E S Z C Z A T Y K  S R .  * '

wnąuK; k ^ łm m  m i s « $ ! M  m m ,  
P o w i ę t r a g i M  e f i ^ M f a t e i r y * ,

Składające p r ry  pom ocy 1 ro b o tn ik a .

i t t t e l d n ,  r r t » « t i » r  &
tułocarnie

f e r i .  S » f s k s

w o-u lep szoae. ekonom iczne i prawie

LołfamobfSrę, ■ lofcomwlywy d ro b n e  i ijo o rk ', 
p a ro w e  zbożow e i ko n iczy n o w e.

H u g i, s ie \/n ik i r?:ę-ło we i wie* 
lor. ę tjnw e p itln ik i i p rze ry w a­

cze d o  buriików  i zboża.
M oto ry  nafto ts'e s ta le  i  lokom obile no -

bez drenu.
W iró w k i ah- 

git-lskie do
w M c t Ifctwc do  a fy c ia , lekkie w rafcliu, w y b o rn e  
w dziS łsnra , 'p ięknej fo rm y.

M łocarn ie  k o n n e , kie* 
ra fy , s ieczkarn ie  Dęb<i

I I *  A *  L i s t e r  te  © . « ;

nerwe.

C h e r ^ s f r i n  m aszyn y  żMiwne.

S a m u e l e m *  &  G - e  w alce m łyńskie.

,SiS l.“ f  B e n t t u » i j n ;  *„ if  & a ? t o -
f t £ s  \  R S b e r a .

Cieszące się uznaniem: Kkstyrpidory, 1'ukyw atory ,A tam a n ",

W ŁA SN E! FABRYKI.
p y  sta lo w e  etc.

Polska nnayazyn n aesyri g o s p a d a c a k ie h , wyr>«. 
*3*1rr m etafoM ych i cc stabi

K i j ó w .  K r e n z e s a *  
t y k  i ' :  4 5 .S t .  P o w r o z i i i s k i e g o

c trz y u a n e  “drezdeńsk ie

pokoi owe
i nm zynkido rcftlsnla

C ^ n y  f a b r y c z n a .

312

Zwożona w 1891 roku 
K i j o s i k a  T e o h n i c r n o - C h e m i c i ł f a  F a t r j k a

B .  K O N A R S K I E G O  R . S S
POLECA SW EGO WYROBU 

wr N A J W Y Ż S Z Y M  G A T li S I  d;

Folitura rodzaju
jTflrwJlŁ *S ńn bielizny ,łŁIH- T €> l l l s a  d y g o  KfSRJstn *
w płytkach, tnoaetkach i rozm. 

C . u n ik i  w y s y ł a j ą  a i ę  ń a  ż ą d a n i e .
Farbka do bielizny „1NDYGO KARMIN" w  p a tk a c h  sprzedaje 
się w e ws ys k irh  m agazynach JU R O TA TU . 52"g

w beczkach i tu  e l­
kach

sp ’ry tusew e do 
żelaza, drzewa, 

skóry, iitrg rabczne  i ii.ne.

Paittfty iłżieęinne
Kostyrmy, Suknie, Kcpelusze. 

w  wielkim  wyborze. 680

te t o - f lo s y js t a  ł # l & n .  Faftyka
G .  A H E M L E

W. W a s r lk a w s k a  2 0 .
Pr x - F ix i .

Bek: c lrln H k ii 
B r r ,  m o d y

S a r j  p i e j ® #  e  M ^ l i a n ą
t ż ą s s f lć  W S Z Ę D Z IE ! k ' df.C2 K A  2 0  Ł oP-
jPołhdr,iowo R osyjskie T -w o H andlu  T ow aram i A ptecznym i. 54'98

O b rzy m i w y b ó r
n a jn o w . d e s e n i

Gatunek b ;z  zarzutu. Stv. 
rach sw ary . CALA MIARA.. 
9041 H U R T O W O

:=£
CJ

F A B R Y C Z N Y  M A G A Z Y N  
P E T E f K M l R S K .  F A B H Y K I

J e r z y  R i k s
Kijów, Kre6zcz ii, teł. 28-91 
Żądajcie im w e kslązyi z p ró b ­
kami. Przesyłka bezpłatnie, 
i D E T A L t C z i i i : .

Pierwszo 
TzęiUa

1’p r a o a w . d i  s t r a j d  u
i i ła le c ik ia jf t ih

Mistrzyni cechu MobkłeWSk. "i członkini

‘ T"""' J ‘WOTUM
n s k i t i ń

J .  k K w o w s & i e j

W  > m a g a r ; n .  m o i ł f i y o b

D o r n a
H ć r n d l

b l . a r # t e j r c H t o w a r ó w

.Er.y.i.M.LepejkciS ks

K rtszC tatyk N-r 40. tel. 26-65/  F ilia Lw owska (Targ  S te n y )  Ń r 4. teł. 22 42

mim m
C e n y  s u f B t « r , i r ° i

na suzołi Ifllisi.

stałe. 7022

' i
PRACOW NIA ,, 8380

S u k i ę i t )  ® l  r.T “ 5 f c  i  F i i ł e i *
K R A W C A  S F E C Y A L łS T Y

1 . Adamcz
R r e a z e n a t y k  A9 £ 7  m . tS  1 , p ń d i t A r . t a .

Głowna Afsntara na gub kijowską i pot- 
tawsfią T-wa Ubezpieczeń Wzajemr.ych
za *e w ć-w  od grad obicia  zn ajduje s 'e  w  m. K i j o i . i t e ,  SĄ C IóotP  ■
j i w s k a  N r  I ,  t w l e f .  Ń r  1 1 * 5 9  i p rz y jm u /: u a  ubezpieczę
n ie  od g rad o b ic ia : w szelk iego  ro d za ju  ckopow jznę, paszę , zboża, 
s trączk o w e, o leiste , w łó in is te  i t p. ro ś lin y  9 13 1

O t ^ m u n f  w>w% tr& M pM ri
■IwetogStowg W 'IrMcdiWt

Z Y 8M W S T * G IW E R A
|ws« n * ł| ia * y $ A o «4  laJliwcyM ki « i p a n i a t ^ i  - p a * .  »> 1

W-RYszt

P a ry sk ie j 
A ^ d e m U

K ijó w , M . - Ż y t o m h r s k a  JA Sto. 8182
Nauczanie pod osobistym kierunkiem  podług systemu na­
grodzonego złotym i m edalam i] /.licznym i dyplom am i hono­
row ym i na paryskiej i in. w ystaw ach. Po skończeniu Szkc- 
ła w ydaje dyplom y n a ip ra w o  o tw arcia p r aCowai i szkół 
Na egzam iny p rzy jeżdżają eksperc i cechu Moskiewski* g* 
Kapis uczenie o o d d a a a i r .  P rog ram  w vsyła się bezpłatnie

STniM fflSPflWWOM

p f ? D S X K U
A . T E J D l - f l

6874

D O  S F R S L _ _ .............
A i i t O M d b nw m ajątku Mytcik w  pod. gfc V|4ł»<f * u o  jfa BsaSS Dełauiisy B ślle  VHh 

i;ub. 4- w io tsty  od dr. żel. 45 gjj Q.r;j0 m iejsco­
wy w zupę), porząd z przyrząd, i zapadów. Czi;Scj.*mi. Tam  też, kłiisak- 
tilacz, stadn>ny M. E, Feodcsin, s ia ra , 6 w e rsz k , 7 lat. Ogier 8-mto letai, 
^adn . hr. BraniCRngo 5-cio wersah. i k 'acz legitym ow ana gaiada, w ierz­
chowa, n jezdżcra pod dam skie siodło, 8 ja t 5 v ,erjzk  A dresow ać: maja 
tek Mytnik po*, gub poczta C hm ieki^, ćarżądzafjąćemu majWciena. 9123

może żiemi
w  n a j l e p s z e j  m i c > o c T . . i i .  . Y i l n a  „ Z w i e r z y n i e c 11
'Miejscowości ladea i zdrowa: stary Tas so=r uAry, W in a. C e n y  h ik ł t f e ,— 
w a e iu n k f d o g o d n e ,  -  p»**łarrt^«.*-a w y p ł a t y .  W yjątkow o w ygodne 
i tanie działki nad rzeką. Rozm ary dziatek w edług źyczeijfa jjhbjywfców. 
?wr--cać sit; do biura pośr. —  sprzed, działek WILNO. M « r « y B i e e  
iii. Giedym lpowska 32 łróg Sosnowęj) Telefon Nr 40 .    490i;

:: ?i*.WET DESZCZ ::

N1€  P 0 T RAPI Z A c m r ć  

::  B L A S K U  O B U W I A  ::  

O C Z Y S Z C Z O N E G O  

Z N A K O M IT Ą  P A S T Ą

ONLY
ŻĄDAĆ WfZLDZIEI

IB II
SZYDEŁKOWE

W nailapszym gatunku damskie 
pończocliy, w j kbwie pół tuziia;

P
CchrCkL

rzyjm uję r s b i ł j  w ar  
s t a a s t i c h  wolccią|z<ri w 
nsipowict -znych, a tik  te 

k im iizacy i, fontan, pomp 
nwego *ysteniu R eprezen­
tanci E. Ku-opatdzyk i J 

S jf jow ska Nr 13 1?
.9975

Dla czego Marynarze 
odznaczają sią tak w y- 

Jm nem  zdrowiem

Krcsżczatyk 22 w  podwórzu,

•PRZYJMUJE NAJROZMAITSZErzeczy Mi i im4 
ds p r z e c h o w a n a .

pBSUMtSIl I KiiRtMSre 

6 .  8 ® I 6 « . $ r Ą
‘E ? t i4i'*ozwlyfe M .

Otrrym'and w  w tclkii* w ybaurp 
'rnrraaite płótna, bielizni; 'łtołową, 
pończochy, skarpet., prześcieradła. 
jo t . bieliznę ską. towar* ba 
wdłeifche i w it le  ih. przeJaaiotńY. 
Ceny zawsze stałe 1 c iższt od 
wszystkich w  Kijowie. s> esesu pro­
szę *!e osobiście prze) o issń. a*6s

tr.ejj AM Kttasiki
ordynuje

w B A D  E L 8T E R  I
w  K r ó j E S t w i e  S a s k . e . B  

w i l i a  „ A p o l l o "  p r z y  K u r b a u z i e .

używ ane i nowe, sty­
low e i zwyczajne, 
bronzy i porcelanft- 
obrazy, graw iury. dy­
wany, pertyery , f i­
ranki i najrozmaitsze 
inne rzeczy do u r ią  
dzenia pokojowego

uantblowa- 
i ; e  b a ­
w ia ln i ,
stj n.aSPii,

J a d a ln i  
g a b in e t .

W  w ls lk im  w y b o rz e  i

Ceny niskie
n r .  TAÎ ACZNIKA

W  rW asylsew ska 27, tel. 15-3,8

7  k . śledzie 7  k .
K*6lew skie św ieżego pwowu « b  
łosolor.e, o delikat. smaku, 7  k 
sztuk*. S4a*azvn W a a re k in ^ ,
W W *sv1Vojg '8 tel 36-lR 18R3

m ii i i i -  - —  i ------------

SSL
RfóUtłi juzJy m & ,

K c l .  F d ł i * Z a c h o d .  

o d  d .  1 8  k w r ie t t i  i a  1 9 1 3 1*.

* n r  o  ile sn: 
m m  a;jSiit rbatv;e
IJ l r n m  n a  nhir.j

Młody Marynarz.

^ lsH » 0  'f & y  z .a  C ł u .n o w y  w szelkiego rodzaju V
c n łu t i io  } rzadfcie °kazy* taha-
IST. y i n l o  kierki, em alię, srebro, 
a e b li, b ro rzy , porcelanę, sztychy, 

m iniatury i t. ip , j-Ato też

PM f*. t r y ła n ty  i d r s g ie

“ L»eryp l a t ś . n , o : w ^
sztuki platyny, złoto i sreb ro  według' 

kursu.
O fe e iliań ie  i ltr En  - m a o y e  fc*z«
0t £ in i e .  Z t u r i i i ^ ć  ś l ę  'Ith fó S i-  

n i e  i o s o b i ś c i e .

X  iiiilllnr
iśijów, Krcszczczatyk N; 23. teł. 3-86| 

F irm a istniej* od 18‘.8 r.

W y ja id o ^ y Bucfialtąr
R i l A H a k f ś  A dJiiiiisanlfciŃ SK i!
D l l u l  « .i  .d  St poc.tow a P e * y  , 
a u c h a  gub. radom skiej, zestawia? 
bilanse roczne, zamowa<ii.a rachun 
zowość odnośnych m etod w  msjąt-J 
zacb, fabrykach, tartakach, Tow  po-s 
życzk. oszełęd  i t. p . instytucyach ] 
Spisijc i oszacowuje inw entarze1 
Tzit zawne. sprzedają?, i t. d, 5 * » - ' 
ć w o k i W ś n e .  Sporządzanie pla- 
uów, p rejtk tów , kosztorysów. Wozel- 
.itie spraw dzenia, rev.iiyV', inforraa- 
cye tlrządż. sieci te ltfon  i elek- 
iryCzn. lic staw a węgls., Cementu, 
smarów, maszyn, zboza i ect. P o -  
^p ted«?ct'« rn  u fa o lite . H o a ó r a -  
o y u m  o d  a m o w y -  854ó

■GS

T P TfGODKIK

Nk -walLft., %  ,-eh w ielkich fn-J 
usarh szdobide oprawianych, nagro­
dzona przr " Kasę aftltnewskiffiK®, •- 
oejm ująca kilka ty iięcy  artykułów  x 
ilustracyaatl 1 nutai«t, w  t»kresie 
polskich i litewskich dzie;6'v kultu­
ry, praw, obyCzam na odawego, śttuk 
l nauk, uibiroje*. I ubiorów, zabaw 
i flcr, m u-ykl i pieśni, nuMizmatyki 
l :tro f ra"J tvCh- pubbctnngo, rycer- 
tkieąo, foiDiCTC.ro, kościelnefo i ió- 
wse cklejo  z * Ciu wiek ów uble#{y cb, 
F o lr r C n lk  w  każdym domtu koniecz­
ny he z  w&truufcwwo

Najw
pislskiei, p r o tt im  'M d li  W t S S

zdąwCa prłę-łzj*4c

ner, tal pisze (w .ttibHolece War 
szswskiej ) o Kncyklopc tył G laaeri- 
„ k ó w n k  poiyteczneko, Ciekawe** 
i pouczające*® w yday ńictyca nie 
sposób p o n y s ’ * Znajdzie w  niew 
czytelnik fsSarbirC r^^ciy własnych, 
o których się Często Słyszy, a m ało 
w ie I nabierają te szczegóły nowe­
go barw ne*? zyitik i w sk-resza st- 
ząsąierzfchis płż.esrtajjc, i biją do 
nie, b lrski i słychsć jej ffosy"...

1*331

Lud Boży
Popularne pismo narodow o - katolickie

z  t r z e m a  d o d a t k a m i :
I, Nasza Wieś, II, Gazetka dla Dzieci 

i Ul, Nauka Wiary. = —

Thm gnawsiilMów „Ilziaisii liewsAlEgo",
za w a^ ia iacyc*  «ai«*łs w AaHuiBlstracyS pisma, coas zb»ob> do rb. 12 

X* praosylfei nocitow f, śoląr.zytf ńaleljf rk |

W y c h o d z i  o d  l a t  6 - c i i i  w  K i j o w i e .
W A R U N K I PK EN.UME 4A T Y  

Rocarniu . rft. 3 .— | P ó tr b csn in  i>b. i .5 0

M fe s  R a 'ak r yj I A te ln is tr js y i ,  K ijii#, K eśc le lsa »  i0 ,

Redaktor i Wy*liwra: X ŻirKOYrśKI

K A U C Y O N O W A N E  B IU R O

Komlsowo-Rckamends C)]n8

f .
Warszaw?, Chmielna Nq 25, 

telfYÓri 107 02

Bez kesztów pośrednictwa pra­
codawcom  ptleCa: Adm inistrato­
rów  rclnyeh, R ządców , Ekono- 
niówt ieśniczycti, Gorzelanycb, 
Piszrzc, K arbow ych, Ogrodni­
ków, MĆrodniczki, Buchalterów, 

KaŁyerów, Ki syerki. 
Pośrednie ty w  kupLie i sprzeda 
iy m ajątków i dzierżaw, lćkuje 
kao lały  i załatw ia w szelk ie  po­
średnictwa, 8995

Zżtbewtje p f* a j; z s u w a l i ,  że 
Sfjjik o^ ie  i  ryb zcy  w y g iz d -ią d o - 
łk cn tle  i zd roV c. O Y  pi zecie: 
żyją Tik morzu. bi:3ąc wy-t wiefli 
a a  w i^ ry , ngrze i t>% watry, a mir * 
ją obńaż6'ue pietsi; mimo teęo 
nikt nie jest mniej sk lorn y do za ­
palenia p.uc ani na katary, nad 
zw yczaj rzadko Słyszy się kaszlą­
cych. Pom iędzy nimi niema sła- 
bdwityf li na p irrti ani sflrtłfbltfi- 
P 6 *r.

D la czrc;o to? przyczyna tego 
jest zcisrą od najdawniejszych 
czasów. Po V s zy stlie  o A s y  Jekk- 
■ re Iłouiaczyńi ten fenomen tein, 
ic. n u ty  iż r/e w dychając śn ieży  
zapach smoły, kiórą śfhtki są 

pofńryte, za • 
bezpieczeni od 
cto ró b  piersi u- 
w ych.

Przecież k .ż-  
demu jtzt zna* 

ile s ni ~>* 
len ­

na na płuca i 
kanały odde­
chowe.

Najmniejsze przeziębienie jeżeli 
znniedba się, a o ł e z łatwością 

zamienić Się na z_paltnie Jiluc, 
a każde mu jest znanem jak jest 
trudno następnie 'wyleczyć się, 
zwłiSzcza zastarzały katar. D la ­
tego  nie można dostatecznie ra- 
d(ić chorym, afoy nie zaniechali 
używać śred tów  ieczpiczycb na- 
cychmmst po zjaw.eniu się; n a j­
lepszym ze środków i n ajtifm ym  
rfa to jest smoła.

ODfcni.-, kiedy dzięki sławnemu 
aptekarzowi Parysi'remu, Panu 
G uyct udało się w ynaleźć spesób 
przyrządzania smoły w  tfaklych 
okrągłych kaj sułkach nieprzedsta- 
w iających naim aiciszycti trudnoś­
ci w  zażyw aniu, można te K a ­
psułki srncłowe Guyota nabyw ać 
We Wszystkich f piei w sórzędrycii 
ap tik łcb .

W ystarczy  zużyw ać po 2 łub 3 
Kapsułki sm ołowe G uyota po każ­
dym jedzeniu, aby w krótkim cza­
sie uleczyć się zupełnie cd  cier­
pień rzywołanych przez n ajsiln iej­
sze 'źaztęliejpo,' a  m w e t od zap i- 
teuia płuc. B y w tją  n?w et wypa i-  
ki, że uzdrowienie nąstąpiłc u 0- 
sób u których już były rozwinię­
te w wysokim  stopnia suchoty, 
że zaś jsk  wiadom o amoła zapo­
biega rcaw ijaniu się lasecznikćw  
w płuc ich  i zabija fe szkodliwe 
mikroby, więc rzeczi; naluralną, 
Lt oura jest skuteczną.

NajHejszc prze; rębienie jeżeli 
się zaniedba z wielka łatwością 
zamienia się w zapalenie płuc. 
Dlatego należy ju ż  od ss*'ńego 
początku zaieesć cborym, aby w 
samym zarodku choroby zażyw ali 
kapsułki sm ołowe G ujota.

Kapsułki stnoTbwe Guyota p izy- 
rząd ? ają się ze sm oły ź  S p s e n  
S D ce~ a ln ych  zm ah^bh  
m e r s k i e m i ,  rosuącemi w 
Norweg.i, w ydouyw anej w  sposób 
szczególny w skazany przez same­
go w ynalazcę Guyota; w łaśnie te ­
mu n klejy  przypisać ten fakt, 
że tylko te jedyne są, co mają 
absełutne własności lecznicze; 
wszystkie zaś ihne podrabiania 
nie mają wcale tych aooroczyn- 
nych własności. Kapsułki G uyoia 
są zupełnie okrągłe, wielkcSci g ro­
chu i z rssjwięksra łatwością dają 
się polyksć zw łaszcza jcźełi się 
popije nieco wody; sprzedawane 
są we w szystki.ti pierwszorzęd­
nych a re k a c h .

W  razie gd yb y  proponow ane 
jak ekólwiekb ądź inne -podrobione 
kapsułki, mające podobieństwo do 
praw dziwych kapsułek G uyota —  
Palety ^ręcź O d m ó w i ć  p rzyję­
cia, q t f y *  t a i t y  « |iT T T ffefla- 
w ejr  Ł z u L a |j j  w t a * ł . e j  
k ó rz jf£ c i| a  a l t  iro8p*a 

y c h .
L o r i e c z i s i e  f r n M  w y "  

m a y a t  i  na toj
a b y  o trzy m sć  p raw tłz .w e  K apsułką 
sm o łow e G u y o t* , dia peW ności 
i dla uniknięcia pom yłk i n a le -

Kuryer Nr 1- I, II kl. Kijów Zmie 
’-zyr>k;., Odesa odch. godz. 9 iwiećz. 
irzych. g. 9 m 35 z rana.

Kuryur Nr 1 -r. I, 11, l i i  kl, Sarny 
Brześć W arszaw a — o4ch g. 10 m 
10 w., pizych. g 7 m. 20 z rana.

Kuryer k r 1 /;. II, 111 kl. Sarny,
W ilco, P etersburg  — odch. g. 9 ta 
20 z rana, przych. g. 9 m 42 wieC2,'

Pośpieszny N- 7 Ł  I, II, !T , kl 
Zm ierzyłiki. Ekateryncslaw . Sewa 
topoI, Mikołajów, Rostów, Eiizawet- 

?rt<d — odch. g. 7 m. 50 w., przych,, 
g. 10 rano.

Osobrwy Tłr 7 I, II, III 11. Ko- 
ziatyn, K ow el, Zdolbuaowo, Rudzi- 
wRIuW-, B rody -  odch. g. 7 m. 30 
w iecz, przych, g. 10 m. 48 rano.

Osobowy Nr 13. I, H, I'I, kl. Ko- 
tziyn, Kowel, Brześć, G rajewc — 

ndch. g 12 r» 25 w  nocy, przych. g 
n r  35 z rana.
0sobowv Nr U. I, II, III kl- Ko* 

óatyn, Guesa; Koźli ty", Humań: Ko-! 
i i a /  n, Zm ier^yuka — odch. g. 12 m 
50 w ,nocy, przych. g 6 m. 20 z.rana.i

Osobowy Nr 5 . I, 'I. ltl kl. Ko- 
datyn, Zm ierzynka, Odesa; Zm ie­
rzy ńL*, P odw ołociy rka (I, 11 , kl.);
'Zinierzynka, Ncwosiełića — 6dch. g
9 ro. 30 wiecz., przych. g. 8 m. 45 
t rana.

F oettow y Nr 3. I, II, U l ki. Ko-t 
ziatyn, O Jeua—odch. g. 9 r., przych..

9 m. 30 w iec:. :
Pocztowy^Nr 3je .'I, 1, III kj. Fa- 

tój ; Znamićnk^- E za te ryn o jłłw  - 
drh. ę 41 m. 30 w  nocy, p .zycn . 

g. 7 m. 55 z rana.
M ieszary Nr 21. I, U. I-l kl. Fa-i 

tftw, K ouatyn, Odesa — odch. g. 10 
-u. 50 i ano, przych. g. 6 m. 49 w.

Tsobowy Nr 23. I, II, 111 kl. Zna 
mienka, Ekąteryncsław , Chersoń — 
odch g. 1 l m. 20 rano. przych. g. Oj 
m. 30 wiećz.

Pocztowy Nr 3. I, II, I l i  kl. S ar­
ny, Kowel, Lublin. Jw anzród, W ar­
szawa — odch. g. 2 m. 40 pa poł. 
przych, 6 wiecz.

Osobowy Nr 9, J, II, III kl- S»rny 1 
Kowel, W arszaw a fot zez B r/e fć  I 
przez l wangród) — odch. g 12 m.^
10 w uocy , przych. g. 7 m. 10 z r«na

Mieszany wr 29. IV kl. Kastów’
Koziatyn—odeń. g, 9 m. 47 w iect. 
p rzych. g. 7 z rana.

Mieszany Nr 29 bis. IV kl. Fartów .
Koziatyn — odch. g. 10 m 20 wiecz.,
p riycb . g 12 m. n  po pot. , u w a z i;  n a  c ty k k ty  zna]-

J U S S S  " r " S .h F TS :

Hotel-Pensyonat
ItMHPliH!”

w  K i j o w i e  1824
Kuchnia wykwintna. Komfort no 
weczesny. Pokoje od i  rb. Obiady 
dla przychodzących fa&yfufcilk f«L 
l szc p itir*  *»,-ia. Telefon 38-33

Repraoiê wynsj. i 1gk. jazd̂
r.a rew ers eh 
i yBotuCyklet- 
kach, niklo- 
w acie, etn i
Iłowanie fa-

F. JANICMI s l r i S

g. 5 m. 50 z rana.

K o l .  M o s l r  -  K i j o w s k i  - .

M T o P o h e s k .

Pośpieszny Nr 2 . L U, IH k1 
Briar.sk. M oskw a-odch . g. 12 m. 30 
po poł;, przych. 5 po poł.

Pocztowy Nr 4 . I, II, IH kb B *‘ 
chmacz. Kursk, Moskwa — odch. g. 
12 m 05 w  nocy, przych. g. 5 na. 40; 
z rana.

Osobowy Nr 16. I, H  HI kl Ba- 
chmacz, K ursk — odch g. 1 po pul., 
przych. g 4 m. 29 F° P0^

Osobowy Nr 121 I, H, ifł kl- K^csk, 
W oroneż — odch. g. 6 ro. 55 wiecz,, 
p r r /c h  g. 9 m. 30 rano.

P iu r .o f .y  Nr 14. I H, HI l i  Ba- 
Cnmncz, Kitrsk, W o ro n eż— odch. g. 
10 m. 45 w iecz . przych. g. 7 7. ran*.

Poc2towy Nr 18. I, H. HI W- Ba 
chnaacz, Żlobin. Betersaurg — odc-ti. 
g. 7 in. 25 wiecz L  przyćh. g. 10 rn. 
40 rano.

Pncziowy Nr 4  p 1, H, HI kl. Kre- 
mcćczug, Połlaw a — u-lch. g 11 m. 
15 wiec?., przych, g. C m. *30 z rana

Towar.-osnb. Nr 6 p P-Otawa, Łc 
zowaja, M ineralne w--dy— t.dca. g. 8 
W iecz, p’* ’yćb g ."1*1 m. Tr) z rana

Pośpies-ny Nr 2u I, Ił, III kl, 
W arszaw a, KiióW, 1’alluw*, t h a i­
ków -odCh. g. .7 tu. 45 ?. rana, pf»y- 
Chodzi g 9 m. 40 wiećz.

dz wych Kupsułkach G uyota imię 
wynalazcy G u yct jest wydrukowa* 
ne małemi tłustemi czcionkami, 
a yodpis jego  jest umieszczony 
w trzech kolorach: lilijow ym , zie­
lonym i czerwonym  w poprzek 
etykiety, na której rów nież znaj­
duje się adres LaDo*-atoryum. —  
B o m  H a n d lo w y  L .  F rere, U lica  
Jacu b , 71° 1 9 , w  P a r y ż u .  O prócz 
tegó n a l-ż y  zapamiętać, że  P r a w ­
dziw e K a p s u łk i  G u y o ta  nic ną 
cza rn e tylko zu p e łn ie  b ia łe  i  że  
n a  k a żd e j K a p su łce z n a jd u je  się  
p od p is  G u y o t a.

Cena praw dziwych K apsułek 
Guyota jest i  rubel 25 kop. za 
f akon .

Leczenie s'ę kapsułkam i wypa- 
Ja m n i e j  n i i  5  k .  d iz ie n ®
n i e ,  dyją-'' pewność uzdrowienia.

K ip s n ik i sm ołow e G u y o ta  sp rz e ­
dają się we w szystk ich  p ierw szo- 
rzędnych aptekach i d ro g u e ry ac h .

C entralne Biuro
ftacłHHłkfltff

p i z e )  . .  , t k f i n i e  
ra n a s z y m  h .
Kijów, KreSzCratyk 
42. Tel. 28-04, 1149
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Mack-Corm;c!t. 
Akc. Tow Yentzki.

ł *
PK03EZHA 9 .

P olecajątw yroby powszechnie znanych fabryk:
>.fai7yny in iw -e , S zp agat wią 
7«!kow«. C/ęśc: zapasowe.

K iA ty ^ K j-ry . F łu gi. S :e ar­
niki. P aro w n ik i do p aszy .

Hofhenri &§chrantz.
r z y  owe, Prasy do s/btay. W ialnię.

Clayton & Shuttleworth, Jzg S F g g .
w e. M iocsrr.ie konor. S i e n n i k i  k o « n -  
b i n o w a r a .

Międzynarodowe T-wo Amerykańskie
T r a k t o r y  (czyli D rogówki) naftowe do 
rrki. S :cwnik! z talerzowem i rrdelksuB?. 
B^-ony talerzowe. B-. n y  sprężynowe. M otory 
nafłoY/e i b ;nzynowe.

T-wo Rumeiy w Ameryce. Jr',o?r“ '&"ftłł Pa ' cw e ' sam ochody 135 silne,
l . d u l  W u l i l t i  L; koraobile i m łecarnie parow e Mło-

cas a ie  Łor.iczw iów es
P u lw r ry z s to ry  k o n r e . O p ry sk iw a cze  „A p o l-  

Ł e l B i l a  !.5ł  1 io* d o  bielenia i dezyn fekcyi.
W iró w k i d o  m’ tk a . 
o  l i T r  i .

i la c z y d ia  do m le -
5657

W i a l n i e  i  m ł y n k i .

Melolłe.
Br, P.Oiter i Claytona,

Pasy. Worki. Brezenty.
Farby w wysokim gatunku fabr. IIoLzapfel i Zandr.J

Skład m aszyn, narzędzi rolniczych, nawi z ó *  
sztucznych S T A N I S Ł A W A  TA R G O N S K IEfiC
w  Buszynce posiada: pługi, brony, siewniki, w islm e, młynki, tryjery, ran 
szyny żniwne, konne młocar- p e ^ f i d c t o w i e i p l c t i w r  ■ a K> h 
nie i inne narzędzi* ro nicze. * * Ł O U o l { l W I U '- ] o l W l > .  pn dflik; 
fa b rrk  „Kotopa- 1 jj p n n n  w  A » n ry e e , (lokomobtle, rr.ljcarm> 
nil Wlocaiń* / •  *• U f l i C  z automatycznymi saniopodawaczan.
i powiet.-znymi elew atora ni da st~my, m aszyny do budowy iró g  bit/c 
i fcructow yih, sm njchr.dy parow e 1 traktory benzynowe, ptugi parowi

k a m i  oraz automobile). To w a rzys tw a  Akcyjnego Ta
deusz Kowalski 1 A. Trylski JSSi#
do okopow ych B ł t  forda, najnowszej koo trukcyi iu lty  watory s ;rężym .w 
„Slazak", udoskonal-ine w ały  ugmatacze Cnmpbetla t w .ły -r y rg le  -  pierś 
cieniam i z 2-ch f n o n ł t j j  żą- p . n w  wskazane w' ftataSogsci 
p ołów  złofoayrail. V © IH i* ł» S  nan e U ł J ł ł y  z wyjątkiem  wyrob.5 
fa- I I j p ^ j c o  Są obliczone franco stacya 3.'t roli.otOiO»r j ‘ kolt 
bryk *1 i j d o w ,  oabierająo go. Adres: poczt, i telegr. R scT W  
T .r g r o s k i. 7032

WfiPB*. F ab n yk a  Ż a ln zy i D rcw n
N , „ * b  ą *  ś n  - p f  Ą .  -
!ym  m edalem  p iJ / m

H crszaw.-, R |» i> tsra  6.
Poleca: Ż alu zyc ruluw  • b *zp»«czeó. tr w tls z e i mat • 
n ęjsze od Zeltznyeh iu-jn o*śteg‘> systemu, j a t  ,ó *  
nież sztabik do k n d e j ŁOtistruŁ-j t u lien  ('„ieszhal- 
nych, w e tn  I i bat. o ł ó w  sp-cyalne no m aiiżcry 
parawa.uk i (śoi.-infc ) rolow e co  ‘'enach umia-kowe- 
113 cn. Móoele do cb-jrzt-nia <m ł i i ju w f *  u  p r z e d -

&tca*l“ p. M ita Biikpsimî oi L. Dyg-
tO INSkiPpO KreS;Cza<yk ,5. t;P  fon Jhś CJ27.

c fn p jiy  , p6 i * a f i k M
Kijów, Sofijow ska Nr 7. T elef. 25-15.

W y i ° -siuje S  i&  «J S  simek lub fotogr-
i tamo. Nujróżm- 

ednifj. w ydaw . na w y statuę kijow ską w  19:3 r.

' ą t

F a b r y k i P a w o g ó i
w a r s z a w a  

L eatn o  5 8 ,; Wl> 6 f -7 l,  
P o lsts11 w ie lk i w y b ó r :  K'fl3ł^T, LARO, FAET1NOW, 

AriERTITAlÓW i ró ż n e  t yp y  BRYCZEK. 8023
Dorahin nowe karoserye do s*moch. d iw  i takowe o d rab ia. 

Przyjm uje s ę używane pow ozy tia' zzmianę. W y^ iłaręy  na v t 'e s d i, 
sporządz-r a ko-ztorysów  na odnowienie p o » rzó w . Cennik fr-" ko

P r z y b o r - y  «i» , ' f l t f r ó ż y  i Ł P- Kufry, w a t . 
zy, ne&esery, futerary na broń i aparaty f<<ft 
gr«.f;/*zr“ i t p. N a j t a n ie j  w  zakładzie HEM- 
M YKA H O YER A  ( p .—spółpr. Nissena iW flrtz 
i S  wie w  W ieJmu) K reszczatyk  Nr 38 w pi 
dwurtu. Trzyjm uje rep eta cy e  i zamówderda. 
Robota elegzneka i m ocna 2Ó*

^ r r ^ a W m y  no w / transport

Rok Polski
w 2 . cis, tra%cyi i fiośnl

Przedstawił

Zygm unt Gloger
Wydanie drugie pomnożone z 4C rycinami.

C ena r u b li S .

D l i  p r s n a r a t o r ś w  „ O z ig p t ik a  S ijo w s k ia s ^

S in a  jtr.iźoisś rk  4 .5 3  ( z  p r ze s y fk t)
Z c r r a c a ó  a ię  r s i s t y  d o  a d a i o i a t r a s y i  , D s i « o o B a  C i j o w a k i c g o *

B r a c i a  J A B Ł K O W S C Y

T O W A R Z Y S T W O

A K C Y JN E

□  a b

W A R S Z A W A ,  
B R A C K A  23.

NOWOŚCI fe'
ra W IO S E N N E  

L E T N IE  
ra  NAD ESZŁY  

D O
W SZY STK IC H

D ZIA ŁÓ W
MAGAZYNU!

WYSYŁKA
P R Ó B  

ra  K A T A L O G Ó W  
K O S Z T O R Y S Ó W  
ra  B E Z P Ł A T N IE .

7731 3SJ E/OM TOWAROWO KONFEKCYJNY

S .Ą.Ą- ł»-vA •>!

Fortepiany. P ia n in o .

Pfĉ ukcyi roczna

—  ^  
S  Z T U Ct.

ZAŁOŻONA W

m
R O K U .

H antflawo- 
P e » c  i p y s ł b -

urc T - w o

FABRYCZNE SKŁADY

jSZU JSTJEJf i JS-ka
M o sk w a , Odestr, R yga, O rcn b u rg .

KIĴ w, Krasz- 
czetyl. Ne 50

9 7  2 1

>, 'i.h yM h.'«w > v . , ' d ł » v u ' « k « W a , i » ś l l  ̂ \ ;ó

N inicjszem  zaw iadam iam y, że p izcd 3 ta w ic;d b t » o  n aszej firtuy w K i f b l »■* pow ierzyliSn-y

O-roiui Z. Jsn u szew sU em u
Lut^rńska Nfi ?f. BIURO AGRONOMICZNE.

IMŻYHIEROWIEi

i  Tyrcfes) i  Pfełi, W. Trpislt i l Dsirtwski.
i  7 ’ J

Melioracye rólafej Cegielnie, Drogi.
Wodoc;ągi, Instalacye elektryczne. 7020

WARSZAWA. m a r s z a łk o w s k a  M. 108.

T r ^ k f r . r  i l B B  K S I 1 3  I  3? Crii  ^  m'6d!
i r d f t l u f  L j L i  W ^ % M Ł m Ł m  ItcLujp, pr ew tz! rięiary

pcfnpuje wcd?i i wykenuje wszflkia roboty 
wiejskiego gospodarstwa.Ł J .

Op ifa s i ę  n a f lą : a lb o  
c z e r w o n ą , lub  b ia łą  

ro p ą  n a fto w ą .
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W ydatki m a łe  
P r o d u k c y jn o ść  wrieKca
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N a jle p sz a  a r k a  i m ło c k a  o s ią g a  s i ę  ty łk u  p n y  uźyst^iniu T ractora i
„OIL POOL” i rrcłccarni „TYGRYS” .

 — ---------- ------------- F t f l  M  Y   -------------— _____

R U P E L Y  P R O D U C T S  C - o
0DE3JI, P u u k i r i k a  33, r k .z y n h a  p a cz tcw a  JYa 276 .

W y rn ly  własnych fabryk:
Naftowe T rać to ry  „Oil Pool" 
P arow e sarcochedy »Tygrya‘ [ i  

.A dw ance* .
P ługi mefbj>n. I m. i t . l e r Towe. 
L c o m o b ile  „Gaar-Scott*
N tf.ow e tn ż tjry  „ R u m e łj11.

K łocarnie kenicz now e „Gaar- 
Scott“ i „Rumeiy":

M as>yiy do tartaków  nGaar- 
Scc tt •,

M łocarnie „T ygrys1' i „A łw ance" 
M lccninie ćo kukm ydzy „K um ely”

Kombinowane pierw iastko w y­
d zielacie  i Szredery do kuku 
rydzy.

M łoiarn ie do ryżu „T ygrys” . 
P rasy  do siana „R um eiy”

K A T A L O G I  na pierw sze żąd an ie  w ysyła  się b ezp ła tn ie . P rzy zasięganiu wiadomości
proszę pow oływ ać się na tę gazttę.

7524
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TOW \\iZ YóT W O V! \ n/.YS D •»' I \ Z A N! A
T3j'Jl.\5 H. WU TTICGK^NU! , Ko.

P e t e r s b u r g ,  Newski 4 42 Ó 15

"jPr&ss s  n a s s b  asa,

SPECYALNY SKŁA D

^ r . j r a $ , i r i y i f ,
Fie rza  i Puchu

gotow e poduszki. 4636

J. Richter. KreszczatyklO.
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^ K r csr cz a ty k  Hr 38. T e le fo n  2G 6. <
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W J o r  tu H andlow ym

K.LUDŁ wie

przygotowano wielki wy­
bór ubrań ur.ifcnr.owych.

£8tió«i8ri< WjUonywi|ą eę  w cfą-ju 24-cli godzin. 9>at
xą

a a ? > O Ć > C 6 t 6 o  S O Ó pĆ G C  O C C O Ć

j a  c a s e
S a m o ? h 3 d f  ds? c ^ k i  p a r o w r ;
nawozów, zarów no do przrw ożonia cięż!rów  pc drogach .g run tow ych

Garnitury mlocarniane nmmpmxBik en a tru k cy i.
bardzo 5rw ale  i p rzysto ­
sow ane do naszych dróg. 

CCHCICZNE
f i j ć w , .IMe s z c z .  2 3 .  

T e le fo n  G 59. 4955

Automobile eleganckie
B!L’RO TECHItlCa

A .  L I L i . 53' 3

Chiński m?gazyn herbaty
T. I. KOMAROWA

K r e s z e i a l y t r  J f l  O P .

S p r z e d a ż  d e ta lic z n a  p e  c e n a c h  h u r te w y c h i
Popowa, Gubkina, KuzmeCowL, Perłow a, Bot-I f  . O Ł _  Popow»a, Gubkina, KuznieCowa, Perłow a, Bot- 

s C E Ł U d l n  ^ iaa> Y \yiock;ego, l.):em erij:w a i in. firm . fe- J i d W d  
f  WMS.W dyny m. g n y n  w  Kijowie, gdzie
■est palona i m ie lc a  za poinoc.ą .na- H » fe n « łe i-» k ie  lep
■izyny ,'®"j w  obecności kucu- J V d i f d U  szycb  firm  od 1 ib
' -JCf go b u ^  i  w la^org  ł w yrobu- 20 kop,
S  |  I  S -  h e ? b a ^ i k i ,  k a r m e l k i ,  c u k i e r k i  o w o c o w e  
t a Z G K y l d O i i a  ’ ,l W y roay  cuiiiercirze: G. Borm ana, S iu 1 S-xi, 
W w v n v lV > w v i )  Kromsk'* go i iv. ieuszych firm . Z iw sze św ież: 
’p Jiupuja-"ym beibate , k tw ę, wyrr.by m ikierricze, kakao—dodaje się D-e 
n;utn z w iułkifgo w yboru w sparrat /> b tzcCiy, stal - posk id łnyeh  na skła- 
liie luo też r  b it  w gotówct:. F le b le  b a m k u e o w e  I p a r a w a n y  g a -  

ŻOd-e i na obstaluaek. 7328

ła r a ly  R ex ’a  do g o ło w a n ia
i  p r z e c h o w y w a n i a  n «  z a p a s  o r a z  

f c f n S  I a  I  fik * 8 “  d« Rfx’a M o  ?para-^  SIO JE
O r y fzbryar e, i ieprakiyliownile nizkle.

C E N N m  N A  Ż Ą D A N IE  F R A N K O  G R A T IS

Z a t i Ł i S c r s e s k i  i  S w k a
^anzifkcw sK ti 124, dom Iicsya- 8978

U la  d z i e c i ,  n tA te k ,  r e k o n w s i e -  
s c e n l n w ,  r~At» i , t r w u v . f c l ,  i 
ati;rri'< «  ■ > m o a a  z a p e w n i a  
p ra w ia ło m ,.'’.: rzantwdj ' rr' »8, k c ż -  
o i i i r i ę ś n i , .  :Mrrs> d ę n n y  p o k a r m  
d l a  d z i e c i  w  o ik r« > i«  z ą b k o ­

w a n ie  i r o ś n i ę c i a .
L iczne o p in i: Fp. Lekarzy i O rdynat 
S z p i t a l i  d o ł ą c z *  się r i o  każdego pudeł­

ka. Ddstać mt-zna w szędzie.
C e n a  p u d e ł k a  r b .  i. 8007

* HaJTe pśz.y daoh-

■rzeditawiciel i skład T . a a  Ruberofil. Inż. BT. JlISHIAN K ijói.’, A le 
tsz n d '. 45 (wpr, Chateau) t e ł .  13—24. F ab r. izel. eddz inż. I. Guzia i i

P ie r f , p r / s i c z e ,  w ą g r y  
m o k r e  i n u c h e  l i s z a j e ,  
s w ę d c e n ie ,  k r o s ty  i w s z e ł-  
Icie j a  p e d z a ju  n ie c z y s to *  
ścr  s k ó r y  le c z y  i u su w a
n a jra d y k a ln ie j ro zp o w szech n io n e  1 u- 

zn a ó e  przez p o w ag i 1, k arsk ie

MYDŁO ks. KNEIPPA, 1

Tygodnik  Polski
P lam o r o i i t f n z n e .  o p o łc c z n n , n t s k o a .  *i,

... —  ■■■■ i s p ły ity t ,  x » o —  -------
p o św ię c o n o  a s^ u d n ia n io m  i y c l a  a s r o d o r to g o

wycii3ilz' w  W s^szrw io.
Ul. Ś-to K in p ifa i Jiś Jt‘, te l. 3^8-83,

O r g ta  o leza le łce j opinii narodow ej,

O d z w ie rc iH Ia  ca łoksztkd  życ ia  p o lsk iego  w e w «zy»ttacb dziel* 

a icach  i je g o  zw iązek  z k u ltu rą  Z ach o o u .

Szerokie uwzględnienie zagadnień nauki i sztuki pozw ala czy­

telnikowi utrzym yw ać ciągłą styrsność ze światem  myśli tw órcze.

R edaktor 1 -yydaw ep.: H. lA R A O T YSK I.

C E N A  P R L N U K E R A T Y :

W^Wa-szżWie:
f  rocin le ra. j
J półroczu ię .  330
t  kwiidtainie *-75

Za odnoszenia
*l» d»'W«

30 kop, kw artalnie

(  rot:znłe »f». łł
W Król' stwia I Cesarstv.la, : półrocznie „ 4

( t  warutlnic . a

Zagranicą: ( fodrnlr rb 9
li półrocznie „ 4.30
t kw arta 'n ie  .  3.35
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